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Cykl specjalnych reportaży „Nowego Dziennika" z Trzeciej Rzeszy
Pragnąc zapoznać naszych Czytelń’L:ów z obecną sytuacją w Niemczech hitlerowskich, z 

nastrojami ludności, przedewszystkicm zaś z położeniem żydostwa niemieckiego, wydelego­
waliśmy specjalnie do Niemiec jednego z wybitnych dziennikarzy zagranicznych, red. H. Ren- 
lewi, który w cyklu reportaży opisze swe wrażenia z kilkutygodniowej podróży po Niemczech.

Reportaże p Benleiciego, pisane lekkim  stylem feljetonowym, wywoiają niewątpliwie 
duże zainteresowanie wśród naszych Czytelników.

Pierwszy artykuł p, Benlewiego o otwarciu Targów Lipskich, o głosi.ny iv jutrzejszym, po­
niedziałkowym, numerze „Nowego Dziennika

EUROPA W PRZEDEDNIU WOJNY ?
Niemcy wypowiedziały pakt locarneAski. — Wolska niemieckie 

wkroczyły de strefy zdemilitaryzowanei

Mowa Httlera w Reichstagu
(Telegram icłasriy Nowego Vr,nnnika“).

• Paryż. 7. 3. IB). Ageucja Ha-Yasa donosi z  
Berlina: Ambasadorowi Wioch, Francji, Au 
glji j belgijski charge d’attaireg udali się dziś 
srana do urzędu spraw zagranicznych Rzeszy 

''ort Neurath zapoznał ambasadorów z do­
kumentem, precyzującym obecne stanowisko 
Rfceazy wobec Locarno oraz postanowień Tra 
kiatu Wersalskiego, dotyczących strefy zde 
militaryzowanej. Nota rządu niemieckiego zo 
otała doręczona o tej samej godzin," w Rzy­
mie, Parvżu, Londynie i BruKseli.

Nota zawiera uypowiedzinie trakta­
tów loraraeńskich przez Niemcy. —  
Rząd niemiecki proponuje sygnnkarju 
,zem traktatów7 locameńskich wszczę­

cie nowych rokowań celem zawarcia 
nowego układu. Rząd Rzeszy proponu 
je  im wet powrót Niemiec do Ligi pod 
pewnemi warunkami.

*  * *
Paryż. 7. 3. (R) Agencja Havasa donosi z 

Kolonji: Wojska niemieckie wkroczyły do 
strefy rdemiUtaryzowanej.

V. Moltke u miu. Becka
7. ar«zaiva, 7. 3- PAT De .a 7-go marca mini, 

iter spraw zagranicznych p. Józef Beck przyjął 
ambasadora Rzeszy niemieckiej p. von Moltke, 
który mu wręczył memorandum rządu niemiec­
kiego doręczone równocześnie w Paryżu, Lam

dynie, Rzymie, Brukseli i Pradze i pozostająca 
w  związku z deklaracją kanclerza Hitlera w 
Reichstagu-

Francuska rada n inislrów
(Telegram własny „Nowego Dzieunikauj

Paryż, 7. 3. (R)- Prem jer Sarraut potwierdził 
w rozmowie pizedstav icielam, prasy, żc mini­
ster Flandin odbędzie naradę z dyplomatami, 
reprezentująccmi mocarstwa, które podpisały 
pakt w Locam o-

Sarraut oświadczył, żc ponowne posiedzenie 
rady ministrów odbędzie «nę o godz. 16 na Quai 
d'Orsay, zamarzając, że również jutro rano zbie­
rze się rada ministrów.

Premjer Sarraut 
u prezydenta Francji

Paryż, 71 3. (R)- W dniu dzisiejszym o godz. 
15 premjer Sarraut udał się do pałacu elizejskie­
go, celem przeprowadzenia konferencji z prezy­
dentem Lebrun.

Berlin. 7. 3. PAT Posiedzenie Reichstagu 
rozpoczęło się punktualnie o godz. 12. Na 
ławach rządowych zasiedli członkowie gabi­
netu, zaś ławy poselskie zajęli członkowie 
Reichstagu w brunatnych mundurach z od­
znakami partyjnemu Loże dyplomatyczne o- 
raz loże wyższych przjTYÓdców partji wypeł­
nione są ao ostatniego miejsca. Widoczne 
jest ogólne napięcie w  przewidywaniu wyda­
rzenia o wielkiem. znaczeniu pęlitycznem 

Otwarcia posiedzenia oczekiwano w Berli­
nie z ogromnem zainteresowaniem.i powsze- 
chnem poruszeniem. Z prowincji pociągami 
rannemi zjeżdżali tłumnie członkowie parla­
mentu Rzeszy, których zmobilizowano w os­
tatniej niemal chwili Tłumy ludności od 
wczesnych godzin zalegają olbrzymi plac

m ąkka  j |p  m  orwft.
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C o  n a b y c ia  W  k a ż d y m  le p sz y m  u k ła d z ie  a u k .

między gmacham. dawnego Reichstagu a o- 
perą Krolla, gdzie odbywają się obecnie po­
siedzenia. Cala Wilhelmstrasse oraz Aleja 
pod Lipami, któremi przejeżdżał kanclerz i 
członkowie rządu, została zamknięta podwój­
nym szpalerem oddziaiów szturmowych. Po 
mieście krążą liczne patrole policji. Ruch ko­
łowy w okolicach wielkiego placu jest całko­
wicie wstrzymany.

•  •  *
Berlin. 7. 3. ,'S.) Dziś o godz. 12 w połud­

nie w Operze Krolla został otwarty Daria 
(ment hitlerowski. Na wstępie uczczone pa­
mięć 2 zmarłych członków Reichstagu ora; 
Uustloffa, poczem zabrał głos kanclerz Hit 
ler:

Jak zwykle, zaczął on na wstępie od dżia

BIELSKA FABRYKA TUGENDHAT
oddział Kraków, Grodzka 40 

najmodniejsze matcrjaly męskie
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łalności rządów po™*zedn’ch, zwracając u- 
v agę, że zasługą jego je»t, iż odwrócił piebcz 
pieczeństwc bolszewizmu w r. 1932, a tern sa­
mem, źe uratował I Europę pized katastrof, 
Przez cały czas stał on na gruncie pokojo­
wym, zbunał wszystkie nastroje antyfrancus 
kie, uważając, że wśród państw i z Rosją mo­
żna się porozumieć, lecz poromrucnie z bol- 
szewizmem —- zdaniem Hitlera — jest niemo 
żliwe. Był on tym, który stale wsKazvwał pal 
cem na niebezpieczeństwo bolszewickie. Ten 
stosunek Niemców wobec bolszewizmu nie 
może się zatem zmienić w stosunkach mię- 
dzv mężami stanu.

Pi zez całv czas Hitler proponował Franc ji 
porozumienie, opierając to na różnych prze­
słankach. Na lepszym dowodem, że po*...ru­
mienie takie jest możliwe, piz/tacza Hitler 
porozumienie morskie an ielsko - niemiecką 
w sprawie ograniczenia zbrojeń i zapowiedź 
dalszych porozumień. Niemcv iedmak musia­
ły walczvć z naktomania Należy zrozumieć 
psychologicznie: wielki z”"*ot. jaki nastąpił w 
Niemczech, skoro po r. 1914 lii® postępowały 
one t.ak isk Francia po i’oku 18V1. !sam oso-’ 
biście wzmacniał o.i n&strói porozumienia, o 
czem mOeli się przekonać ludzie, którzy ba 
wili ostatnio w CJoewisoh PaH.enkirchon N?® 
stetv. stwierdzić jednak musze —• oświad­
czył Hitler — że zawarty oa^+ o wza iemnei 
pomocy m?edzv Sowietami a Francja jest w 
sprzeczności z traktatem zawartym w 
iio. Uprzedzałem o t»m jeszcze w maiu 1035. 
natychmiast po podpisaniu tego paktu. Inter 
weniow*ł®m nawet w  postaci wywiadu, któ­
ry w takiś dziwnv sno«óh został umieszczony 
lecz dopiero po ratyfikowaniu w parlamen- 
cie. Musze obecnie stwierdzić ponad wszelka 
wątpliwość, ie  pakt o wzajemnej pomocy 
test podważeniem paktów Iofcarm»ńsk'eh — 
Franoia w ten sposob staje sie eksponentem 
rewolucyjnego państwa azjatyckiego. które 
wprowadza. na teren eurooejski. a ten ekroo- 
r.ent może jeszcze da iałać na terytorium fran 
cuskiem bardzo nmcno j grozi nawet nrebez- 
pieezeńctwo, iżbv Francis stała sie sekcją 
międzynarodówki — państwem sowieckim, 
a wtftfly decydować będzie nie Paryż, a Mos­
kwa w Paryżu

dzięcani jesteśmy Herriotowl, że pc-pieraiąc 
pakt o ■wzajemnej pomocy, otrzymał aż nadto 
antentyczne informacje o sile 1 potędze Sowie­
tów, ale to jeszcze więcei dowodzi, że do gry 
środkowoeuropejskiej zostaje wprowadzenie tno- 
carstwo wschodnie, nie liczące się z żadoeir. 
wztlędami moralnemi.

'Wobec tego oświadczam, że w tej chwili. ądv 
przemawiam, wojska niemieckie wkroczyły na 
teren strefy sdemilitaryzowanej dla spełnienia 
swoich obowiązków Pakty locarneóakie przesta­
ły istnieć, o ozem zresztą złożyliśmy już dzisiaj 
enecjaliie memorandum wszysi kńu państwom. 
Niemcy nie są związane iadnemi zobowiązania• 
nu co do utrzymania strefy zdemilitaryzowanej. 
jesteśmy jednak gotowi rozpocząć rokowania 
z Belgją i Francis o nukt nidgreeji m  25 lat z 
tem, że Anglia i Włochy wystąpią jako gwaranci 
togo paktu. Jesteśmy nawet gotowi wciągnąć 
Holandję dc tego paktu i zawrzeć takiż pakt 
z Hol-mdja- Jesteśmy gotowi zawrzeć i umowę 
powietrzną, jesteśmy gotowi porozumieć się z 
Litwą, o ile wykona ona w calei pełni i da gwa­
rancje co do autonomii Kłajpedy i zawrzeć z nią 
pakt nieagresji: jeste.(mv wreszcie go toteż to 
wstąpienia do Lii',i Narodów, o ile zostaną u- 
mzefednion” nasze pretensic kolonialne i o ile 
Pakt Li«i Narodów zostanie oddzielony całko­
wicie od Traktatu Wersalskiego, z którym jest 
do dziś dnia twiazanv.

Nie jestem dyktatorem, lecz wodzem- Dla 
podkreślenia, że wola narodu dyktuje mną, rot- 
wiązuję parlament i wyznaczam notce wybory 
na Z9 marca br.

Sta newsko Polski
Warszawa. 7. 3• (Sin). Dotychczas iząd polski 

nie zajął urzędowego stanowiska wobec wystą­
pienia kanclerza Hitlera, w każdym razie <WLuk 
nie należy się tego spodziewać w ciąga dnia dzi- 
eiejszpgo. .Stanowisko rządu polskiego prawdo­
podobnie hędne sformułowane w końcu przysz­
łego tygodnia, po porozumieniu sie zodpowied- 
niezai mocarstwami.

HITLER MA GŁOS
Kraków, 8 marca.

(K) Świetny publicysta amerykański Lou­
is Fischer zastanawia się w jednym z ostat­
nich swoich aitykułów nad pytaniem, kituy 
Niemcy wypowiedzą wojnę. Fischer twierdzi 
że gdy hitleiyzm cu szedł do v dadzy. marsza­
łek Piłsudski skoncentrował na granicy nie­
mieckiej pięć korpusów armji polskiej i po­
lecił ambasadorom polskim we Francji i An- 
glji wysondować, ozy państwa te myślą o 
wojnie prewencyjnej przeciwko Trzeciej Rzt 
szy. Generał Weygand, ówczesny szef francu 
skiego sztabu generalnego, miał się nawet 
solidaryzować z inicjatywą marszałka Piłsu­
dskiego. Wtenczas sytuacja była bardzo na­
prężona. Ale w k.lka tygodni później ti. dnia 
17 maja 1933, wygłosił Hitler przed Reirhs- 
tagiem pierwszą swoją mowę... pokojową. — 
Słyszeliśmy wtenczas, że żadna nowa wojna 
nie może poprawić sytuacji międzynarodo­
wej i że Niemcy gotowe są wziąć na siebie 
wszelkie gwarancje uszanowania pokoju świa 
towego. Gdy inicjatywa poiska spotkała się 
z odmowf ze strony Francji i Angiji, mar­
szałek Piłsudski, jaKo genjalny realista zare­
agował na tc w ten sposób, że zawarł z Nie­
mcami pakt nieagresji.

Dnia 21 maja 1935 roku wygłosił Hitler w 
Reichstagu znowu mowę „pokojową”, w któ­
rej usiłował przekonać Francję i Anglję. że 
idea kolektywnego bezpieczeństwa jest absu­
rdem i że pokój w Europie zabezpieczyć mo­
gą tylko pakty dwustronne, oświadczając ró 
wnoeześnie, gotowość zawarcia takich pak- 
•"ów ze wszystkimi sąsiadami Niemiec, z wy­
jątkiem tylko Litwy. Rosję natomiast Hitler 
w sposób gwałtowny zaatakował. Już wten­
czas więc jasnem byłe dla każdego, ze dąże­
niem Niemiec jest odseperowaiud Francji od 
jej przyjaciół i że rezerwuje dla siebie Rosję 
jako teren ekspanzji, Nie mogło to jednak u- 
spokoić Francji, która dobrze wiedziała, że 
Hitler w gruncie rzeczy pozostał sobie wier­
ny. Napozór chce tylko, by Francja ograni­
czyła swoją rolę w Earopic do obrony Swego 
terytorjum europejskiego, ale gdyby Franc­
ja dała się skusić tym syrenim glosom, gdy­
by idea kolektywnego bezpieczeństwa zosta­
ła raz na zawsze pogrzebana, gdyby Francja 
straciła swoich sojuszników, jej bezoieczeńst 
wo terytorjalne stałoby się tylko fikcją.

Teraz Hitler wygłosił w Reichstagu znowu 
mowę, która jak reflektor oświetla jaksrawo 
sytuację międzynarodową. Jakże się zmienił 
ton Hitlera w porównaniu z prawieże pokor­
nym tonem przemówienia z r. 1933. Wtenczas 
Niemcy nie mogły nawet marzyć o wojnie, 
dlatego Hitler stanął na trybunie ’ Reichstagu 
jako apostoł pokoju. W ciągu trzech lat wy­
dały Niemcy na zbrojenia przeszło 12 miljar 
dów manek. Niemcy sa teraz jednym wielkim 
obozem warownym. Stocznie w  Hamburgu 
pracują dniem i nocą nad wypuszczeniem no­
wych łodzi podwodnych. Lord Londonderry, 
były angielski minister lotnictwa, któyy nie­
dawno wrócił po kilkutygodniowym pobycie 
w Niemczech, wygłosi! w swym ok-e^u wy­
borczym Durham przemówienie, w którem z 
zachwytem mówił o nienrpckiei floiw  powie­
trznej. ostrzegane Anglię przed N-cmeami, 
jako wróżem  już h^rd-n nifeJlaźpieczńym — 
Sytuacja więc radykalnie się zmieniła, dla­
tego zmienił się też i ton Hitlera.

Nie dziwi nas też, że Hitler zakomuniko­
wał Europie, iż Niemcy wypowiadają pakty 
locameńsskie i że armja niemiecka wkracza 
do zdemilitai yzowane j strefy nadreńskitj. G- 
pinja europejska bvła na to zgóry przygoto­
wana, dlatego Hitler zupełnie niepotrzebnie 
się silił, by uzasadnić te przygotowania, któ­
re każdej chwili wywołać mogą wolnę euro­
pejską —  rzekomą niezgodnością paktów lo* 
cameńskich z ratyfikowanym świeżo przez 
francuską Izbę poselską francusko - sowiec­
kim paktem wzajemnej pomocy* Trudno do-
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prawdy dopatrzeć się cienia niezgodności 
francusko - sowieckiego paktu wzajemnej po 
mocy, i tó ry  ma charakter wyłącznie tylko 
defensywny. z partami' locarneńskiemi, Zre­
sztą Hitler mógi zaapelować; do międymaro 
dowego trybunału haskiego by zaopiniował, 
czy Francja przez podoiaanif paktu z Sowie­
tami naruszyła pakty locameńskie. Hitler te­
go nie uczynił, wolał Francję i Anglję posta­
wić przed faktem dokonanym.

Ale jak zawsŁo, mk i teraz Hitler ult zre­
zygnował ze swej roli apostoła pokoju. W ka- 
źdem swojem przemówieniu przed Reicbsta- 
giem deklamuje wódz narodu niemieckiego, 
uroczyście o swej miłości pokoju, dlaczegóż 
wiec odmówić sonie p**Tvu»mnosci, by i tym  
r-azmn nie wypaść z roli. Tkwi w tvm. powie­
dzmy delikatnie, uporze, nielicz*»cvnL sic z rze 
czywist^cia, metoda... A więc Hitler chce za­
wrzeć z Ft-aneją nakt nieagresji i zaprasza 
Ano-iifi ? Włochy iako gw arantów togo naktu. 
Hitler oświadcz- nawet gotowość wstąpienia 
z pou/retem do Ligi Narodów wysuwając je­
no o tviko jeszcze skromne źądtnie: zwrotu 
kelonij.

Trudno juz teraz przewidzieć, jak na to  
zareagnia Anglia. Franc a i Wiochy !ako sv  
miata-mw-ki paktów iocameńskich. Narazie 
^rancw obsadziła swa granice wschodnia, a
AtancitWjjl m inister spraw  zagranicznych zwró  
mł sie z n.erpenflyłdiiTn 6o Ar-t-lk z ia.daniem, 
bv znioła iosrte i ne stano-
,Tnsko. W rhTvili a-d o egzemy te słowa, ohra- 

m ernnrialem fi»opd»k!m gabinet an 
cielski. Włochy pc aw-rch zwycięstwach, dę- 
cvduiacveh o Tosie khisvnfl, wróciły do Eu- 
rtypy, a Mussolini oświadezvł imieniem WłocH 
gotowość do wszczęcia dyskusji pokojowej.

Nad Europą zawisła znowr zmora wojny. 
Przypuszczamy, ie  do wc jny nie dojdzie, w  
każdym jednak razie Europa, a z nią świat 
cały przeżywają jeden z decydujących mo­
mentów hlstoi>cznvcb.
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Uniwersytet warszawski 
zamknięty

Warszawa, 7. 3. PAT- Senat akademicki Uni­
wersytetu .lózefa Piłsudskiego w Warszawie na 
posiedzeniach w dniach 6 i 7 marca r. L>. za- 
t wierdził w całej orzciągłości zarządzenie rek­
tora o zawieszeniu aż do odwołania wykładów 
i ćwiczeń w uniwersytecie Józefa Fifcjdskiego w 
Warszawie.

Bydgosz zniosła ubój rytualny
Bydgoszcz, 7- 3. PAT- Zarząd miejski w Byd­

goszczy wydał nowy regulamin dotyczący ubo- 
*;i zwierząt w rzeźni miejskiej, obowiązujący od 
i-iia 10 bm. Zmiana regulaminu polega głównie 
«ia tern, że zwierzęta, przeznaczone na ubój mu­
szą być najpierw ogłuszone przy zastosowaniu 
aparatury elektrycznej, względnie za pomocą a- 
paratu, działającego eksplozywnie. W ten spo­
sób została w Bydgoszczy załatwiona sprawa u* 
boju rytualnego-

Otwarcie Wystawy
Sw;ętokrzyskie:

Warszawa. 7. 3. PAT. Dziś o godz. 13.30 w 
salonach oficerskiego Kasyna gamizowego, 
(Al. Szucha 29) odbyło się uroczyste otwar­
cie „Wystawy Świętokrzyskiej”, zorganizo­
wanej przez Polskie Tow. Krajoznawcze.

—°O0—

Optymizm Chamberlaina
Londyn, 7. 3. PAT. Kanclerz skarbu N eńlle 

Chamberlain, przemawiając w Birmingham wzy­
wał do zapewnienia bezpieczeństwa Anglji, pod­
kreślając, że angielskie projekty dozbrojeniowe 
nic wywołały zaniepokojenia w Europie, l>o- 
'v icm, jego zdaniem, narody europejskie zdają 
sobie sprawę, że angielska siła zbrojna będzie 
użyta jedynie w celu stawienia oporu napast­
nikowi. Rząd brytyjski postanowił rozbudować 
lotnictwo tak potężnie, aby mogło zadać nie­
przyjacielowi straty tak dotkliwe, by musiał dła- 
s‘t zastanawiać się, zanim rozpocznie działania 
wojenne. Mowę swą Chamberlain zakończył sło­
wami: „Nie liczymy na wojnę, żywimy nadzieję, 
że nigdy ona nie nastąpi, lecz musimy być przy- 
iotow.ini na wszelkie ewentunlnoir-i.

* * *
Londyn, 7. 3- PAT. „Daily Telegraph” donosi, 

że admiralicja po przeprowadzonych próbach 
bombardowania okrętów wojennych z powietrza 
w ekonała  się, że nowoczesne drednauty nie tą 
wystawione na zbyt wielkie niebezpieczeństwo 
w razie ataku lotniczego. Podczas prób ustalono, 
że nowe okręty angielskie, które w styczniu 
irzvszłego roku zostaną spuszczone na wodę, 
<0 dostatecznie zabezpieczone przed bombami- 
Rzucono bombv nad wodą i pod wodą. które 
.yybuchaly w pobliżu okrętów, przyczem usta- 
!ouo. że nawet podczas wybuchu najcięższych 
lomb, szkodv wyrządzone na pokładach były 
uinimalne.

—o0 o—

Add;s-Abeba w strachu 
przed sairolotami włoskiemi

Ad dis Abeba. 7. 3. PAT. Wczorajszy przelot 
lotników włoskich nad stolicą abisyńską wywarł 
wielkie wrażenie na ludności, która zdaje sobie 
sprawę, iż nie może się bronić przeciwko at.i- 
vom lotniczym. Od południa, liczne grupy Abi- 
tyńc/yków przenosiły się z całym dobytkiem 
lo pobliskich lasów i gór, celem uchronienia się 
przed atakami lotniczemu Na rogach wszystkich 
ulic ustawiono pompy i inne utensylja straży 
ogniowej. Przygotowane od szeregu miesięcy 
schrony podziemne zostały otwarte dla ludności. 
W kołacli dyplomatów zagranicznych panuje 
Przekonanie, że Wiochy dotrzymają obietnicy, 
złożonej przed paru miesiącami rządom dwuna­
stu państw i że Addis Abeba nie będzie bom­
bardowana- W obecnej chwili w Addis Abeba 
*iema żadnych oddziałów wojskowych z wyjąt­
kiem oddziału dla ochrony cudzoziemców w sile 
tysiąca ludzi.

Ta bielizna wyraźnTó uśmiecha się do nas!

I ma ku temu w szelk ie prawa: nie była b o ­
wiem prana m ołow ortoiciow em  m ydłem , 
które szkodzi tkaninie i powoduje przed­
w czesn e jej zn iszczen ie, lecz mydłem  
Jeleń  Schicht, które w praniu chroni b ieliz­

nę i daje rękojmię niezm iennej dobroci.
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Po namoczenia PROSZEK SCHICHTA
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Zamach bombowy na pismo sanacyjne
(Telefonem od naszego korespondenta).

Katowice, 7. 3. (K) Dzisiaj w godzinach popo 
ludniowycli dokonano zamachu petardowego 
na redakcję pisma pólurzędowego „Polskę Za­
chodnią" w Katowicach. Sprawcy podłożyli pe-

" n o s n  .m , -vs> 

Itbkto  syssKpppJflnS,,

taredę w korytarzu, gdzie mieści się redakcja i 
rzucili się do ucieczki. Huk eksplozji wywabi! z 
biur współpracowników oraz zecerów, którzy 
widząc uciekających osoburków puścili się za ni 
mi w pogoń. Na placu Miarki zatrzymano je­
dnego z nich, którego oddano w ręce władz. 
Zamachowcem okazał się Jan Koźmiński z Bę­
dzina, członek tamiteiszego Str. Narodowego. 
Spólnikom udało się zbiec. Silą wybuchu wyle­
ciały szyby z okien oraz wyrwana została część 
podłogi. Policja prowaclz: energiczne dochodzę
nie.

M n. Kwiatkowski na Śląsku
Katowice, 7. 3 ĆK) W dniu dzisiejszym przy­

był do Katowic wicepremier i minister skarbu 
Eugeniusz Kwiatkowski Minister Kwiatkowski 
w godzinach przedpołudniowych zwiedził fa­
brykę związków azotowych w Chorzowie, któ­
rej był dyrektorem, poezem w gabinecie na­
czelnego dyrektora odbvł konferencię z woje­

wodą śląskim drem Grażyń*kim. W godzinach 
wieczornych p. wicepremjer wygłosił w salt 
Powstańców przemówienie na temat gospodar­
czy. P minister Kwiatkowski przez kilka dni 
przebywał u P. Prezydenta R. P. na zamku my­
śliwskim w'Wiśle.

Fałszerze banknotów 
francuskich przed sądem

Sosnowiec, 7. 3. (K) Jak się dowiadujemy, w 
dniu 3 kwietnia Lr. na wokandzie eądn okręgo­
wego w Sosnowcu znajdzie się sensacyjna roz­
prawa przeciwko fałszerzom banknotów frau- 
ruski<Ti. Ławę oskarżonych zajmą bracia Iza­
jasz, Bolestław i Stefan Nowakowscy, Hcuryk 
Żółtowski, Stanisław Kolankowski i Izrael Mam 
dcl ze Lwowa. Jak wiadomo afera ta wywołała 
w swoim czasie wielkie poruszenie i spowodo­
wało przyjazd przedstawicieli Banku Francu­
skiego, poPcji francuskiej, a nawet ambasado­
ra francuskiego w Polsce p. Noela. ahryka” 
mieściła się przy ul. Będzińskiej w Sosnowcu 
i „produkowała" banknoty 500 i 1.000 franko­
we. Główną sprężyną był Izajasz Nowakowski, 
który będąc zdolnym litografem i chemikiem 
wkroczył na drogę przestępczą.

• *  *

Katowice, 7. 3 Jak się Wasz korespondent 
dowiaduje, organa połievine w Chorzowie za­
trzymały dalszych członków irredentygtycznej 
organizacji hitlerowskiej na Śląski!. Zatrzyma­
no 6 osób “Wobec rozszerzenia śledztwa zacho­
dzi obecnie przypuszczenie, że wyznaczony już 
termin rozprawy ulegnie odroczeniu.

Ulłoehy przyjmują apel komitetu 13-tu
Rzym, 7. 3. (R) Po dzikiejgzem posiedzeniu 

rady ministrów ogłoszono komunikat: Szef rzą­
du zakomunikował radzie ministrów wytyczne 
odpowiedzi włoskiej na apel komitetu 13-tu w 
tym samym sensie, ie  apel został przez rząd

włoski u zasadzie przyjęty.

Starhemberg u króla włoskiego
Rzym, 7. 3- (R)- Dziś o godz. bl-tej ks. Star- 

hemberg został przyjęty przez króla.

Zadajcie wszedzie Nowego Dziennika
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A. ALPEOIN

Comandore Angelo Orvledo,
piteta i przyjaciel D'Anunzia, 
reprezentant Żydów włoskich

(Korespondencja idasna „Noiuego Dziennika")•

Paryż, w marcu.
Comandore Angelo Orviedo jest nowa figurą 

na żydowskich konferencjach międzynarodo­
wych. Występuje jako przedstawiciel zydosrwa 
włoskiego. Stale, na wszystkich międzynarodo­
wych zjazdach żydowskich, reprezentanci sku­
pienia żydowskiego we Włoszech, zwracają na 
siebie szczególną uwagę- Być może, dzieje się to 
dlatego, że dziwnem się wydaje, iż włoscy Ży­
dzi, którzy naogól tak bardzo solidaryzują się 
z reżimem faszystowskim, wysyłają jednak swo­
ich przedstawicieli na koufereticję, na których 
występują żydowscy radykałowie i socjaliści- 
Być może natomiast, że sami delegaci są naogól 
osobistościami naprawdę oryginalnemu — w 
każdym razie wysłannicy włoscy stanowią naj­
większą atrakcję na naszych kongresach.

Mam jeszcze żywo przed oczyma wspaniałą 
postać tego zrównoważonego młodego człowie­
ka o kruczych włosach i wyrazistym wzroku, 
młodego żydowskiego profesora prawa, Tedesci, 
który na pierwszej konferencji wstępnej do Ży­
dowskiego Kongresu Światowego, w sierpniu 
1932, w Genewie, wystąpił ze znanym projektem 
międzynarodowej konwencji, jaką mianoby prze 
dlożyć do uchwalenia Lidze Narodów, stwierdza­
jącej, że antysemityzm jest zbrodnią. T tn  mło­
dy człowiek przybył do Genewy, — zaprosił go, 
zdaje się oficjalnie Stepban Wise, —  wkrótce 
jednak Genewę opuścił. Cisza zaległa dookoła, 
nagle wszystko umilkło, a on sam znikł jak gdy­
by z powierzchni żydowskiego życia publicznego.

Potem podziwialiśmy często patrjarcbalną po­
stać nadrabina Rzymu, Sacerdottiego. T tn  zmar­
ły przywódca włoskiego żydostwa, jawnie o- 
świadczał, że jest faszystą, ale to wcale nie prze­
szkadzało, by brał udział na wszystkich żydow­
skich zjazdach. Stawał w obronie s w o j e g o  fa­
szyzmu i zawsze uderzyć potrafił w odpowiedni 
ton, z taktem i z umiarem. Była to niezwykle 
interesująca osobistość, a żydowscy działacze 
narodowi, przywódcy sjonistyczni nicjcduą waż­
ną polityczną akcję we Włoszech maja do za* 
wdzięczenia jego interwencji.

Rolę zmarłego rabina Sacerdottiego objął o- 
becnie poeta wlosko-żydowski, Comandore An­
golo Orviedo. Związek gmin żydowskich wc 
Włoszech wydelegował jego, jako swojego przed­
stawiciela do Komitetu Dclcgacyj Żydowskich 
w Paryżu i do Egzekutywy, przygotowującej 
zwołanie Żydowskiego Kongresu Światowego. 
Poraź pierwszy zapoznaliśmy się z nim w Pary­
żu' na wstępnej konferencji, która właśnie się 
odbyła, a na której powzięto uchwałę zwołania 
Kongresu na sierpień b- r- I zwracał teu wioski 
delegat na sichio powszechną uwagę. Reprezen­
tował on „egzotykę*” na Konferencji.

Orviedo, to przyjaciel młodości słynnego 
DAnnunzia- Razem z owym „bohaterem Fiu- 
niy'4 stworzył nowy literacki kierunek wc Wło­
szech. I oto ten przedstawiciel nowej włoskiej 
szkoły literackiej przybywa jako delegat na o- 
brady światowego zjazdu, którego głównym te­
matem są żydowskie cierpienia.

W czasie przerwy, między jednem posiedze­
niem a drugiem, odbyliśmy bardzo interesującą 
rozmowę. Orriedo oświadczył mi, że jest człon­
kiem Najwyższej Rady gmin żydowskich we 
Włoszech. Współpracował z rabinem Sacerdo- 
liiiu zarówno w dziedzinie kulturalnej jak i reli­
gijnej. na odcinku żydowskiego życia.

— Saccrdoti był młodszym odemnie, atal wy­
żej od nas wszystkich i był dumą wszystkich Ży­
dów wc Włoszech.

—  Jakie są zadania waszego Związku?
— Statut rządowy przewiduje pracę religijną 

i kulturalną, ale w tym statucie znajduje się tak­
ie ustęp, 'który mówi o współpracy z żydow- 
ikierni organizacjami światowemi i z przedsta­
wicielami żydowskimi w innych krajach- Dlate- 
ro też brał Sacerdolti udział w konferencjach i 
żydowskich naradach światowych i dlatego ja 
■ównież przybyłem na obecną konferencję do 
Paryża-

—  Gzy Pan jesteś sjonistą?
— Nie. Żjdostwo włoskie wysłało dwóch' de­

legatów. Drugi mój towarzysz, Dr. Dante Lates, 
reprezentuje włoskich sjonistów. Ja wydałem 
wprawdzie zbiór wierszy pt. „W iatr z Sjonu“, 
ale 6jonistą nie jestem. Dotychczas też mało zaj­
mowałem się ogólno-żydowskiemi problemami.

—  Czy żydowskie tematy zajmują poważne 
miejsce w pańskich utworach?

—  Nieszczególnie. Jestem raczej pisarzem 
włoskim, niż wfosko-żydowśkim. Zresztą tyczy 
się to prawie wszystkich Żydów twórczych na 
polu włoskiej literatury.

—  Czy obecnie dużo jest żydowskich pisarzy 
we Włoszech?

—  Liczba ich nie jest zbyt pokaźna. Najwięk­
szy odsetek Żydów znaleźć można w dziedzinie 
sztuki teatralnej. Szczególnie znany jest we wło­
skim świecie teatralnym Żyd Lopez.

Wracamy do spraw społecznych i pytam Co- 
mandora Orviedo:

—  Jak reagujecie na tragedję żydowską w 
Niemczech?

—  Prowadzi się u nas akcję ratunkową w ra­
mach naszych możliwości. Pewna część żydow­
skich uchodźców —  coprawda nie duża — osie­
dliła się we Włoszech. Nie jesteśmy też w stanie 
prowadzić szeroko zakrojonej akcji ratunkowej. 
Polityczną akcją nie zajmujemy się wcale.

—  Jak panu zapewne wiadomo, ukazał się 
w „Regime Fascista*4 artykuł na lemat faszy-

DO PALESTYNY
ZJAZD L E K A R Z Y - Z Y D O W  

TARGI LEWANTYNSKIE
ta n io  1 s p r a w n ie  z a ła t w ia  p r z e ja z d y

Rynek Gł, 41
i wszystkie placówki prowincj.ORBIS

zmu i antysemityzmu. Autor wywodził, że wło­
ski faszyzm w żadnym wypadku nie jest antyży­
dowski i że łaciński humanizm sprzeciwia się 
zasadniczo akcji antysemickiej- Ale —  twierdził 
dalej autor artykułu — faszyzm nic bez sympa- 
tji przypatruje się ruchom, które dążą do zjed­
noczenia wszystkich żywotnych sił pewnych na­
rodów.-

—  Tak jest, to jest również stanowisko wło­
skich Żydów.

Mówimy dalej o sprawach czysto literackich. 
Dzieła Orvieda mają wkrótce ukazać się w fran- 
cuekiem tłumaczeniu zydowslko-francuskiej p i­
sarki, Gurfinkel. Orviedo nosi się z zamiaicm 
wyjazdu do Palestyny i interesuje się żywo 
twórczością żydowskich poetów i pisarzy w in­
nych językach.

Interesujący człowiek', literat, całkiem nie­
znany wśród żydowskich sfer na żydowskim 
świecie, choć w literaturze włoskiej zajmuje po­
czesne miejsce- Taki już los wielu Żydów, two­
rzących w językach, z któremi masy żydowskie 
mają tylko bardzo lu ź n y  kontakt-

Także na tej żydowskiej konferencji zajmuje 
Orviedo ciekawą pozycję- Odnosi się wrażenie, 
iż on stara się przez cały czas n a s  zrozumieć. 
A my, Żydzi wschodni, dokładamy starań, by 
zrozumieć j e g o .  Oto jeden z dość licznych o- 
brazków, wytworów żydowskiego golusn...

M Y D ŁO  B E B E  S Z O F M A N ^ K Y ^ l
n a jl e psz e  / b o  sp e c ja l n e  dla  d zieci.

budzą w nas uczucie wstrętu"
Głos angielski przeciw wysłaniu drużyny na Olimpiadę

część planu robót publicznych, od którego 
powodzenia w  znacznej mierze zależy zasile­
nie przemysłu niemieckiego a temsamem 
zbrojnej gotowTości Niemiec. Można stwier­
dzić otwarcie, iż igrzyska olimpijskie są dzie

Londyn. (ŻAT) W „Times” ukazał się list 
otwarty, który odsłania kulisy organizacji 
Olimpiady w Berlinie. Olimpjada — czytamy 
w liście — wyzyskiwana jest w Niemczech 
nie dla propagandy szlachetnej idei zawodów 
sportowych, lecz dla zgoła innych celów. Oto 
co czołowa osobistość nazistyczna pisze o 
sporcie: „Niemieckich sportowców należy od 
zwyczaić od zatrutej idei sportu dla sportu, 
idei, która nie mieści się w ramach filozofji 
narodowo - socjalistycznych”, lub: „apolity­
czni sportowcy nie są do pomyślenia”. Wyni 
ka z tego, że igrzyska olimpijskie są w Niem­
czech wyzyskiwane dla zmilitaryzowania nie 
mieckiej młodzieży. Niemcy — pisze autor 
wspomnianego listu — czynią olbrzymie przy 
gotowania dó olimpjady. Buduje się olbrzy­
mie boisko z widownią dla 1/4 ntiljonów lu­
dzi, nowy stadjon dla 100000 ludzi, basen pły 
wacki, który mieścić będzie 12000 widzów, 
amfiteatr dla 25000 widzów i szereg innych 
urządzeń dla zawodów sportowych. Kto ma 
za to wszystko zapłacić? Naturalnie turysta. 
Wszystkie te przygotowania, któryrr nic nie 
może dorównać w dziejach sportu, stanowią

łem reklamy nazistyczn ej, która zmierza do 
zgnębienia mniejszości i  w ostatecznym ra­
chunku, korzystając z przemocy, do zapano­
wania na kontynencie europejskim.

Wkońcu jeszcze —  vywodzi autor listu 
„Times” —  stwierdzić natęży, źe naskutek u- 
stawodawstwa norymberskiego, nie mogą u- 
czestniczyć w igrzyskach Żydzi mieszkający 
jeszcze w Niemczech, pomijając już olbrzy­
mią masę „niearyjczyków”. Temsamem łama 
na jest naczelna zasada igrzysk olimpijskich, 
które gromadzić mają na równych prawach 
amatorów sportowców wszelkich narodów”.

Wydaje się wątpliwem — kończy swe wy­
wody autor listu „Times” — czy dobrze się 
zasłużymy tradycyjom brytyjskim sportu i 
fair play, jeśli wyślemy swe drużyny na olim- 
pjadę i temsamem okażemy tolerancję celom 
narodowego socjalizmu, które budzą w nas 
uczucie wstrętu.

„Belgia nie może tolerować podziału 
na obywateli pierwszej i drugiej klasy,,

Bruksela. (ŹAT) W Izbie niższej Parlamen 
tu belgijskiego poseł dr Delvajde wystąpił z 
krytyką ministra sprawiedliwości spowodu 
nominacji na stanowisko sędziego prawnika 
żydowskiego dr Henry Bucha. Dr. Delvajde 
zapewnia, że dr Buch dopiero niedawno się 
naturalizował w Belgji, aczkolwiek urodził 
się i wychował w Antwerpji.

Przeciwko wywodom posła Delvajde wystą 
pił poseł Henry Jaspar, liberał, który oświad 
czył, że „Relgja nie może zezwolić na to, aby 
dzielono obywateli na obywateli pierwszci i

drugiej klasy”.
Minister sprawiedliwości polemizował z 

krytycznemu uwagami posłów na ten temat, 
i na uwagę jednego z posłów, że nominacja 
żydowskiego sędziego wywołała oburzenie w  
kołach prawniczych, odparł: „ma pan chyba 
na myśli koła antysemickie’*.
Inni posłowie i przedstawiciele rządu bronili 
nominacji i występowali przeciwko wciąga­
niu momentów żydowskich do życia politycz­
nego.
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PURIM SKASOWANY
Chłopczyk wdrapał mi się ua kolana i zapytał:
—  A t  a m? —  Czy t a m  taksamo jest 

•unitno w Purim ?
—  Nie —  odpowiedziałem, — tam jest zu­

pełnie inaczej. Tam aż dwa dni jest Purim i lara 
Zjeżdżają się ludzie z całego kraju, z kołonij w 
Galilei i Judei —  do miasta. A nawet z J.erozo- 
limy przyjeżdża się do Teł Awiwu — przyjeż­
dżają starzy i młodzi, kobiety z malemi dziećmi 
na rękach i turyści z Nowego Jorku ze Lwowa. 
Prawdziwi pielgrzymi- I panuje prawdziwa, ni- 
czem niezakłócona radość. Wszystkie ulice zale­
wają ci odświętni piblfTzym! wszystkie trotuary, 
wszystkie dachy wypełniają do ostatuiego miej­
sca. A przez nlice kroczy wielki roztańczony 
pochód. Królowa Estera postępuje na przędz.e 
•— najp iękw jsza dziewczyna w calem mieście 
•— jedzie na białym koniu, a za nią kroczy Mor- 
dechaj, Żyd z wyprostowanym k.ęgoshipem jak 
prawdziwy, rzeczywisty minister, jak hrabia, a 
nie jak go lutowy Żyd. Przegrywają orkiestry 
i śpiewają dzieci, a w wielkim Bcti.a.nidraszri 
odczytuje się Mogiłę a gfoe roznosi się po wszy­
stkich ulicach, dociera do tysięcznych rzesz łudź 
kich —  ponad dachy, ponad ogrody, aż do 
lśni jcego morza błękitnego.

Oczy chłopczyka slkrzą się:
—  Ach, jakżebym pragnął teraz być tam ’
■— Teraz —  powiadam, —  teraz właśnie nie­

ma tam nic. Tego roku nie obchodzi się tam 
święta Purim.

<— Dlaczego? —  dziwi się chłopczyk.
/  —  Ż naszej przyczyny — odpowiadam- — 
Spowodu naszej niedoli- Spowodu cierpień ży­
dowskich w Niemczech, w Polsi e, w Rumimji, 
hd- Spowodu ustaw norymbertikich i —  pani 
Pryatorowej. Spowodu głodu i prześlą dow.u.

Chłopuzyk nsroueony opuszcza głowę. Ale wi- 
dzę jednak, ze hardzieć aniżeli n.edola żydow­
ska boli go to, że w Teł Awiwie niema dziś 
pięknego, pełnego fantazji obchodu purimowe- 
go. J chłopczyk buntuje eię:

Citiy to wolno tak? Czy wolno poprosi u 
* k • i t  w a ć Purim? Moeżna to tok spokojnie 
n i e  Obchodzić święta? To przecież jest, zdaje 
mi, się —  jak to  tię mówi—

—- Chcesz powiedzieć: m i e w a 5 Tak, praw­
da, ale nie dla nich tam, tylko d li nas tutaj.

■— W jakiż to sposób13
—  Bo rozumiesz, im tam nie jest to potrzi h- 

t»e- Im  nic nakazano tego- Tylko nam nakazano: 
zapomnijcie na jeden dzień o troskach i niedo. 
ii. To tylko nam nakazano raz do roku " '-n ić

—  ad lo iuda — aż już nie rozpoznaje erę łoż­
nicy pomiędzj Hamanem i Mordecbajem. Nam, 
którzy przez cały rok tak dobrze wiemy, tak 
głęboko, tak gorzko, kim jest Haman —  nam 
nakazano: ad lo jada — raz przynajmniej 
n i e  wiedzieć. Tam u nich jednak jest to 
niepotrzebne.-.

—  Choesz powiedzieć przez to, żc tam u 
nich jest cały rok P urim /

—  Nie, dziecino, co lo to nie- Przeciwnie u 
nich nigdy niema właściwie Purimu. Nawet 
ich Parim , to też nie jest —  Purim . To karna­
wał. Hulanka —  taka prawdziwa, wypływają­
ca z uczucia szczerej niefrasobliwości. Urzą­
dzona nie polo. by się rozrweselić, ale dlctego, 
że j e s t  wesoło. Tam, kochanie, śpiewa się
—  bo chce się śpiewać, bo kraj jest piękny, 
bo słońce świeci, a ludzie chodzą do pracy ro­
ześmiani, z rozjaśnionemu twarzami i pewnym 
krokiem. Tam, dziecino moja, pieśń sama wy­
rywa się z piersi —  tam nie trzeba jej prze­
mocą wydzierać.

—  A Purim? —  przypomina mi chłopczyk.
—  Purim znaczy właśnie: radość wydarta 

przemocą. Purim znaczy: nagle ni z tego ni z 
owego w jakiś zwyczajny powszedni dzień wziąć 
to wszystko razem i cisnąć z wściekłością, z go- 
ryegą, —  z czołem pomarszczonym i krwawią­
cym sercem —  i pójść tańczyć. Na złość, naprze- 
kór wrogom, na złość całemu świata, na złość 
i napri-ekór samemu sobie. Purim  znaczy unić 
się własną żółcią, wytańczyć dziko i swawolnie 
ból i cierpienie. Nie wiedzieć, nie chcieć wie­
dzieć o niczem- Bodaj peść z wyczerpania po­
śród tańca, bodaj dnia następnego nie dożyć. 
Bo i tak jest wszystko jeano. Bc i tak niema

W  d ro d ze  do  szk e fa
grozi d z ieck u  z a i ię b le n ie . . . .
O d n ieg o  uchronię  
zn a k o m ic ie m
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owoc valestvnsto

«uż nic do stracenia, bo jedyne szcześeie, ja rie  
może jeszcze spotkać Żyda -—• to wialnie za­
pomnienie.

— Ale jeśli my tutaj obchodzimy Purim , dli- 
czego oni taiu tego samego nie robią** —■ dzie­
ciak wciąż jeszcze nie cLce ustąpić.

— Bo, rozumiesz, oni nie obchodzą świąt we­
dle kalendarza Bo kiedy wychodzą w pole r a  
za„iew, wtedy temi . mem odczuwają rjdośe - -  
pesadiows Nie muszą c ua sederowe
„knedelk»“. A kirady zbierają plon, wtedy sama 
od ciebie u ustaje dla nich radość Święta Zbio­
rów- Rozumiesz, mebo. słońce, księżyc, s&<a 
człowiek nadaje tam święta, a nie —  kalendarz
I dlat go właśnie tio d e  przychodzi do nioh eol 
ęo zakłóca radość, jakiś złowrogi podmuch, ja­
kaś złn wieść z golusu —  wtedy zakłóca to ra­
dosne myśli A u nich, kiedy są smutni, wtsdy 
urn umieją już obchodzić święta ■—, wtedy :— 
Koniec z Purimem-

Chłopczyk zamyśla się długo. I  jakby z  głę­
bokiego z ani} śłeu.a mamrocze przed siebie:

—  Dziwni to ludzie tam, dziwni ludzie.
—  Tak, dziwni —  powiadam. Ale —  chciał­

bym bardzo ażebyś mógł być kiedyś i ty kie­
dyś jednym z nich. Też takim „dziwnym". 
Chciałbym żebyś był też taki naturalny, taki 
zdrowy. Też tak błogo naiwny jak ci ludzie w

PEREC NOWOMIAST

Ze skarbca 
purimowych legend

WROGOWIE KNUJĄ
, J  tego dnia byt Haman bardzo \cesoły, lecz 

*koro ujrzał Mordechaja, siedząc w bramie hró- 
fewskiej, przed tum nie powstał, rozgnimidl sią 
Ramon srodze na niego. Poskromił jednek swój 
gniew, wrócił do domu, posłał po strych przy­
jaciół i radził się z żoną swoją Zeresz“ (Esther 
5, 9— 10)-

Ile dni w roku, tylu Haman miał doradców, a 
żaden z  nich tak dobrze m u nic poradził, jak 
własna żona. ..Człowiek, którego pragniesz zgu­
bić — rzekła Zeresz •— jest Żydem, i ty lko  rhy. 
trojcią i podstępem z nim sobie poradzisz. Nie 
Posługuj się więc żadnym ze sposobów, łrtórcmi 
Posługiwał' się wrogowńe jego przodków, bo 
Wszystkie na nic sią nie zdały• Jeżeli wrzucisz 
Ro do rozżarzonego pieca —  toć już Chananja 
1 jegc towarzysze wyszli z niego cało! Jeżeli wy- 
dfiss lwom na pożarcie — to i Dcniel już wy- 
*~cdl żywy s  ich szponów. Jeżeli go wtrącisz 
do lochu — i '  lochu wyszedł Józef! Jeśli tvv* 
Rnaws go na pustynią —  ojcowie jego byli nu 
Pustyni, przesz/" wiele ciężkich prób i ocalci.il 
leżeli wkońcu będz’ess chciał oślepić Morde­
chaja —  Sam*on, chor. ślepy, zabił wielu Fili- 
ltynów! Jedno tylko ci pozostaje —  rzecze że-

resz —  to śmierć przez powieszenie. Tak'ej 
śmierci nie uszedł żaden z jego p r z o d k ó w N a ­
tychmiast tciąc „rada ta spodobała się Hama­
nowi i przygotował szubienicą“ (tamże  14J-

i )N I  PRAW U JĄ  SIĘ  Z  PANEM
„I Haman .zucal losy każdego dnia" (Esther 

3,7). Z  tego wniosek, żc Haman losował przez 
cały tydzień pokołei, aby ustalić datą zguby na­
rodu żydowskiego. Gdy losował w niedziele, sta­
nął pierwszy dzień przed Bogiem i skarżył sią: 
„Opoko Izraela, czy dopuścisz, aby w pierw­
szym dniu- w którym  stworzyłeś niebiosa i zie­
mią, zgubiono 7 woi Naród? Przecież sam po­
wiedziałeś (Jeremia 31, 36J „Jak niebo i ziemia 
silnie są utwierdzone, tak też naród mój nigdy 
istnieć nie p r z e s ta n ie Z n is z c z  wpierw niebo 
i ziemie, a potem  niech zgina Twoi synowie!". 
Gdy Haman rzucił los w poniedziałek, poskar­
żył sią drugi dzień przed Panem: .IW drugim  
dniu rozróżniła  i.ufydzi fornem i i  dolnemi wo­
dami, Wszechmocny Parne, podobnie też naród 
Twój odróżniłeś od innych narodów (W ajikra  
20, 24) i w  tym  dniu wypadnie m u zginąć 
Trzeci dzień podał nu swoją obronę, że W ieku­
isty stworzył w  nim nasiona i płody, z  których  
Z\ dzi dają dziesięciną; w tym  też dniu Pan 
zgromadził wody i morza, które tak gościnnie 
przyjęły Żydów po wyjściu z Egiptu. W  tym  
więc dniu Izrael nie n o że  zginąć Czwartego 
dnia stworzył Przedwieczny słońca i gwiazdy, 
do których porównano naród żydowski — jakże 
wiąc tego dnie można wydać wvrok zagłady?.

„W piątym  dm u dalei życie ptactwu, z  którego 
naród J wój składa ojiary; któż więc. będzie Cię 
błogosławił i chwalił, gdy zniszczysz Izraela: “
— stanął śmiało czwartek przed obliczem Stwór 
cy. Szóstego dnia stworzył Pan Bóg cziowieka, 
kiorego imienrem nazwał naród żydowski: 
„Adam attemu (Jechezkiel 34, 31). „Zniszcz 
wiąc naprzód całą ludzkość —  zuwolnł żuchw *• 
h  piątek — o potem niech zginie Twój naród1. 
W końcu gdy rzucił Haman los w  sobotę — sta­
nęła sobota przed Wsznchmogącym i rzekła: .,0 , 
Panie mai, siódmego dnia zakończyłeś swe Isto­
to i udoskonaliłeś swoje twory (Berejszit, 2, 2) 
i właśnie ia służą za wieczne przymierze mię­
dzy Tobą a Ticoim naroaem (Szemot, 31, 13)
— wpierw znieś sobotę, a potem pozwól zgubić 
swych synów!'* —  Gdy Haman zrozumiał, że 
wszystkie jego zamysły w niwe i sie obrócą roz­
począł losowanie od miesięcy, jak powicdzia-io 
(Esther 3, 7): „Pierwszego miesiąca Nissan, 
u.rzucał Haman losy

PLEBISCYT DRZEW[
Z  jakiego drzewa zrobiona była szubienica "dla 

Hamana.' Mawiali nasi mędrcy: W  chwili gdy 
Haman zabierał się do wzniesienia szubienice, 
zwołał W iekuisty wszystkie drzewa i krzewy na 
zizffii, pytając się, kióre z  nich zezwoli, by po 
wieszano na niem takiego złoczyńcę• Drzewo fi­
gowe rgeklo: „Ja chcę służyć za szubienicę, gdyż 
z owoców moich synowie Izraela składają, pier­
wociny, a cały naród porównany jest do owocu 
figi (Hoszea, 9, tff). Na to krzew winny: „Wła-
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MEGILATH PRESTER
widowisko punkowe 

w dwóch latkach

radzie miejskiej Tei Awiwu którzy mogą po­
zwolić sobie na zlikwidowanie święta Pnrłm. Po- 
proetu ot tak eobie ponieważ nie odpowiada to 
nastrojom ponieważ nie potrafią śmiać się pod 
przymusem, nie jest im to też potrzebne — 
mają przecież prawdziwe, nie przez kalendarz 
nakazane uciechy- Chciałbym, żebyś ty też wła­
śnie dożył tego. ażeby być wolnym od p r z y ­
k a z a n i a  Purimu.

Chłopczyk przeraża się- Dziwne błogosła­
wieństwo mu daję.

—  Ale przecież wtedy nie będę już wogóie 
Żydem, nieprawdą?

—  Broń Boże, właśnie wtedy bedziesz praw 
dziwym Żydem. A kiedy będziesz starszy, przy­
pomnisz sobie obchody święta Purim  u twoioh 
rodziców i dziadków i —  zrozumiesz je. Nabie­
rzesz respektu dla wspaniałej dumy, dla wiel­
kiego gestu pogardy dla świata, z jakim raz do 
roku wznosili się ponad całą powódź nienawi­
ści i jadu. Polubisz wtedy cały ten impet ich 
desperackiego korowodu, prymitywność ich roz­
goryczonego tańca i poczujesz litość dla tragicz­
nej nędzy, dla wymuszonych naprzekór światu 
„karnawałów", I zrozumiesz, czem były żydows- 
kie obchody radosne u twoich dziadków, i poj­
miesz słowa Bialika o ich tanecznych przyśpie- 
wach. Zrozumiesz słowa najistotniejsze o na­
szych Purimach:

Bez mięsa — bez ryby — bez chały i ch le li, 
He}, bracia! za ręce — wszak nic nam nie

[trzeba.-.
Tam Bóg na niebiesiech: On wszystko dać może! 
Do tańca! potężnie! dla Ciebie, hej. Boże!

I  cały gniew: duszy — żal serca w pożarze 
Niech płonie w tym  tanie i piekło ukaże! 

I  nóg tupot grzmotem i gromem rozblyśnie, 
Niech ziemia truchleje, a niebo niech pryśnie,

A potem coraz swawolniej, coraz bardziej bez 
trosko:
Do dna jad wychylcie — wirujcie wesoło.

I  coraz weselej i coraz potężniej —
Niech huczy radośnie nasz taniec okrężny. 

I  wróg ani druh niechaj nie wie do zgonu,
Że serce tak krwawi — zgłodniałe — sprag­

nione. .
Chciałbym, ażebyś zrozumiał to wszystko, 

clilopczyno, ażebyś zrozumiał należycie. Ale nie­
chaj już taki Purim  n  i e będzie twoim udzia­
łem.

Chłopczyk zesuuąf się z moich kolan- Nie ro- 
zumein, lecz raczej instynktem pojął sens tego, 
co mu przed chwilą życzyłem. I  jakby sam sobie 
chciał tę sprawę wyjaśnić, zapytał:

— To znaczy, że s k a s o w a n y  Purim 
tam ładniejszy jest od obchodzonego Purimu 
tutaj?

— Tak. drogi mó j — odrzekłem-
I obaj zaczęliśmy tęsknić za miastem żydow­

skimi. gdzie święta Purim  dziś się n i c  ob­
chodzi.

śnie że ja chcę służyć za szubienicę, gdyż Izrael 
jest jak uinnicu (Thillim  80, 9): „Niby winnicę 
przeniosłeś naród Twój z Egiptu i zaszczepiłeś 
za". „Nic, tylko ze mnie niech źrebią szubieni­
cę. — zawołało drzewo granatowe. - - bo naród 
żydowski jest jak granat ( Szir Haszirim  4,31: 
..Jak granat jest Twoja skroń.-.'’1. „Na nic wasze 
kłótnie. — wtrąciło się drzewo cytrusowe — 
bo czyż nie moje owoce służą do wykonywania 
przykazań bożych? (W ajikra 23, 40): Pierwsze­
go dnia weźmiecie owoc drzewa cytrusowego..." 
kto więc dostarczy drzewa na szubienicę, icsli 
nie ja?! Na to mirt zagniewany: „Lepiejbyście 
zaprzestali swarów, na mnie padnie wybór, wy­
raźnie przecież o tern napisano (Zecharja I, 8).
I piękna palma nie dala za wygraną, ofiarowu­
jąc swe drzewo. Wonna akacja, szlachetny o- 
rzęch, rozłożysta jabłoń, skromna oliwka, wy­
niosły cedr, strzelisty cypr i wiele, wiele innych 
drzew, których zliczyć niepodobna, spierało się 
między sobą, ofiarując z całego serca drzewi na 
szubienicę dla złego Hamana•

Wówczas brzydkie, sękate, całe cierniami po­
kryte drzewo, stanęło przed Panom Zastępów 
i rzekło: „Ja nie mam czem się szczycić, owo­
ców nie wydaję, pięknych i szerokich liści, w 
których cieniu spocząłby znużony wędrowiec, 
nie posiadam — pocóż więc. Wszechmocny Pa­
lie  i Królu, stworzyłeś mnie? Czy może noto, 
tł>vm same sobie urągało? Pozwól więc, niech 
ciało tego złoczyńcy zawiśnie na mnie!". I  wy­
słuchał Pan jego prośby, bo zaraz odezwał się 
tłos z niebios: „Tyś właśnie przeznaczone od 
początku stworzenia na szubienicę dla Hamana *

KRÓL-DUCH (Ahasweros) 
ESTER-PRESTER 

MI-ZERES, przełożona kuchni królewskiej 
TARSZISZ-TRZECIAK, mędrzec perski 

ZYGMUN-TERES, posłaniec królewski (za 
kulisami)

ABICHAIL RUBINSTEIN, Żyd (za kulis.) 
SZAJ-CAR, marszałek hetmanów 

WASZTI MELCER, prowadząca kroniki 
HAMAN HAMEDUDZIN MAKAGIGIEJ- 

CZYK, biegły w prawie 
PORATA-PORACZKATA, minister dworu 

ZONGILATA, arcykapłan 
Rzecz UBIJA SIĘ na dworze królewskim w 

stolicy War-szuszan.

Scena I.
KRÓL-DUCH I  MI-ZERES 

Król-Duch: To ci przykazuję, o zacna Mi-Zercs 
By stąd nie wyniki kłopot albo skweres, 
Na ucztę, którą robię dla hetmany,
Drób ma tajemnie zostać zarzynany, 
Ogłuszać należy każde pisklę gęsie-. 

Mi-Zeres: A w świńskiem mięsie?
Król-Duch: Litość niech włada dla wszystkich

żyjątek
Dmuchaniem chłodzić ci należy wrzątek, 
W którym  ginie bekon...

Mi-Zeres: Królu! wszystkie Świnic zginą śmie'-
cią lekką

Dla twej królewskiej, soczystej pieczeni,
 Lecz, królu, Ester-Prester czeka oto

w sieni.
Król-Duch: Niech wnijdzie!

Scena II.
KRÓL-DUCH I  ESTER-PRESTER  

l ster-Prcster: Królu, przynoszę ci straszliwe
wieści,

Lud się buntuje z  okropnej boleści,
Lud. choć ma pracę i inne dostatki. 
Pragnie usunąć rytualne jatki,
Pełen żałości dla cielątek losu. 
Humanitarnego żąda dla nich ciosu•
Chce rzucić pracę, porzucić posady, 
Jeden ich ściga wstręt i przestrach blady, 
Przed zarzynaniem w rytualny sposób, 
Królu! w twej ręce los tych biednych osób! 

Król-Duch: Gdzie Zygmun-Teres, co zwierzęta
chroni.

Niech zaraz Dalfon zaprzęgnie fajeton  
I do Ikaca po Zygmunta goni... 

Ester-Prester: 0 «  jest zajęty, rznie teraz feljeton  
Na każdej istoty dolę bardzo czuły... 

Król-Duch: Wiecznie te ch im ery.. o czem teraz
pisze?

Ester-Prester: Jak słyszę,
Obrabia teraz abisyńshie muły,
Które na wyżu tam pod Ambo-Temo  
Giną dla negusa śmiercią arcytderną• 
(Estcr-Prcster wychodzi).

Scena III.
RADA KRÓLEWSKA  

Haman Hama-Dudzin — Tarsis-Trzeciak — Król 
Duch —  Porata-Poraczkata:

Zwołałem was rajcy, by wysłuchać zdania, 
Co do rytualnego zwierząt zarzynania 
wiadomo bowiem, że każdy żydowin.

n^Dfeał Wa~za«a
Wzbrania się jadać bekono-wieprzowin, 
On ze swą małżonką pospołu,
Tylko przednie części musi mieć od wolu, 
Stąd perski ludek musi łykać zadnie-.. 

Haman Hamedudzin:
To jest poprostu podstępnie i zdradnie, 
My tutaj wszyscy, także króla i ty, z  
Musimy jadać mięso ze szechity,
I  choć się wszyscy z oburzenia trzęsą, 
Muszą płacić drożej za koszerne mięso! 

Król-Duch: Jakież o tem zdanie głosi mój mi­
nister

P orata-P oraczkata?
Czyż mamy napełniać rzezaków tornister, 
Zapełniać gmin żydowskich żołądki nie­

syte
Tem nieprawneni mytem?, 

Porata-Poraczkata:
Aby zająć stanowisko oficjalne 
Na te praktyki rytualne,
Nic jestem kom petentny, mogę rzecz pry­

watnie.....
Haman Hamedudzin: Prywatnie, nie prywatnie! 

Kto zarzyna, musi to uczynić akuratnic! 
Gdv człowiek robi takie przedsięwzięcie, 
Musi ogłuszyć bydlę przed zarżnięciem, 
Patrz, jak to ślicznie teras oto czyni, 
Pan, Mussolini w  czarnej Abisynji, 
Najpieru) w kudłate Etyjopów głowy, 
Rzuca pc jednej bombeczce gazowej, 
Potem dopiero, gdy gaz otumani,
Walą czarne koszule swymi bagnetami... 

Król-Duch: Nie przemawiają do mnie wasze
mądre racje, 

Chciałbym tu urządzić sobie dysputację, 
Kapłan Tarsisz-Trzceiak, mąż w Talmu­

dzie biegły
i Niech argumentami rzuca jakby cegły, 

Żyd Abichaii-Rubinstein niech mu prze­
ciw stanie 

I ze swej strony uyglosi kazanie 
Niechaj fruwają cytaty i słowa,
Czyja się zaś okaże, żc mądrzejsza głowa, 
Kto potrafi obronić uczone teorje,
Ten przed tronem królewskim odniesie

wiklorję!
Gdzie jest żydowin?

(wbiega Waszti, Melcer i Szaj-Cur)
Waszti: Rubinstein nie przybył. ołe posłał listy. 

Szaj-car:To jest zdrada, to jest bunt, bunt
oczywisty!

Waszti Melcer: Pisze, że dziękuję, że pod dy­
sput znakiem  

Nie stanie do dyskusji z Tarsziszem —
T  rzeciakiem,

Że nie do honoru
Walczyć mu o rytuały u świetnego aivo- 
. . .. TU,

Ze wobec orderów Tarszisza i chwały, 
Czuje się poprostu bezbronny i  mały,
Że się poddaje zgóry, bo wie jaki wynik... 

Król-Duch: Blużnierca i cynik!
Może ty Waszti staniesz tu z Trzeciakiem  

l to szranki.
Czytaliśmy w „Wiadomościach" twoje

wycinanki.
Ty jesteś świadomą to tych rzeczach ho-

birlą
Znasz cheder, m ikwę i wogóie ghcltu. 
Tobie powierzam z  religji parere,
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Csy brać do wołu b n tw ę- e ty li też sie­
kierę...

Waszti Melcer f Królu , racs mnie na to  n ie wy­
syłać,

W idoku rzeźni nie zniesie nawet siłacz, 
Has widziałem jatkę, odtąd moje nerwy, 
do pisania impuls dają m i bez przerwy, 
Wystarczy Trzeciak, on snadnie wyłoży, 
Jeżeli chodzi o stanowisko kobiet, przy­

znam święcie, 
i e  wolą bez ogłuszania poprzedniego —

rznięcie...
Król . Du.th' Wobec tego, Trzeciaku, powiedz,

coś tam w trudzie 
Szperając, znalazł tedy; w tym  Talmu­

dzie!
Tarsziss - Trzeciak: Powołując się na ordery,

którem i me łono,
Z  królewskie] łaski pięknie ozdobiono 
Dalej na patryjarchów drogą nam tra­

dycję,
Na apekryfów symbole 'i na in k w iz y c ją ,  
Na uczonych pisarzy lekcje i  kolekcje, 
Fizjologię, chemię tudsiez w iw isekc je  
Tę oto głoszę maksymę... 

fKurtyna spada).
:Akt i i .

(Sień wewnętrzna pałacu królewskiego w War- 
ssuszan) Zongolata i Tarszisz - Trzeciak. 

Zongolata: Kolego, bracie, czy wiesz co to bę­
dzie?

Tarsziss Trzeciak: Cóż, ie  sie sprzeciwiam
szkodliwej legendzie 

Żongolata: To a  tvinno nad głową hucsec jak­
by gragier, 

Czy znasz ten piękny szlagier:
„Bu to się zwykle tak zaczyna... '
Dziś jest u  ciebie mężna tęga nawa,
Dziś ty  bracie
Szukasz skazy w obcym dogmacie,
Lecz bluźnierstwa rosną jak po deszczu

ry f y :
, Uodie niihi, cras tiki"
Gdy dwóch sie bije, tam trzeci korzysta, 
Ta prawda wiecznie jeszcze ocrywisra, 
Ten trzeci patrzy zukosa na naszą zaha-

wę,
Na te boje o rznięcie prawe 'i nieprawe, 
rA  porem weźmie się pomału 
J do twojego rytuału. 

fa rsz ::z • Trzeciak: Próżne obawy, bracie. Żon-
golale

Odważnych czynów sprawa wymagi ta 
Musimy hi onić wszelkiego ewirsa 
Cccz usuńmy się, bo się Król - Duch

zbliża —
Scena II.

Król - Duch i Haman Hanie - Dudzin.
Król • Duch: Drogi Ilame Dudzin, serce jak­

by młot m i wali. 
P-meńeśmy konstytucję ludowi wydoli 
W  której wolności różne poręczamy.
Co na ten zwrot całkiem niespodziany 
Rzekną Karrdmy albo Muzułmany, 
K tó-zy, by służyć swym wierzeniom

wiernie,
Także jadają mięso, lecz koszerne... 

Harnan - Hamedudzin: O ro racz zapytać mo­
narcho Szaj • cara,

On się konstytucją jahnajchętniej para, 
Dla nas inne winny grać tu  względy. 
Widzisz, że topnieją popleczników rzę­

dy.
Pierwsi w tym kraju, bracia - endekowie. 
Wymyślili te litość i te względy krowie 
Oni to pchali i ucha ją to cielę na szaniec 
By przeciw żydowinon rozpętać zly ta­

niec,
A by pozyskać ludu cale mrowie.

F idźmy i m y takie  sari o . endekouiie. ... 
yiech cięę królu nie nękają tcąfnkwości

blade.
K ról - Duch: Zicolaj m i całą rade...

Scena III.
Ciż i  cały dwór królewski:

Otóż, gdy zgromadzeni wszyscy tu je­
steście,

Słuchajcie co się mieści w naszym mani- 
. _ _ ftlicie,

Wolno h s t  Żydom podwładnej krainie, 
Karmie się kura, u s to w a ć  w  gęstnie, 
W olno im  rybą jadać podosta+kiem,

o! I b
es 6FAU\t 

*•a OtUGOLETNKH OOŚWIAtiŁENIACH 
WZB06AC1E «WĆJ KOMPLET kcm;metvkOv#
ODŻYWCZA POMADKA DO UST 
i UDOSKONALONYM RÓŻEM
W POSTACI PUDRU,KTÓRE'POLECA SWW 
WYTWORNEJ KLIENTELI •  jużoon,; 
BYCIA WE WSZYSTKICH PERFUMERJACH

W Genewie zadecyduje sie 
los Europy i pokoju

Po expose min. Flandina
Paryż, 7- 3. P A L  Na wczorajszem posiedzenia 

Rady Ministrów min- Flandin w obszernem ęx- 
posc przedstawił sytuację międzynarodową zwra 
eając uwagę swoich kolegów z rządu na powagę 
obecnej sytuacji dyplomatycznej. Minister wska­
zał na przyczyny, które skłoniły go do zaini­
cjowania nowego wysiłku pokojowego pomiędzy 
•Włochami i Abisyiiją, zanim nastąpi jakiekol- 
wiek pogłębienie sankcyj. Następnie minister 
spraw, zagranicznych zdał sprawę z udzielonych 
ambasadorowi francuskiemu w Rzymie Cham-

brunowi instrukcyj co do poczynienia wobec 
Mussoliniego demarche, by skłonić go do przy­
jęcia propozycji pokojowej i do niestawiania 
zgóry warunków, niemożliwych do przyjęcia. 
Rada Ministrów miała zaakceptować jednomyśl­
nie inicjatywę genewską ministra spraw zagra- 
ryezujch i przeszła do dyskusji nad problemami 
ogólnemi.
| ,^,Lc Maliu“ omawiając expose Flandina. cha- 
rakteryzuie sytuację międzynarodową w tyios.ib 
następujący: „Niepewność co do przyszłości, o- 
bawy, które 6ię przejawiają w Europie co do 
możliwości utrzymania obecnego systemu zbio­
rowego bezpieczeństwa, skłoniły p. Flandina no 
lego, żc przy pierwszym kontakcie z min. Ede­
nem zaczął już przygotowywać teren do uzyska- [ 
nia od strony angielskiej formalnych gwaranryj I

co do francusko-angielskiej współpracy bez za 
strzeżeń przy podejmowaniu wszelkich deeyzy i, 
'które mogą się okazać konieczne w razie zmili­
taryzowania przez Niemcy strefy andreńsklej' . 
Minister sp ray  zagranicznych Francji zwrócił u- 
wagę szefa Foreign Office, że każde rozszerze­
nie sankcyj miałoby za skutek osłabienie Larnte- 
resowania włoskiego problemami europejskie­
mu Francja ma wiec prawo zażądać od Anglji 
niedwuznacznych gwarancyj co do tego, że w 
razie potrzeby postanowienia aa.:u. locarneń- 
skiego będa bezwzględnie przestrzegane Anglia 
—  pisze dalej dziennik —  nie odpowiedziała 
dotychczas na -wyraźne zapytanie, które zostało 
jy\ postawione w ostatni poniedziałek- Chcia­
łaby ona, zdaje się, uniknąć zajęcia stanowiska 
zbyt wyraźnego, mając nadzieję nawiązania ro­
kowań z Berlinem, któreby doprowadziły do po- 
rozumienia trójstronnego.

W międzyczasie Włochy przystąpiły do ro­
zmów, mających na celu zacieśnienie przyjaźni 
między Rzyim-an, Wiedniem i Budapesztem- 
Równolegle z ten. zaznacza się coraz wyraźniej 
zbliżenie m'ędzy Włochami i Niemcami. Z dru­
giej strony — kończy dziennik —  kierownicy 
spraw zagranicznych Francji nie mogą pozo­
stać obojętni na ostatnie rozmowy, odbyte w 
Brukseli przez min. Becka i preiujcra Van Zc- 
ełanda. Kierownicy polityki f-ancuskiej z uva- 
pą obserwują ewalucję akcji dyplomatycznej 
Belgji, Id ora zainteresowana jest również, tak 
i Francja w układach lokarneńskich. Wszystkie 
tc mięędzy,narodowe wymiany poglądów —
kończy dziennik — sprecyzują isę w najbliż­
szych dn.ahc w Genewie, kiedy to zadecyduje 
się również los Europy i los pokoju.

r<Grypu p r z e z ie l» ic m ~  
R eum atyzm , arlretyzm.J 

'podagra sg  źlmq! plagą i 
rludzkości.Przeciw tyn do-j 

_rlegliwościom slosuje się 
abietni Togąl. cena zł. u o .

PRZYNOSI ULG? CIERPIĄCYM

Strą k w Nowym Jorku rostre
Nowy York. 7. 3. PAT Liczba strajkują­

cych dozorców domowych i windziarzy wzro 
sia do 30000, ogaCiiiając 1838 domów. Od po­
czątku strajku aresztowano 114 osób Do 
strajku przyłączyło się około tysiąca pracow’ 
ników 10 hoteli. Mer Nowego Yorku La Gu- 
ardia i podsekretarz stanu pracy Mac Grady 
odbyli konferencję z reprezentantami zv/tąz- 
kow zawodowych. Osiągnięto porozumienie 
co do przerwania strajku w 40 domach.

W pozostałych budynkach strajk trwa.

Lecz niech nie bawią się nam więcej !p
jatkę,

Niech się Żyd dc wolu napróżno nic
szarpie.

Ci co nie mają głosu, niechaj jedzą kar-

(K urtyna1.
pie.

Mowa min. Sw‘ętosławskjego 
przez radfo

Warszawa. 7. 3. PAT. Dnia 10 marca o g. 
17.15 rozgłośnie Polskiego Eaćja transmito­
wać bodą w sali Tow. Naukowego we Lwo­
wie przemówienie p. min. wyznan religijnych 
i Oświecenia Publ. prof. dr. Wojciecha Sw>- 
tosiawskiego, który mówić będzie o  polityce 
kulturalnej i oświatowej w Małopolsce.

Transatlantycka komnninack 
lotnicza

Waszyngton. 7. 3. PAT. Rządy Francji i 
St. Zjedn. postanowiły poczynić sooie wzaje­
mne ułatwieni* w daedziiua przewidzianych 
na rok bieżący lotów próbnych, któ~e mają 
zainaugurować transatlantycką komunikacja 
lotniczą.
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LITERATURASZTUKANAUKA
Prof. Dr. Samuel Krauss

W 70* fecie urodzin
Jednym z najwybitniejszych przedstawicieli 

nauki żydowskiej w dobie obecnej icst profesor 
Samuel Krauss, przewodniczący gr >na profe­
sorskiego Uczelni Teologicznej wc Wiedniu. 
Wysoki, chudy, siwy, zawsze zajęty myślami, 
roztargniony, stanowi typ uczonego teologa: w 
szerokim czarnym kapeluszu upadabnia się po­
niekąd do uczonego ewangielickiego.

Od młodości zajął się prof. Samuel Krauss 
studjum wiedi/y żydowskiej. Jego działalność 
naukowa datuje się od ostatniego dziesięciole­
cia ubiegłego wieku. Z pochodzenia Zyd węgier­
ski stndjował w Seminarjum rabiaicznem w Bu­
dapeszcie, poczern objął posadę wykładowcy w 
Seminarjum nauczycielskiem w węgierskiej sto­
licy. Stąd przeniósł się do Wiednia, iako profe­
sor historji, Biblji, liturgji, gramatyki w insty­
tucie, założonym przez blp. rektora Adolfa 
Schwarza• Wykładał również w Seminarjum na­
uczycielskiem fundacji blp- nadrahina wiedeńs­
kiego Cwi Perec Chajesa.

Bez wszelkiej przesady nazwać można jubila­
ta uczonym uniwersalnym. Trudno znaleźć dzie­
dzinę wiedzy żydowskiej, w której nie zazna­
czyła się działalność Kraussa trwałymi śladami. 
Wyświetli on wiele zawiłych problemów nauki 
żydowskiej, wniknąwszy głęboko w wiedzę ju­
daistyczną. Stworzył dzieła sztandarowe o epo- 
kowem znaczeniu.

Jodnem z pierwszych dziel Kraussa, była dwu­
tomowa publikacja o „Słowach zapożyczonych z 
języka łacińskiego i greckiego w Talmudzie. Mi- 
draszu i Targumie4, wydana w r. 1398. Praca ta, 
jakkolwiek eklektyczna w zasadzie, wymagała 
•/.gruntowania olbrzymiego materjalu, dokładne­
go przewex*towania piśmiennictwa starohebrajs- 
kiego oraz dokładnej znajomości języków kla­
sycznych.

Następnem ezUndarowem dziełem Kraussa 
jest „Archeologja talmudyczna“ w trzech po­
tężnych tomach z r- 1910, wydana w języku nie­
mieckim, a później drukowana w języku hebraj­
skim p- t. „Kadmonijot ha4Talmnd’* W dziele 
Icm przedstawia autor wszystko co jest wiado- 
mem o starożytnościach żydowskich w Palesty­
nie z punktu widzenia archeologicznego. Napi­
sanie tego dzieła poprzedziła podróż Kraussa 
do Palestyny, celem naocznego poznania i zba­
dania istniejących zabytków.

Potężnem i ważnem dziełem z innej dziedzi­
ny jest „Życie Jezusa na podstawie źródeł he­
brajskich'", drukowane w r. 1903. Wspomniane 
d:ieło było nielada rewelacją dla uczonych 
chrześcijańskich.

W r. 1914 wydal Krauss dzieło historyczne o 
łydach  w państwie bizaniyjskiem, które zawie­
rało wiele nowego i cennego materjalu.

Ponadto pisał Krauss o „Materiałach do hi-

storji i literatury żydowskiej w pismach Ojców 
Kościoła4', o Starożytnościach synagogalnych44, 
o Antoninusie i Rabbim'4. Przetłumaczył trak­
tat talmudyczny „Sanhedriu** na język angiel­
ski a traktat „Makkot“ na język niemiecki.

Krauss zasłynął również jako egzegeta biblij­
ny, ogłosił drukiem komenatrz do księgi Jeza- 
jasza. który wzbudził wielkie zainteresowanie 
w świecie uczonych.

Wydal ponadto Historję lekarzy żydows­
kich", .,Historję aliji do Palestyny polskich
chasydów4', ..Historję Towarzystwa popierania 
ubogich we Wiedniu44, a obecnie wydaje monu­
mentalne dzieło encyklopedyczne. „Uzupełnie­
nie Arucliu44 Kohuta-

Większe i mniejsze artykuły Kraussa, publi­
kowane w niemieckich, hebrajskich, angielskich, 
francuskich i węgierskich czasopismach nauko­
wych (nietylko żydowskich!!, zebrane razem 
dałyh> kilka olhrzymich tomów.

Żmudną niezmordowaną i bezustanną pracą 
zyskał sobie Krauss światową sławę |ako wielki 
autorytet naukowy. Jego dorobek jest imponu­
jący. Krauss poświęca każdą chwilę wolnego 
czasu nauce i tworzeniu.

(Mimo tego nadludzkiego wprost, wysiłku 
twórczego, bogactwo m aterjalne nie chodziło rę­

ka w rękę z bogactwem umyslowem. Szeptano 
sobie na ucho o nędzy, która nawiedziła uczo­
nego w okresie wojny światowej.)

Krauss cieszy się sympatją swych uczniów, 
których obdarza miłością i otacza opieką. Na 
wzmiankę zasługuje objektywizm, prostolinij> 
ność charakteru i kultura w obejściu. Wiełn 
uczniów pomaga Kraussowi czynnie w wydawa­
niu dzieł.

Należy wyrazić ubolewanie, żc prof- Krauss 
nie został powołany na Uniwersytet Hebrajski, 
gdzie miałby możność kontynuowania pracv na 
ziemi palestyńskiej, której wiele swych dzieł po­
święcił.

W siedemdziesięciolecie urodzin wielkiego li­
czonego życzy cały świat żydowski Jubilatowi 
wiele sił do twórczej pracy na niwie nauki ży­
dowskiej. Palestyna przygotowuje wydanie zbio­
ru artykułów naukowych poświęconych Jubila­
towi. F. SĆHLANG.

-00®-

KSIĄŻKI I LUDZIE
O S A

Za ..Osę** *) otrzvma? Albert 'louchard na­
grodę literacką Akademji Francuskiej na rok 
1934. Przy przyznaniu tego specjalnego wyróż­
nienia Albertowi Touchardowi, kierowały Aka- 
demją Francuską uietyle kryterja artystyczne, 
co tendencje polityczne. „La Gućpe“  jest o- 
Btrym pamfletem, zwróconym przeciwko zło­
wrogiej, butnej, zmilitaryzowanej Gennanji, 
k tórej w imperialistycznym pochodzie nic nie 
powstrzyma, ani zmityguje. U nas „Osa“ napew- 
no uległaby konfiskacie. We Francji nastroje 
proniemieckie niewielu mają zwolenników. Re­
ginie — H itler — Goering — Goebbels nie po­
większył we Francji grona przyjaciół niemiec-

*) Albert Toucbard: La Gu^pe, roman. Lee
Editions De France Paris 1935-

kich- Sceptycyzm i niewiara w kierunku sąsia­
dów zza Renu przewiewa silnvtn prądem po 
Francji literackiej i politvcznej. Rzesze emigrau 
łów, najświatlejsze umysły Niemiec nie przy­
czyniają się również do ugruntowania zaufania 
w dobrą, pokojową wolę oczyszczonych i czys­
tych Aryjczyków. Nastroje antytmemicckie są 
we Francji obecnie równie żywe, jak za czasów 
Wilheltnińskich. Książce Toncharda można wie­
le zarzucić pod względem artystycznym: banal­
ność dj&logów, szablonowość charakterów, naiw 
ność w doborze i w rozplanowania sytuacji, 
płytłfość i „mieszczuchowatość** odczucia przy­
rody, przeciętność poprawnego języka, słowem 
nic a nic, co zasługuje na wyszczególnienie. Po­
wieść reportażowa, przeciętna, bez głębszego 
podkładu psychologicznego, bez szerszego tła- 

A jednak wybór Akademji nie bvl bezcelowy, 
ani bezplanowy. Bezwątpiema, na książkę Ton- 
charda chciano zwrócić uwagę opiuji francus­

kiej i zagranicznej. Zatem nie za walory arty­
styczne, nie za dzieło sztuki otrzymał Touchard 
swój laur, lecz za tendencję. I dziwne! Jak da­
leki i obcy jest Touchardowi M alraux ,  w je dnom 
obydwaj ci biegunowo sobie przeciwni i roz­
bieżni pisarze, są zgodni: w przedstawieniu sa­
dystycznego okrucieństwa w stosunku do więź­
niów politycznych niemieckich. Przedmiotowy 
chłód, rzeczowe, systematyczne, metodyczne st >- 
sowaoie środków tortur na osobach bezbron­
nych, Eben dic deutsche Grilndlirhkeit ń re- 
hours.

Kapitan Bernier, słabowity, nerwowo nieod­
porny człowiek, nadomiar wszystkiego, narko­
man, wybiera na miejsce wypoczynku znane sa- 
natorjum niemieckie, położone w pobliżu słyn­
nej, tajemnicą okrytej fabryki wojennych ga­
zów trujących- Bernier pragnął pogodzić przy­
jemne z pożytecznem i w lekki sposób wykonać 
służbę wywiadowczą. Zamiar przechodzi jego 
siły. Oprócz ogólników, znanych wszystkim, o 
niczem się nie dowiedział, niczego nie przej­
rzał, nie spenetrował. Wywiad jego pozostał pła. 
nem i projektem Za niewykonany ten plan 
poniósł karę. niewspółmierną do niepopełnione- 
go występku.

Według najlepszych przepisów powieści kol­
portażowych, przyprawia go o zgubę kobieta 
—  demon. Wydany na pastwę tej masochioanej 
istoty, Bernier pokutuje za winy innych i ginie 
od ukłucia sfinksowatej osy, która, w danym 
wypadku, jest oprócz tego żmiją.

Bernier ginie zapomniany, zlekceważony przez 
swoich, których rozczarował brakiem szpiegow­
skich zdolności, przeceniony przez wrogów, któ­
rym potrzebny był kozioł ofiarny w osobie, ma­
ło dla Francji znaczącego osobnika, a to dla ce­
lów pedagogicznych i odstraszających.

Wszystkie objekcje co do wartości artystycz­
nej „Osy**, nie pomniejszą jej poczytnolcl. Tego 
rodzaju powieści aą rozchwytywane.

Posiadają żywą akcję i tempo sceniczne, mnó­
stwo momentów o dramatyemem napięciu, bar­
wną rozmaitość figur (nie oeób) działających, 
pieprzyk erotyczny, słowem wszystko, na co się 
tłumnie chodzi do kina lub czyta ze wzrasta- 
jącem zainteresowaniem w codziennym odcinku 
powieściowym gazety. Do takich tematów przy­
zwyczaiły szerokie masy, romantyczne, kuszące 
Maty Hari, Franlein-doktory i cały legjoo, fascy 
nnjących heroin szpiegostwa wielkiej wojny- 
Książka wprost prosi się o przeróbkę kinową. 
Cóż za pole popisu dla krygowanej afektacji 
Marleny, wampiro - demonicznej sztuczności 
Grety!

Z albumu widokówkowego przeróżnych ty ­
pów i typków, aoganckicb, zarozumiałych, prze­
konanych o swej wyższości i doskonałości Ger­
manów, z popularyzowanych jeszcze w polskiej 
literaturze przedwojennej, a znajdujących swe 
apogeum w „Rocie4* Konopnickiej, nas intere­
suje szczególnie postać Dra I/Orbeera, Żyda, le­
karza. Dr. Lorbeer, jedyny reprezentuje w sa­
natoryjnej Walhalli niemieckiej, człowieka i u- 
czucia ludzkie- On jeden ma odwagę przestrzec 
niedoświadczonego Francuzika przed konsek­
wencjami nierozważnego czynu. On jeden prze­
mawia do niego językiem serca i mądrości, wyż­
szej ponad rasy i nacjonalizmy.

Reasumując raz jeszcze całość, nie można 
„Osie** Alberta Toucharda odmówić, mimo wszy 
etkich niedociągnien, atkualności i zaasdniczcj 
racji lez. Tylko, że w utworze literackim idzie 
zawsze nie o „co‘‘, lecz o ,-jak“ .

L, Goldnerowa
- o 0 o—

Gdy p. Ilia Erenburg 
pisze jednym tchem

Złe jest, gdy się pisze jednym tchem- Trae! się 
wówczas umiar i krytycyzm, zwłaszcza autokry­
tycyzm. Widocznie krytycyzm długo ciążył sceu- 
tykowi z  urodzenia, jakim jest bezsprzecznie Ilją 
Erenburg, twórca „Jurenity**. Długo błąkał się 
po Europie, nastawiając ucha, czy nie dojdzie 
go wreszcie glos wielkości, przed którąby się 
mógł ukorzyć i wyzbyć się raz na zawsze swych 
dręczących wątpliwości. Powrócił wreszcie jako-
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D ro g a  do z d ro w ia n
Obalcie o  zdrowy żo M ek l Chor? io ła M l (Ml Memz pr.yc*ynq por 
wstawania nu|rozma|łizych chorób ł tworzy zło przemiano materjb
Z I OŁ A  Z G Ó R  H A R C U  D^ra L A U E R A
stosują sią przy zaparciu; sq łagodnym środkiem przeczyszczającym, 
regulują żołądek, usuwają nagromadzono substancjo gnilne < nlestri^ 
wionę resztki z organizmu.
Z I O Ł A  Z G Ó R  H A R C U  D-ta L A U E R A
stosowane w chorobach wątroby, nerek, karn iej żółciowych, w hemo­
roidach, reumatyżmie i artretyźmie.są chętnie przyjmowane przez chorych

■syn marnotrawny do Rosji Stalina, złożył aa oł­
tarzu prawowiernego stalinizmu całopalną ofia­
rę ze swego tak czujnego intelektu i zaczął pisać 
jednym tchem dytyramby na cześć „nowego czlo 
wieka" rodzącego się w Rosji. Tak powstał Jego 
„Rok wtóry*', który jost wnrawdzie już hołdem, 
ale jeszcze niezupełnym. Ostatecznie Erenburg 
„Zgleichschaltowal" się w drugiej swej powie­
ści „Jednym tchem44, wydanej ostatnio w startu* 
n« u  tłumaczeniu p. Stawara nakładem Roju-

Mimo wszystko pozostał Erenburg nawet ? w 
tej powieści świetnym pisarzem, umiejącym wy­
dobyć całość z umiejętnie wycyzelowanych drob­
nych fragmentów. Jak zawsze tak i teraz nie n u  
powieść Erenburga głównego bohatera, ho boha. 
terem jest młode pokolenie, które gdzieś tu n  
na dalekiej północy walczy z żywiołem, by oko­
lice podbiegunowe przemienić w krainę mlekiem 
i miodem płynącą. Od czasn do czasu przykuwa 
naską uwagę wspaniale skreślony typ jak nr>- 
postać prof. Lassa, który chcc pod biegunem 
wyhodować pszenicę i róże.

ETderza nas jednak w tej powieści widoczne 
już zubożenie nawet tak doskonałej u Erenbur-

JAK ŁATKO
w d ro d z e  
d o  szkoły  
zaziębić się

Joko ochronę przed grypą; angina 
ł chorobami z przeziębienia stosuje Się 
pastylki Anacot. Anacot jest przylemny 
w smaku, łatwy w użyciu, nie pozosta< 
wio osadu na zębach. 1 rurka 30 pastyl 
tylko zŁ 1.50. Donob. w apt. i skł.apt

| |  Ą S Ą C C j T  f |

8** techniki polutybatycznej. Tłumaczyć może­
my to sobie tern, że autor nie ebee się sprzenie­
wierzyć „generalnej linji" i dlatego pcrahigai* 
•ię niezawodną metodą przedstawiania wszyst­
kiego co sowieckie w kolorach przejasnych, a 
t«Ro, co zalatuje zdaleka tylko „zgniłą44 Europą 
zachodnią, w kolorach najczarniejszych. Nawet 
taki Gen ja, młody chłopak, gnany demon sm 
żarłocznej ambicji i wysuwający zawsze na pierw 
•zy plan swoje ja, jest w epilogu skruszonym 
grzesznikiem, nakładającym sam na siebie po­
kutę. To właśnie, że taki Erenburg hołdować 
tnoai szablonowi i operuje czarno-białym kolo­
rytem, jest tak smutne w tej skądinąd całkiem 
interesującej powieści- 

Jeszcze jedno, na co chciałbym zwirócić uwa­
gę- Bohaterami są przeważnie młodzi Iudz-e do 
-4 roku życia- Jest to powieść o bohaterstwie 
komsomolców. W jednam miejscu przedstawia 
nam autor zgrozę takiego komsomolea, który 
°*gle pod wpływem perypetii miłosnych staje 
s*ę samotny- Przez całe swoje życie nigdy nie 
■'vł ani na minutę samotny, zawsze żył tylko w 
nipie i życiem grupy. Samotność go przeraza,

<! nas właśnie nrzeraża ten straszliwy lęk przed 
"'ulotnością. Przywykliśmy bowiem do tego, że 
11 "wet i młodzi I” dz!e u.a-a so d '. oea»- -'ruenia 
rodziny ciszy, kiedy mówią tylko ze sobą sa- 
®vm. W Rosji powstaje człowiek kolektywny, 
‘ tóry boi się samotności i ucieka przed uią jak 
Przed zmorą. Człowiek kolektywny jest pełen 
°rjcdaiębiorczości, pełen energii zuchwałej, mi J- 
p*ącej siły ua zamiary, a nie zamiary według sil, 
•^obrażamy sobie jednak, że w rzeczywistoiei 
Jiema ukutych z brouzu, lecz, że każdy jest tyl­
ko człowiekiem, borykającym się na swój apo- 
*db ze lwem przeznaczeniem. Przerażą nas wre. 
•*cie to, że autor, który to konstatuje, wcale 
Me temu uie dziwi. Powiadamy więc sobie, że 
Rosja sowiecka jest zagadką wprawdzie faecyuu- I 
Hcą, t ła  też i niesamowitą... M- K. 1

Jubileusz Hermana ftrucka
Dnia 6 marca ukończył Herman Struck 60 lat.

, -sl to w życiu a rt.s ty  fciórj jest imistrzem 
grafiki, moment bardzo doniosły. A my nmic 
my uważać tę uroczystość za swoją, bo Hernian 
Struck od lat 14-tu żyje w Hajfie. Jubilat uro­
dził się w Berlinie w roku 1876 i duchowo oraz 
uczuciowo wszyetkicmi fibrami swego jeste­
stwa złączony był zawsze z żydostwem- Zaczął 
jako grafik od głów żydowskich, przykuwają­
cych uwagę nie tylko Żyda, ponieważ wyobra­
żały one charaktery, pełne wewnętrznego tra ­
gizmu. alo też i niezłomnej energji ludu, z któ­
rego wyszły. Ale Struck, który w swej is'ocie 
jest impresjoirstą, wędrował nietylko po zauł­
kach wielkiego Berlina i po małych miastecz­
kach polskich, lecz szukał modeli swych także 
w Holandji, Anglii, Ameryce, Palestynie i 
Czechosłowacji. Kilka tuzinów grafik świadczy
0 niesłychanej pilności, k tóra może innym ar­
tystom służyć za wzór.

W Palestynie był po raz pierwszy w roku 
1903. Było to w roku, kiedy stworzył pierwszy 
swój portret Herzla. A takim, jakim Go wi­
dział Struck, był Herzl w swej istocie. Z Pale­
styny, gdzie, jak wspomnieliśmy, mieszka od 
14-tu już lat, wyniósł wielki artysta najpiękniej 
eze karty swej twórczości. Jest poetą Jeruszu- 
lajim. Wszystko zalane jest słońcem —  do­
my, dachy, kopuły, wgzystko błyszczy w słońcu
1 zlewa się z nieni. Oto stoi obok Muru Płaczu 
jako poeta, dla którego jeden człowiek staje 
się symbolem i ucieleśnieniem całego narodu! 
oto wstępuje na Górę Oliwną, by stamtąd ob- 
iąć skąmane w słońcu najstarsze miasto świata. 
Ruiny Nazaretu zmartwychwstają do nowego 
życia, palmy Jaffy śpiewaią ma stare pieśni, 
groby patriarchów otwierają mu swoje tajem­
nice. Struck, mistrz grafiki jest też Struckiem, 
wilkim poetą żydowskim. A. D.

Kronika literacka
OLBRRYMI SUKCES MORRISA SCHWARZA 

’ W LODZI. Morris Schwarz bawi, Jak już donieś­
liśmy, ze swym zespołem w Lodzi. „Joiie Kalb 
był i w Lodzi niezwykłym sukcesem. Po premję- 
rze odbył się bankiet na cześć Morrisa Schwarza 
I Jego zespołu. Na liczne przemówienia odpowie 
dział Morris Schwarz, zaznaczając, że zespół jego 
po gościnnych występach na prowincji wróci do 
Wars zm wy.

„ARARAT" ROZPADŁ SIĘ. Prasa warszawska 
donosi, że „Ararat" przestał istnieć. Gdyby la po­
głoska była prawdziwą, byłaby to wielka i nie­
powetowana strata. Tak za skutery ten teatrzyk 
tłoczył wprawdzie ostatnio z linii artystycznej ! 
próbował się ratować programami nieodpowiada* 
jąeemi charakterowi „Araratu" ale żywić można 
nadzieję, ±e p-zecież „Ararat" zmartwychwstanie 
i wróci do dawnej przeszłości.

50-LECIE PRACY TWÓRCZEJ JAKÓBA LIE- 
BERTA. Znany aktor żydowski Jakób Liehprt ob 
chodzi w tych dniach 50-ciolecie swej pracy na 
srenie żydowskiej. Senjor aktorów żydowskich 
pracował jeszcze razem z Golcibi.ton^n. » pote n 
stał się Jednym z filarów teatru dramatycznego 
Estery R. Rumińskiej. Niema chyba zakątka na 
świecie, gdzieby Liebert nie występował Od ro­
ku 1917 zamieszkał ten Abaswer teatru żydowskie 
go na stałe już w Kijowia Llohsrt je6t jednym 
z bardzo nielicznych aktorów starszej generacji, 
którzy mieli tyle żywolnfiGń. by dostosować się 
do nowego odrodzonego teatru żydowskiego 

Z TEATRÓW WARSZAWSKICH. T'atr Naro­
dowy po „Fryderyku Wielkim’* A. NowarzyńsŁie 
go przygotowuje molierowską komedię ,p ieszczą  
r.in szlachcicem" w  przekładne Boya - Żeleńskie 
go e Zelwerowiczem w głównej roli 1 w jego re- 
ijeorjl. Teatr Malickiej zapowiada po „Trafice

pani generałowej" dla uczczenia KO-lrj rocznicy 
urodzin Bernarda Shawa głośną jego sztukę „Pro 
fesfa pani Waren".

JUBILEUSZ STANISŁAWA ROSSOWSKIEGO. 
Znany lwowski dziennikarz i literat Stanisław 
Rossowski obchodzi 50-lecie swej pracy twórczej. 
Teatr lwowski wystawia popularną sztukę histo­
ryczną Rossowskiego p. t. „Nawojka".

NOWY FILM Z MARLENĄ DIETRICH. Wbrew 
krążącym plotkom Marlena Dietrich Jest dalej w  
Hollywood i kręci obecnie film pt. „Kochałam io ł 
nierza".

KINO W MUZEUM. Muzeum sztuki współczes­
nej W Nowym Jorku zorganizowało ostatnio cykl 
odczytów z pokazami filmów obrazującymi roz­
wój najmłodszej muzy W Ameryce.

GRECKA POEZJA I LIGA NARODÓW. Profe­
sor Gilbert Murray, którego przekłady dramatur­
gów greckicli są w  krajach anglosaskich tak bar­
dzo popularne, skończył niedawno lat 70. Wydano 
na jego cześć książkę pt. „Poezja grecka" którą 
wypełniają rozprawy naukowe jego uczn'ów ox- 
fordzkich zajmujących dziś katedry i inne stano­
wiska uniwersyteckie. Wydano też na jego cześć 
drugą jeszcze książkę w której uczczono Murraya 
jako prezesa angielskiego Związku Ligi Naro­
dów.

DWA UTWORY .T. DL NAJMANA. Znany poeta 
i essayłsta żydowski J. M. Najman wydał ostatnio 
tom wierszy p. t. -Jem - tow in Derwochen" i  tra­
gikomedię pod tytułem „Miljoner *.

70-LECIE LEONA SZESTOWA. Znakomity filo­
zof rosyjsko - żydowski Leon Szestow, żyjący o- 
becnio w  Paryżu, kończy w  tych dniach 70-ty rok 
życia. Szestow, wychowawca, całych pokoleń w  
dawnej Rosji, zasłynął jako auto: rozpraw o Szek 
spirze, Tołstoju, Nietzschem.

ZGON JEDNEGO Z TRZECH OSTATNICH U- 
CZNIÓW LISZTA. W Dreźnie zmarł w  83 roku 
życia pianista Juljusz Richter, jeden z trzech os­
tatnich uczniów Liszta. Dwaj jeszcze żyjący ucz­
niowie Rosenthal i Bauer mieszkają w  Wiedniu.

„MARJA,, PO ANGIELSKU. Nakładem Jednej z 
amerykańskich firm wydawniczych ukazała się 
„Marja" Malczewskiego w  przekładzie angiefl- 

sklrn Artura Colemana, lektora języka polskiego 
na uniwersytecie Columbia.

ŻYCIE PARYSKIE" OFFENBACHA JAKO 
OPERETKA FILMOWA. Jedna z wytwórni pary­
skich nakręca „Życie paryskie" Offenbacha jako 
operetkę filmową. Główne role grają Conchitta 
Montcnegro i słynny komik paryski Maks Deariy.

? - • ! )

N aln laeW etalefaic  
yałDBjd - r in ra ie  a

/ r - a  »*Tokai" Starowiślna 21
Ul. 14(Ma i

Z okazji zaręczyn naszego sekretarza K. L. i 
skarbnika Ż. F. N. Towarzysza ABRAHAMA 
GELBWAKSA z Głogowa z p. HANIĄ 
KAUFMAN z Strzyżowa serdecznie gratulują

K omitet Lokalny Org. Sjon.
i Komisja Ź. F. N.

7892kr w Głogowie.

tABB.CHGM. PARM-ap. howalSKI- WARSZAW*

Kochanej uczennicy i koleżance ILONIE 
KORANYI wyrażają głęboki© współczucie 
spowodu śmierci Jej błp. Matki orax składają 
zamiast kwiatów ua grób zł. 10.-— ca  Dom 
Sierot żyd. 5206g
Wychowawczyni, uczący, koleiantel i  koledzy 

ki, VI, a. pow. i  grupa Chawacelet,
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Ubój rytualny a skóry surowe
Kraków, 8 marca.

W związku z naszą wczorajszą notatką w 
dziale gospodarczym w sprawie wpływu ubo­
ju rytualnego na jakość skór surowych o- 
trzymujemy ze sfer branży skórnej następu­
jące dodatkowe uwagi:

Jeden z posłów, wygłaszając w komisji ad rui- 
nistracyjno-samorządowej sejmu referat o pro­
jekcie ustawy o uboju, zaznaczył, że ubój rytual­
ny niszczy częściowo skóry, powodując straty 
gospodarcze- Autor wczorajszej notatki wyjas ul 
już, ie  rozumowanie to nie opiera się na rzeczy­
wistości.

Pragnęlibyśmy bardzo, aby dla ścisłego zba­
dania tej sprawy przekonano się, czy w rzeź- 
Łiiacb, w których odbywa się ubój zwierząt wy­
łącznie epoeobem nierytuałnym, skóra zdjęta ze 
zwierzęcia (bydła rogatego, cieląt, owiec) wy­
chodzi zupełnie nietknięta. Do takich rzeźni

należy również rzeźnia gminna w Piaskach Wiel­
kich obok Krakowa, tj- w miejscowości, któiej 
wszyscy mieszkańcy, wyłącznie nie-Żydzi od kil­
kuset lat trudnią się rzeźnictwem i wyrębem 
mięsa niekoszernego w Krakowie.

Progu tej rzeźni nie przestąpił dotychczas źa' 
den rzezak żydowski dla dokonania „niehuma­
nitarnego uboju*4. Mimo to można się łatwo prze­
konać, że w rzeźni tej po dokonaniu niebard.ro 
delikatnego ciosu toporem lub siekierą (każdy 
taki rękoczyn sprawia na widzu wstrząsające 
wrażenie) „hum anitarny'4 operator natychmiast 
przecina skórę na szyi wraz z wszystkiemi żyła­
mi i tętnicami dla wykrwawienia (usunięcia krwi 
z mięsa), przyczem ezyni to w temsamem miej­
scu i na takiej samej przestrzeni, co rzezak ży­
dowski.
A przecież tylko ..niehumanitarny44 ubój rytu­
alny powoduje rzekomo straty gospodarcze i de­
precjonuje wartość 6kór polskich...

-OQO-

Plocna tendencja na rynkach zbożowych
W tygodniu sprawozdawczym na ważniejszych 

■yokach zbożowych panowała tendencja mocna. 
Dużą role w tym zakresie trzeba przypisać Ar* 
ientynie, której rząd, pod wpływem znacznie 
zredukowanych zbiorów', przedsięwziął szereg 
posunięć, mających na celu nieobniżanie cen 
‘pszenicy na rynku wewnętrznym. Oczywiście i 
cena pszcuicy eksportowej byłaby również wyż­
sza. niżby to wynikało z  naturalnego układu 
podaży i popytu. Zamiar©m rządu Argentyny 
jest podniesienie ceny pszenicy o 25 proc., cci 
na dzisiejsze stosunki byłoby sukcesem dużym 
Podniesienie ceor minimalnej było dokonane 
przed 15; miesiąca i jak dotąd daio wynik po­
zytywny. Możliwe to jest przy małych stosunko­
wo nadwyżkach wywozowych tegorocznych. pr«y 
uiększych ilościach zrealizowania takiego po­
sunięcia bvłoby bardzo trudne. Nic wchodząc 
jednak w szczegóły, należy stwierdzić, że usu­
niecie konkurencji ze strony pszenicy argentyu- 
^uej stwarza warunki pomyślne do poprawy 
cen. co się też odbiło na wszystkich niemal ryn­
kach. a cepa „dolara "za busze!44, dla stosunków 
krajów typowo eksporterskioh, trzyma się z rna- 
łerni odchyleniami właśnie od momentu zwyżki 
pszenicy argentyńskiej.

Na rynku krajowym w dalszym ciągu pano­
wała sytuacja mocua z wyraźną tendencją zwyż­
kową. W tygodniu ubiegłym zwyżka ta obijia 
u nas prawie wszystkie zboża. Dla rolnictwa 
/.wyżka jest o tyie korzystna, że wobec umiar­
kowanej podaży w ciągu całej bież- kampanji za­
pasy zboża u rolników prawdopodobnie są więk 
sze niż w latach ubiegłych, kiedy pódaż pożniw­
na czyniła w spichrzach spustoszenia bardzo 
duże.

Największej zwyżki doznała pszenica, zarów­
no pod wpływem sytuacji na rynkach zagranicz­
nych, jak nod wpływem zwiększonego zapotrze­
bowania skutkiem zbliżających się świąt Wiel- 
kiejnocy. Duże stosunkowo ilości mąki pszen­
nej najprzedniejszego gatunku będą potrzebne 
ua wyrób macy dla ludności żydowskiej. Popra­
wa więc n? rynku p*zeti:'’ *nvni ma w dużej

mierze charakter sezonowy, ale można przypu­
szczać, że ceny wobec zbliżającego się przed­
nówka nie powinny się zbytnio obniżyć.

Na rynku żyta i jęczmienia pastewnego ua- 
dal panuje tendencja mocna z lekką zwyżką 
cen. Wyjaśnić to należy wyłącznic sytuacją na 
rynku zwierząt rzeźnych, których ceny zdradzą, 
ją dużą skłonność w kierunku stabilizacji ua 
pewnym poziomie. Obecnie trzoda chlewna sło­
ninowa —  a- je«t to kierunek powszechnie v». 
prawiauy w hodowlach mniejsze] własności raj-, 
nej — od dłuższego czasu notowana jest na 
rynku warszawskim około 80 zł. za 100 kg. ży­
wej wagi. Nawet uwzględniając, że cena płaco­
na rolnikowi.jest niższa o ca- 10 zł, otrzymamy 
kwotę 70 zł. Ponieważ na utuczenie wieprza 100 
kg. trzeba około -400 kg. ziaina, przeto rolnik 
tą drogą za 1 kg. żyta lub jęczmienia otrzymuje 
około 15—16 zi. a więc znacznie więcej, aniżeli 
mógłby otrzymać za zboże w ziarnie na rynkach 
miejscowych. Tern się właśuie tłumaczy, żc zbo­
ża nie zdradzają u nas tendencji zniżkowej?

Na zaznaczenie zasługuje poprawa ceny jęcz­
mienia browarnego. Zapasy tego zboża obecnie 
nie są duże, niema to więc większego znaczenia.

^  dn. 4-1 fi. piacouo (ceny z przed tygodnia 
w nawiasach): w Chicago (za busze! w centach: 
pszenica 100.50 — 100.37 (09.25 - -  99-371 żyta 
57.25 (n6-63). owies 28.87 (28-75), jęczmień 87.00; 
w Winnipeg (w centach) pszenica za 60 Ib- ^3-25' 
(84.37), żyto za 48 lb. 44.63 (45.50). jęczmień
39.00. owies za 34 lb. 33.13: w Rotterdamie pszs- 
nica 4.95 hfl. (4-90) za 100 kg.

Na rynku krajowym (za 100 kg. w zł.): w 
Warszawie pszenica 21.50 — 22.00 (21.25 —21.75) 
żyto 12.75 —- 13-00 (12-50 — 12-75), jęczmień 
browar,nv 15.25 — 15.75 (15.00 — 15.50), ka- 
szany 14.50 —1 14.75 (14.25 — 14-50), owies
14-25 — 14-50: w Poznaniu pszenica 19.50 — 
19.75 (19.25 — 19.50), żyto 12.50 — 12-75. jęcz­
mień browarny 14.75 — 15.25 (14,25 — 15.00), 
kaszany 14 00 — 14-25 (13-25 — 13 :ii' „wieś
14.50 — 14.75 (14 00 — 14.25).

—ooo-

Oznsczanie miary i pochodzenia 
skór miękkich

Naskutek zapytania ministerstwa przemyśla i 
tandin Związek Izb Przemysłowo • Handlowych 
\- P. wypowiedział sic za wydaniem rozporzą­
dzenia o oznaczaniu w wewuętrzuym handlu de- 
ta licznym pochodzenia i miary skór miękkich.

Skóry cielęce, kozie i baranie sprzedaje się 
w handlu detalicznym przeważnie w całości,:*kó- 
ry zaś duże w całości lub na miarę. Oznaczenie 
u  tern skóry pieczęcią firmy produkującej z wy- 
HMatiie-ni-.cn miary powierzchni zat»obi<-a-:e *i> -

nemu wskazywaniu pochodzenia skór or^iz myl­
nemu podawaniu miary powierzchni skóry, ca 
stwarza nieuczciwa konkurencję-

4 miliony worków kawy 
do morza!

Donoszą z Rotterdamu, żc światowy zbiór ka­
wy w 193-5136 r. wyniesie 29 miljonów worków, 
z czego 17.27 milja.. worków przypada ns samą 
Brazylję- Po. pokryciu zapotrzebowania, które 
w roku ’931.35 wyniosło 22.68 miljn. worków i

» 7C *'117ii /i inMni. worków r«-r> j»«-r

szyły się o 3 miljony worków. Okres 1935/36 rów- 
nież ma dać nadwyżkę zbiorów, wobec ezegj 
Brazylja zamierza znowu zniszczyć 4 miijj.iv 
worków kawy.

Nowe rozporządzenie 
podatkowe

Samorząd gospodarczy podjął obecnie pr.i e 
uad opinjowauicm rozporządzeń wykonawczych 
do dekretów podatkowych. Ministerstwo skarbu 
opracowało już rozporządzenia wykonawcze do 
nowycL ustaw o podatku od nieruchomości, lo 
kałowym i podatku dochodowym- W najbliższym 
czasie zakończone zostaną również na terenie 
rządu prace nad rozporządzeniem wykonawwe/n 
do ordynacji podatkowej oraz przepisami wykó- 
nawczemi do ustawy przemysłowej.

Nadmienić uależy, że w związku z pracami nad 
rozporządzeniem wykouawozem do ordynacji 
podatkowej czynniki miarodajne przeprowadzą 
również zmiany w instrukcji podatkowej. Roz­
porządzenie wykonawcze do ustawy o podatku 
od nieruchomości i podatku lokalowym w p n - 
wadzają dość poważne zmiany. Natomiast rozpo­
rządzenie do ustawy o podatku dochodowym jćst 
raczej uzupełnieniem i powtórzeniem dotychcza­
sowych rozporządzeń z wyeliminowaniem pr/ 
pisów, które wydane zostały w r, uh.

Niemcy odczuwają brak 
wysokowartościowego drewna

Z okazji odbytego niedawno w Berlinie zjazdu 
w schodnio-niemieckiej grupy okręgowej przern 
słu tartacznego i stow arzyszenia wschodnio - 

niemieckich tartaków', złożył obszerne sprawo­
zdanie o  sytuacji kierownik grupy okręgowej A- 
Muller-.Stwierdził on m. in„ że zaspokojenie za 
potrzebowania na wartościowe drewno, napoty­
ka na trudności spowodu znikomej podaży, i u- 
trudnionego importu, przyczem •wskazał na bar­
dzo nikłe cyfry przywozu drewna z Polski.

Zaznaczyć należy, że jako drewno wyeokowar- 
tościowc określa sie bloki sosnowe, tarcicę so­
snową stolarską, t- zw\ czyste boki sosnowe itp.

Obowiązek zgłaszania wypad­
ków przy pracy

Sąd Najwyższy orzekł, że przedsiębiorca lub 
kierownik zakładu pracy obowiązany jest do­
nieść władzy administracyjnej w ciągu 5-ciu doi 
o każdym nieszczęśliwym wypadku, jaki wyda­
rzył się w przedsiębiorstwie, podlegającem obo­
wiązkowi ubezpieczenia pracowników od wy­
padków .

Od obowiązku tego nie uwalnia przedsiębior­
cy lub kierownika zakładu pracy przysługu­
jące pracownikowi lub pozostałej po nim rodzi­
nie prawo zwrócenia się w ciągu roku bezpośre­
dnio do zakładu ubezpieczenia od wypadków 
(obecnie do ubezpieczalnl społecznej) o przy­
znanie renty za nieszczęśliwy wypadek- Za­
niedbanie donieeieuia nakłada na przedsiębior­
cę lub kierownika przedsiębiorstwa obowiązek 
wynagrodzenia szkody, wynikłej z nieotrzyma­
nia renty wypadkowej przez osobę uprawniona 
do niej-

Międzynarodowe określenia 
handlowe

Ostatnio odbyło się. w Paryżu posiedzenie spe 
ojałnego Komitetu Międzynarodowej Izby Han­
dlowej d!a sprawy ujednostajnienia wykładni 
międzynarodowych określeń handlowych. W 
szczególności komitet w wyniku trzyletnich prac 
przygotowawczych ustalił aktualną wykładnię 
jedenastu międzynarodowych określeń handlo­
wych takich jak: franco wagon, franco fabryka, 
franco port naładowania, f. a. s., f. o. b„ c- i. f., 
c- a. f„ ex skip. e^ ffuay etc. Ustalona wykład 
nia ob<*jmuje nietyłko definicję zasadniczych 
praw i obowiązków kupującego i sprzedającego 
w międzynarodowych tranzakcjach handlowyeh, 

lak żr- da ic w vie-'nrpirie co de wielu ezrgeferń.
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łów praktycznych mających * n «  zenie dla im* 
portera względnie eksportera. Tak tvp. wykład­
nia ta rozstrzyga swestję, kto przy istnieniu pew 
nyon kl au r iii umownych ponosi koszta opako­
wania, na kim ciąży obowiązek przeważenia te- 
wgi u w porcie lub na stacj' kolejowej w chwili 
jego ek*p« dycji, która ze etron ma obowiązek 
wystarania się o dokumenty przewozowe, świa- 
deetwa pochodzenia, faktury honeularne i td-, 
tudzież ponieść związane z tern wydatki.

Proiekt wykładni wspomnianych określeń ban 
iłowych, ustalonej przez komitet przedłożony 
bidzie do zatwierdzenia radzie Międzynarodo­
wej Izby Handlowej i zostanie opublikowany.

Konferencja M zrachi na Litwie
Kowno. (ŻAT) W Kownie bawił w tych 

dmj.cn prezydent Światowego Związku Miz- 
rachi rabin Z. Gold, aby uczestniczyć w kon­
ferencji krajowej I.Iizrachi. Konferencja roz­
patrzyć ma m. in.- wniotek o wykluczeniu z 
Mizrachi obecnego prezesa organizacji rabi­
na Rcsenso-ia, który publicznie zgłosił akces 
do N. O. S.

Zgon amerykańskiego działacza 
&,on stycznego

New York. (ŻAT) W 61 roku życia zmarł 
tu znany działacz sjonistyczny Icchak Bril.

Zmarły urodził się w Moguncji i był oynem 
założyciela pierwszego pisma hebrajskiego w 
Palestynie „Hałwanon” w r. 1863. itamu Bril 
czynny był jako dziennikarz i był djTektorem 
u d z ia łu  wychowawczego Hiasu oraz człon­
kiem komisji oświatowej dla imigrantów 
przy samorządzie newyorskim.

Czy Kanada zezwoli na przyjazd 
uchodźców z Niemiec

Toronto. (ŻAT^ Powstała tu grupa inicja­
tywy, która postawiła sobie za cel podjęcie 
akcji, aby rząd kanadyjski zezwolił na więk­
szą imigmcję uchodźców z Niemiec. W zwią­
zku z tą  akcją 30 wybitnych duchownych w 
Toronto podpisałt uroczysty apel do rządu, 
aoy ^ecnciał umożliwić wieksze3 nczbie of ,ąr 
rezyęiu hitlerowskiego osiedlanie się w Kana 
dme.

PRZY CHOROBACH DZIFCr, a zwłaszcza 
przy zaparciu, uzyskuj? się u tych młodocia­
nych pacjentów już niekiedy przy 14 szklanki 
wody gorzkiej FRANCISZKA-JOZEFA znako­
mite rezultaty. Zal. przez lekarzy.

Wiadomości z kraiu

Wyrok w głośnym procesie 
komunistycznym 
ni. Mieczysława Loescha i tom.

Przemyśl 7. 2. vSeg) Sensacyjny proces inż. 
Loescha i Druckera ze Lwowa, którzy poraź czwar 
ty stawali przed dąoem przysięgłych, oskarżeni o 
antypaństwowy działalność komunistyczny zakoń­
czył się przód sądem okręgowym w Przemyślu. 
Przypuszczać należy, że będzie to już os4atni etap 
tej sprawy, obfitującej w niezwykłe perypetie. Po 
kilkudniowej rozprawie wydali sędziowie przy­
sięgli uchwalę, którą zaprzeczyli co do obu oskar­
żonych pytania w kierunku zbrodni stanu z art. (J7 
kk. przez zarzucany im udział w tajnym związku 
komunistycznym „młodzieży zachodniej Ukrainy". 
Natomiast co do inż. Loesclia potwierdził’ sędzio­
wie przysięgli pytanie dotyczące przechowywania 
referatów o treści antypaństwowej, celem rozpow­
szechnienia.

Późno w nocy z piątku na sobotę ugłosił Sąd 
wyrok, uniewinniający obu oskarżonych od za­
rzutu zbrodni stanu, zaś oskarżonego Mieczysława 
Stanisława Loescha, inżyniera mechaniki we Lwo­
wie, uznano winnym występku z art. 155 § 2 kk. 
popełnionego pizez przechowywanie referatów o 
treści antypaństwowej, za co skazano go na karę 
więzienia przez 4 lata a przy zastosowaniu amne- 
stji obniżono mu tę karę Da 2 lata, z zaliczeniem 
aresztu śledczego od 13 iipca 1934 do 6 marca 1936 
Rozprawa powyższa budziła w Przemyślu i we 
Lwowie, skąd oskarżeni pochodzą znaczne zain­
teresowanie.

str&lk tir kamieniu j nu dt malopplchlcb
.: W., kamieniołoniaru Związku Miast; Małopolski 
w JLekkini wybuchł strajk Ggólem od pracy 
wstrzymało się 630 robotników.

Powoaem strajku jest zaleganie z dwoma wy­
płatami.

Zwlokf mordercy wyłowiono ze stawu
W Porąbce U szewskiej wyłowiono ze stawu 

zwłoki nieznanego człowieka. 4V toku dochodzeń 
okazało się, że są to zwłoki znanego złodzieja

„Jestteraz dokładnie godzh ' 
'aiesiqła minut szęić i pół * 
Te samq godzinę ujrzycie na 
antymaghetycznym zegarku 
szwajcarskim R t  C  O  P D. 
G w a r a n c j a  precyzyjnego 
d z i a ł a n i a  1 t r w a ł o ś c i

RE.OM4 GENEWA
f'-* arcydzieło sztuki zegar- 
misłrzowskiel $ż.vajcarji

„Wyślijmy do Heidelbergu 
nasz list kondolencyjny...**

Londyn. (ŻAT) Uniwersytet heidelbersl.i, 
cofnął, jak wiadomo, zaproszenia wysiosot ra 
u e do uczelni angielskich w sprawie udziału 
w uroczystościach jubileuszowych.

W liście otwartym „Times” pisze R. Lok- 
hard: Sądzę iż problem ten można ująć kró­
tko w następującej formie: Jeśli zarządze­
nia na które się uskarżamy (prześladowania 
Żydów, teorje rasowe itd. — Red.; zostały u- 
znane przez władzę uniwersytecką nie może­
my naturalnie w uroczystościach tycn ucze­
stniczyć. Jeśli natomiast powyższe zarządze­
nia zostały na uniwersytecie wymufazońe 
przez rząd despotyczny, wyślijmy uniwersy­
tetowi heidelbersKiemu list kondolency jny z 
powodu utraty tej woln iści, która jest najis­
totniejszą wartością prawdziwej uczelni”,

Zadajcie wszędzie 
Nowego Dziennika
kasowego Franciszka Kargula, yoszukiw&jjego

dawnym czasem nu osobie Piotr: 
nika miejskiego z  Ropczyc.

ADRlENHE THOMAS Przekład autoryzowany

KATARZYNO! ŚWIAT SIĘ PALI!
Na biało nie wolno tutaj się ubrać. Nie wol 

no nawet podczas największych upałów. Po­
nieważ chciałam przecież ubrać się na biało 
spytała mi się natychmiast pani Frantz, czy 
nie wstydzę się że chcę się tak ubrać, jak5 
gdybym udawała się na. tenis. Nie chciałam 
jej urazić i odpowiedziałam jej tylko, że nie 
odpowiadam za to, jeśli tego wszystkiego nie 
traktuję tak tragicznie, jak ona Wezwano 
mnie i dlatego idę, Nie narzucałam się wcale 
t tern. Porządnie musiałam jednak się skupić 
w sobie, Panu wszak mogę to powiedzieć. A- 
le gdybvm nawet rozpłakała się jak beksa — 
pójść przecież się musiało.

Potem przyszły Fryda i Ema, nasze poko­
jowe i tak się zachow ały, jak gdyby musiały 
sie ze mną pożegnać. Kucharka wsunęła mi 
też tajemniczo bułkę z kiełbasą. Kiełbasa by­
ła tania. dla psa, ale ja za nią przepadam. A 
potem kucharka, powiedziała jeszcze:
„Nie martw- się! Nic ci się stać nie może. Bo 
twój ojciec jest generalnym dyrektorem. Jed 
nego z naszych natychmiastby zatrzymano”.

Chociaż zdawałam sobie sprawę, że to głu­
pia gadrnina. odwagj to mimo wszystko nie 
dodaje. Z ojczulkiem mogłam się pożegnać, 
obyw ając go od telefonu. A potem musiał

odejść. A mama leży w łóżku, jest chora. Pos 
łano mnie z asesorem Ileichmannem do sądu. 
Jest tó pan, który pracuje u papy i pyta mi 
się zawsze, ilekroć mnie spotyka, ile łat mam, 
do której klasy uczęszczam i jak wypadnie 
świadectwo. Więcej nie ma ze mną do mo- 
w-ie.uia. Dziś nie nytal się o to wszystko. Py­
tał się tylko o to iaai przedmiot w szkole 
najbardziej lubię. Ponieważ nie zwu-aca uwa­
gi na to, co odpowiadam, odrzekłam z naj­
większym spokojem: „Wypalanie cegieł”. A 
on skonstatował, że jest to naprawdę przed­
miot bardzo interesujący. Jest zresztą zaw'- 
sze nieco nerwowy i dlatego przy wsiadaniu 
odezwał się do szofera: „Sąd okręgowy...
drzwi 25....” Musiałam się roześmiać, a szu- 
fer też wyszczerzył zęby.

W aucie stwierdził dr. Reichmann, że bez­
czelność szoferów jest bezgraniczna. Wresz­
cie przypomniał sobie widocznie poco obok 
niego siedzę, i w regularnych odstępach py­
tał mnie się, czy się boję. To też chyba nie­
ba *-dzo było zachęcające. Pomyślałam sobie 
jednak: „Nie dam się!”

Otóż siedzimy już dość długo ys, gmachu 
sądowym i czekamy. Kolejka moja jeszcze 
nie nadeszła. Dr. Reichmann czyta gazetę i

od czasu do czasu pyta się, jak się czuję. Od­
powiadam zawsze: „Dziękuję, dobrze”. Gdym 
gc poprosiła o kilka arkuszy do pisania, odćz- 
wał się:

„Pocóż ta pisaruna? To cię. tylko natęża, Po 
winniśmy byn zabrać z sobą jr.kaś zabaw­
kę”.

Gdybym się go była spytała, jaką, ręczę, 
że odpoweidziałby ażebym na hulajnodze no- 
jeżdziła sobie trochę po korytarzu. Man wra 
żonie, że dla niego dzieci i iajoci to tosamo. 
Przyszli jeszcze znajomi ojca oraz kilka dam. 
A wszyscy tak długo dodawali mi odwagi, że 
omal się nie rozpłakałam Dr. Reńhmar 
wszystkim się przedstawił, naśladując w ru­
chach i sposobie mówienia oiczulka.

Nieco później przyszła dama z opieki spo­
łecznej. Była bardzo grzeczna i spytała się, 
czy nie. jesterr Hilda Loffler. Odpowiedzią 
łam jej, kto jestem. Zdaje się, że już wiedzaa 
ła o mnie cośmecoś, bo odezwała sie: „Ana 
tak. Chyba masz coś z sobą do jedzema, nie­
prawda? Może długo jeszcze potrwać”. Po­
tem spytała mnie, czy chciałabym coś prze­
czytać, Rozmawialiśmy dość długo o książ 
kach i irnych rzeczach.

C. d. Ó
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Przegląd prasy 
C« hylo ■ * u yM »d tie  
pr f. WtiwlEżIego?

»Gazeta Polska« ogłasza następujący list. ja­
ki nadszedł dó redakcji:

Byłem świadkiem pogromu Żydów -nasze 
podkreślenie — Uw. Red. New. Dz.) w  Uni­
wersytecie J. P. W środę na wykładzie proi. 
Witwinkiego.

O godz. 10.33 na salę wykładąwą wpadło 
20 _  30 osobników z okrzykiem „bić Żydów". 
Wśród napastników było kilku w czapkach stu 
denckieh, nie wyglądali jednak na studen­
tów", twarze przeważnie nieinteligentne,^ Na­
pastnicy rozbiegli się po sali grupkami i za­
częli bić upatrzonych.

Broi. Wilwicki lzeszedł z  katedry; bójki 
właściwie nie było. Nikt z obecnych na wy­
kładzie nie przyłączył się do napastników.

Napastnikom trudno było dostawać się mię­
dzy ławy. Dcrpadnlętych bito, gdzie popadło; 
schylonych chroniących twarz, bito po ple­
cach, powalonych — kopano.

Masakra trwała 4 do 5 mintrt. Sala opu­
stoszała. Na korytarzu, po wyjściu napastni­
ków, stało kilku Żydów w podartvch ubra­
niach. Głowy mieli okrwawione. Przy szatni 
spotkałem jeszcze kilku kolegów żydów * 
pokrwawioneml twarzami.

Na podwórzu grupa studentów oczekiwała 
w zakłopotaniu, nie wiedząc, czy wykłady 
jeszcze się odbędą. Tymczasem dały się sły­
szeć krzyki w sąsiednim budwnku W. Z."

„Zdrada" Ks. 2 o n r U  wicza
Wydawany przez zakon Franciszkanów ..Ma­

ty Dziennik" ostro atakuje wiceministra WR. i 
OP. Ks. tongollowicza za jego wystąpienie na 
komis 'i administracyjne j:

Zachodzi pytanie w  czyiem właściwie imie­
niu występował ks. Żongollowicz. Zdanie Je­
go, że wobec zapewnienia przez Konstytucję 
wolności sumienia i wyznania ubój rytualny 
dla Żydów winien być zachowany,, jest co- 
nafmnlej oryginalne. Niema ono nic wspól­
nego z oplnją Ministra Wyznań i Oświecenia 

' Publicznego, który zapewnił, — jak to o  
świadczył pos. Duch — że nie ma pretensji 
do interpretowania Konstytucji. Więc co to 
wszystko znaczy?

Gdyby nawet oplnfa, która przedłożył ks. 
Żon softowi cz komisiji selmowej była nawet 
ołic’alna opinką kół rządowych, trzeba to 
podkreślić, nie wypadałoby ks. żongolłowi- 
czowl występować w  charakterze jel refe­
renta) Jako kapłan katolicki powinien był 
usunąć wszelkie przypuszczenie, i i  opinia 
katolicka może popierać nawet częściowo za­
chowani* tibofu rytualnego.

Deklaracja ks. Żoijgolfowieza' pozostawi 
tylko po sobie wrażenie niezmiernie przykre 
ale nie może ona żadną miarą obciążać du­
chowieństwa polskiego i ogółu katolików".

Rela Polskiego Radio
W ..Naszym Przeglądzie" czytamy:

Dotychczasowe postępowanie „Polskiego 
Radia" dość wyraźnie świadczyło, że tnsty- 

tucla ta współdziała z organizatorami kam­
panii przeciw ubojowi rytualnemu. To jednak 
co zaszło w czwartek, zaćmiło -wszystkie po­
przednie „występy".

Jak wiadomo, niedawno dyrekcja „Polskie 
go Radia" odmówiła udzielenia głosu przed 
mikrofonem sen. prof. Sohorrowi, motywując 
niemożność zastosowania w danym wypadku 
Zasady „audiatur et ahera pars" tem, że wy­
stąpienia przeciwko ubojowi rytualnemu po- 

krvwa;ą się ze stanowiskiem Rządu.
Tymczasem, poda tac w dnin 5. bm. o godz. 

2t-ej przez rad’ó  przebieg obrad na komisji 
adminiatracrinei Sajmu, podano treść prze­
mówień referenta, wnioskodawczymi, ks. 
Trzeciaka 1 wszystkich Innych zwolenników 
zaikauu ubojki rytualnego^ natomiast nie 
wspomniano ani Jednem słowem oświadcze­
nia wiceministra oświaty ks. źongollowtcza, 
który stwierdził, że zakaz uboju rytualnego 
byłby sprzeczny z Konstytucją.

Nowości wiosenne we wełnach
na suknie, płaszcze i na kostiumy tui nadeszły

Największy wybór, | |  ( D F I U l I I  I I A  Florjiftska 44 . L  p.
n a j n i ż s z e  c e n y  U  I  Im h i  WW f l A i l r f l  Telefon io s -83

Płótna I s to lo w b ra  wr w ielkim  wyborze 7898kr

GRUPOWE I INDYWIDUALNE 
PRZEJAZDY TURYSTYCZNE

D O  P A L E S T Y N Y  
NA PESACH I TAPGI LEWANTYflSKIE 

O R G A N I Z U J E  
EGZEKUTYWA ORGANIZACJI SJONSKIEJ 

K R A K Ó W .
JÓZEFA nTFTT.4 1 f)7 titt,. 108-84

Pochód adlo adowy
Staraniem Kola Opieki org. A, H. II. „Akiha" 

w Krakowie odbędzie się tradycyjny „korowód 
adio"adowy“, który wyruszy wieczorem z boiska 
„Makkabi" i podąży ulicami: Dietlowska, Slra- 

dom, Gertrudy, Sebastiana, Jasną, Sarego, Dietlów 
ską, Sebastiana, Miodową, Krakowską na Wolnicę 
gdzie nastąpi rozwiązanie korowodu.

I Pochód zatrzyma się przed mieszkaniem pre- 
| zesa O. S. Dr. O. Thona oraz prezesa Egzekuty- 
\ wy Dr. Ch. Hilfstcina. Pozatem zatrzyma się po­

chód przed Templein i na placu Wólnica w  celu 
odśpiewania przez chór „Akiby" pieśni hebraj­
skich.

Wo;sv na Un’wersvtet Hebrafsk*
Towarzystwo Przyjaciół Uniwersytetu Hebraj­

skiego w Jerozolimie oddział w Krakowie podaje 
do wiadomości zainteresowanych, że wpfsy na Uni 
wersytet Hebrajskie na rok 193\/37 Zostały prze­
dłużone do dnia 15 marca br. Kandydaci z Zach. 
Małopolski i śląska winni składać podania w biu- 
l‘zo Tow., Kolelek 6. w godz. od 11.30 — 1.30.

Konkors na pracę 
*0 roli Żydów w b sto r ji 
rozwo u m, Lwowa**

Towarzystwo Przyjaciół Uniwersytetu Hebraj­
skiego, Oddział we Lwowie, ogłasza niniejszem z 
okazji dziesięciolecia Uniwersytetu Hebrajskiego 
W Jerozolimie konkurs na pracę p. t. „Roiła Ży­
dów w historji i rozwoju m. Lwowa" (od roku 
1868 po dzień dzisiejszy). Praca ma objąć: historję 
Żydów tego miasta, rolę ich w rozbudowie i roz­
woju Lwowa, udział w różnych dziedzinach ży­
cia kulturalnego żydowskiego i polskiego, W ży­
ciu handlowem, przemysłowem i t  d.

Za najlepszą pracę wyznacza Towarzystwo na­

grodę ufundowaną przez obywatela lwowskiego
w  kwocie ził. 1000 (tysiąc). Towarzystwo zastrze­
ga sobie możność nie przyznania nagrody żadnej 
z nadesłanych prac konkursowych. Towarzystwo 
Przyjaciół Uniwersytetu Hebrafskiego we Lwowie 
zi.strzega sobie również pierszeństwo druku pra­
cy nagrodzonej. Prace nałoży nadsyłać pod god­
łem (z wyjaśnianiem godła w zamkniętej koper­
cie) do dnia 31 grudnia 1935 roku, na adres pre­
zesa dra Michała Ringla, Lwów, ul. o Matfa 5. I. p.

W cent n. Błeszyński wizyta*© 
zakłady naukowe

(or) W dalszym ciągu swego pobyto w  Krako­
wie wiceminister pik. Błeszyński był Wczoraj ba 
wizytacji w  gimnazjum św. Jacka, którego jest 
wychowankiem. W godzinach popołudniowych Wi­
ceminister wyjechał do Państwowej Szkoły Ślu­
sarskie? w Świątnikach. W dntu dzisiejszym pSk. 
Błeszyński uda się do Sułkowic, gdzie Bwiędzl 
Szkołę Kowalską.

Wystawa zb orowa N. Nadia
Pokaz zbiorowy Norberta Nadia w  salach Kola 

Obywatelskiego, Kraków, ul. Szpitalna 36. wjfcu- 
cza zaiteresowanie licznych rzesz publiczności i 
artystów. Otwarty codziennie od godz. 11 _  2. 
Członkowie Zrzeszenia Żyd. Malarzy mają wstęp 
wolny.

„Zbrodniarz przed i za kratkami*
Jutro w poniedziałek 9. bm. godz. 19-ta p. Ma­

ksymilian Boruchowicz wygłosi w  sali odczytowej 
przy ul. Dunajewskiego 7. odczyt p. t. „Zbrodntar.ł 
przed i za kratkami'. Po odczycie dyskusja- Go­
ście milo widziani.

Poradnie przy klnie© 
dermatologicznej

Z dniem 5. bm. otwarto przy Klinice cfermaTóTo- 
gicznej U. J. (Szpital sw. Łazarza ul. Kopernika:
I.. 17.) następujące poradnie: 1) Poradnia dla Cho­
rób zawodowych skórnych, czynna we czwartki 
od 18 — 19. 2) Poradnia dla chorób wenerycz­
nych czynna: a) dla kobiet i dzieci w  poniedział­
ki od 18 — 19. b) dla mężczyzn we środy ód 
1S — 19.

Na co ludzie chonrą w Krakowie
W Wydziale Zdrowia Publicumego Zarządu

Miejskiego w  Krakowie zgłoszono W Ciągu Ubieg­
łego tygodnia następujące choroby zakaźne* bło­
nica 7 wypadków, płonica 14, odra 47, róża 3, 
krztusiec 9, mumps 1, influenza 2.

Zwłoki 9-letn‘egc chłopca 
wydobyto z Wisły

(or) Przed kilku dniami donosiliśmy o tragicz­
nym wypadku, ja,ki zdarzył się na orzegu Wisły 
W czasie zabawy 9-letni Jerzy Leszek, syn funkcjo 
rąrjusza tramwajowego, wpadł do rzeki i utonął. 
Dopiero w  dniu wczorajszym wydobyto zwłoki 
jego z Wtsly i wydano je rodzicom.

Nietakt
Wczorajszy „Glos Narodu* zamieszcza arty- 

icllł wstępny o uboju rytualnym. Czytamy tam:
Kontrargumenty żydów a równocześnie 

wątpliwości niektórych kół polskich i kato­
lickich, sprowadzały się do dwóch punktów:

wniosek p. Prysłorowej godzi w podstawy 
religji feydowśkiej i narusza Konstytucję... 
Obrady komisji doprowadziły do ostateczne­
go wyjaśnienia i ustalenia, że powyższe ar­
gumenty nie mają żadnych podstaw.

Zacznijmy od argumentu drugiego!
Wniosek p. Ptystoa-owei byłby niezgodny 

z Konstytucją, mianowicie z  zastrzeżoną 
w niej wolnością sumienia, gdyby ubój ry­
tualny stanowił funkcję religijną. W tym tćż 
duchu sz3y wszystkie wyjaśnienia i inter­
wencje żydów. Argument ten jednak nie ma 
żadnego uzasadnienia.

Ubój rytualny nie Jest funkcją rellgllną. 
Jak — modlitwa, czytanie Pisma św., obrzę­
dy żydowskie w  Nowy Rpk i t  p. Rozstrzy­
gający rolę odegrały tn wyjaśnienia Ks. dr. 
Trzeciaka, których — co również należy 
wziąć pod uwagę — przedstawiciel żydo- 
stwa, poseł Bomrnerstein, przemawiając po 
Ks. dr. Trzeciaku, nawet nie próbował kwo 
stjonować.

Roztrzyganię o tem, czy ubój rytualny jest 
czy nie jest funkcją religijną —  należy wyłącz­
nie do kompetencji duchowieństwa żydowskie­
go, które w tej sprawie wypowiedziało swoją 
autorytatywną i jedynie miarodajną jednomyśl­
ną opinję. Arogowanie sobie prawi zabierania 
głósu w  sprawach, dotyczących dogmatów in ­
nego wyznanie, uważamy za zwyczajny nietakt. 
Z te j też przyczyny nie zareagował na „uczone '  
wywody ks. Trzeciaka poseł Sommerstein, nie 
chcąc słusznie wdawać się z  duchownym kata* 
lickim w dysputę na temat spraw wyznania iy- 
dowskiego. Coby powiedział „Glos Narodu", 
gdyby jakiś rabin rościł sobie pretensje do 
tcydawaniaopinji o podstawowych dogmatach 
wiary ckrzeid jańsk ie ff Określenie „nietakt" 
wydawałoby się w tedy organowi chadecji nie­
wątpliwie zbyt słabe. Krzyczałby: prowokacjo 
i  odwoływałby się do prokuratora. W  stosugku 
do żydów  jednak urszystko fest dom oęrłm c,
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,,Czy esttśm y czarnym lądem'
Staraniem „Heoditu*. wygłosi recaKior ar. M. 

K; nfcr we środę dnia U  bm- w  sah Żydowskiego 
Difmu Akademickiego przy ul. Przemyskiej 3. o 
uh.i z. 8 wiecz. odczyt na lemat: ■ jC-Zj j©su smy 
cii trnym lądem?“ Tezy odczytu: „Źródła antyse­
mityzmu żydowskiego. — Słonimski w  roli men-
t r r a .  Charakter ,.1\ iaduiności Literackich . -
Pani Wando Melzer odgrywa czarny ląd. — Od 
psalmisty Bożego do Josie KalLa. —- Apoteza ghet- 
t;). _  Nie damy się zamknąć w muradh ghetta. —  
Tragedia żydostwa rosyjsi lego.

— o ° —
— TEATR ŻYDOWSKI Bocheńska 7. Olbrzy­

mie powodzenie odniosła wczorajsza premjera pię- 
ki ej i melodyjnej ttomeaji murccznej „Der piń- 
czewer Jojresz" z Diną Hałpern i Sem Broneckim 
na czele ich zespolą. Publiczność bnrzłiwemi c- 
klaskami witała kaide pojawienie . się crtysiki 
oraz jej oartnera. Dziś godiz. 4 pmp P° A z  ostatni 
..Modelka'*. Ceny zniżone. O god*. 10 wiecz. „Der 

Piriczewer Jojroaz" Ze względu na Purim *o przed 
stawieniu „Wielki Koncert'1 z udziałem całego ze­
społu gdzie rej wodzić będzie Dina Halpern oraz 
jej partner S- Bronecki. Bilety przez cały dzień 
ptzy kasie teatru.

— „CHIMERY" PO BAZ 20-TY. Naskuteik licz­
nych zgłoszeń, naipły „ających zwłaszcza z prowin­
cji udało się dyrekcji skłonić znakomitego arty­
stę Z. Nowakowskiego do wystąpienia dziś na 
spektaklu popoihidniowym.

PREMJERA „MATURY'* WŁ. FObORA. Dziś 
pierwsze przedstawienie świetnej sztuki YTady- 
slawa Fodora Matura", granej z duiem powo­
dzeniu na wszystkich niemal scenach polskich. Ma­
łe ra powtórzona będzie we w o r la .

— TEIKO KIWA PORAŹ OSTATNI wytąpi ju­
tro w poniedziałek, w  operze G. Puccini‘ego „Ma­
dame BuLterfly".

— Z TEATRU „BAGATELA*1 Pionierzy szcze­
rego, przebojowego humoru, L. Lawiński, T. Pi­
larski, B. Belska, K. Ostrowski, E. Zayeuda, J. 
Rogoyski. J. Dwornićki i inni, zbierają huczne 
oklaski w obecnie wystawionej ..Rewji Jubile- 
uszowoj" w „Bagateli".

— Z TEATRU DOMU ŻOŁNIERZA. Dziś gedz. 
przedp. dla dzieci i rrń,odzieży baśń fanta-

slyczna' ..V krainie czarów". O godz. 3.30 kroto- 
iliwila ..Teściowa detektywem11 o godz. 7.30 wiecz. 
„\ieszizęne kochanie".

I.EA LUBOSCHtlTZ, 'światowej klawy skrzy­
paczka. l.tórej -występy zagranicą są entuzjastycz 
nie pzyimowane, wystąpi w  naszem mieście z jo­
dy nam koncertem w środę U . bm. w  Starym Te­
atrze. Nadzwyczajna technika, piękny, szlachetny 
ton, niepowszedni spokój, z jakim artystka włada 
instrumentem oraz uduchowiona interpretacja, u- 
n i łająca błyskotliwych pokazów wirtuozowskiego 
efekciarstwo. ofo właściwości gry Luboschutz, 
która przy każdem pojawieniu się na estradzie 
koncertowej budzi prawdziwy zachwyt i entu­
zjazm wśród publiczności.

Dnia 10-go Marca b. r, Oficjalna wycieczka Kupiectwa MałopolSKieyO
na TARGI WIOSENNE do WIEDNIA
Krakowskie ôwarzyszenfe Kapców
Kraków, Grodzka 43, tek 132 ó’

Zgłoszenia:

B ezptataa karta r-/ca tn ic tw a  aa  Targi — Zezwolenia a w  
Starostw a dla mieszkańców Krakowa riepotrsebne H Y —  
Kolejowe .n itk i dojazdowe. Ceat. zł.

P. B. P. „ U N IO N  L L O Y D ”
Kraków, Szpitalna 36 teł. 181-81

Zwłoki nowurodha zakopane w piwnicy 
don u na ul. Zdiiskiej

KOSZERNE W INA NA ŚWIĘTA
tylko" pioroic H. Rubinsteina il StarowlMa 21

REPERTUAR KINOTEATRÓW
VDRIA; „ \ri-ylokaj".
APOLLO: „Złotowłosy brzdąc1' (Sblrley Tempie) 
ATLANTIC: „Ziemia obiecana11 (film pałestyń- 
iy ponadto „Wesoła rozwódka‘* (Fred Astaire, 

Gringer Rogers).
BAGATELA: „Dama z nocnego klubu11 oraz „Rc- 

vjla jubileuszowa".
Ca PITOL: „Wacuś" (Dymsza).
MUZEUM: „Wyspa Skarbów .
STELLA: „Manewry miłosne*1 (Tola Mankiewl- 

czówna).
ŚW1I; „Pan Twardowski".
SZTUKA: ..Noce egipskie" (Eadie Cantor) 
UCIECHA: — '
Y-ANDA: „Jego wielka miłość" (Jaracz, Znicz, 

Żelichowska}'.

(or) Przed trzema tygodniami, bo 17 lute­
go br., urodziła Józefa Rusek, (lat 38) wdo­
wa, zam przy ul. Zduńskiej, dziecko płci mę­
skiej. Już niezadługo, bo na drug; azień po 
urodzinach. dziecKo zniknęło z domu w; cajem 
niczy sposób. Matka jego, zapytana przez słu 
żącą wyjaśniła, że niemowlę oddała na * wy­
chowanie. Ponieważ tłumaczenie Ruskowej, 
było utrzymane w niejasnym tonie, służąca 
poczęła podejrzewać, iż dziecko zostało w ta­
jemniczy sposób zgładzone.

Podejrzenia służącej wzmogły się jeszcze, 
kiedj w kilkanaście dni później, zszedłszy do 
piwnicy, stwierdziła, że ziemia jest w jednym 
miejscu naruszona. Po usunięciu górnej war­
stwy zr:mi zauważyła, że pod spodem znajdu­
je się jakaś paczka, owinięta w papier gazeto

i w y. Zaintrygowana tern wszystkiem zawiado 
miła Wydział śledczy, który wdrożył docho­
dzenia. Wywiadowcy przeszukali piwnicę do­
mu i rzeczywiście w jednem miejscu znaleźli 
paczkę. We wnętrzu jej znajdowały się 
zwłoki niemowlęcia, będące już w stanie roz­
kładu.

Wobec takiego obrotu sprawy Ruskowa 
zmiehiła s\ve zeznania. Podała ona, że dziecko 
urodziło się nieżywe, wobec czego zwłoki je­
go zakopała w piwnicy.

Narazje zatrzymano ją i odstawiono do a- 
resztów. Zwłoki dziecka przewieziono do Za­
kładu Medycyny Sądowej, gdzie sekcja usiali 
czy dziecko urodziło się nieżywe, c^yteź zosta 
ło zabite i zakopane.

Żołnierz Legii Budmiemsfttej zasadzony 
za nieumyślne zabójstwo w Krakowie
(or) Burzliwe są koleje życia Jana Wołow­

skiego, syna zamożnych rodziców. Do 14-go 
roku życia opływał on w dostatkach i uczę­
szczał do gimnazjum. W tym czasie syt-uacja 
jego ulega gruntownej zm-anie, rodzice tracą 
mającek a młody chłopiec o własnych siłach 
kończy nauki, by potem wyjechać do Afryki. 
Zaciąga się tam do Legji Cudzoziemskiej, a 
po ukończeniu służby wraca do kraju. Zosta­
je kierownikiem drużyny junaków w obozie 
na Biełanacn pod Krakowem.

Nocy 11 października ub. reku udał się 
Wołowski na zabawę do restauracji Ponie- 
działka. Będąc w stanie podchmielonym na­
potkał niejaką Mrozicką, która była gospody 
nią jego przyjaciółki. Wołowski czuł niechęć

do M o7ickie j, gdyż ta miała go ponoć obma- 
wiać.  ̂Doszedł więc do niej, począł jej czynić 
wymówki, a zdenerwowawszy się dobył re­
wolweru. d

Ktoś z obecnych chwycił Wołowskiego zai 
rękę, poczęto się szamotać a w t-akcie tego 
padł strzał. Kula ugodziła stojącego opodal 
50-letniego Karola Suskiego, rohrka. Śmier­
telnie ugodzony w klatkę piersiową pad’ on 
bez życia na ziemię.

Oskarżony o nieumyślne zabójstwo stanął 
Wołowski wczoraj przed sądem krakowskim, 
gdzie skreślił romantyczne dzieje swego ży­
wota. Został zasądzony na półtora roku wię­
zienia, z zawieszeniem wyKonanla kary.

ŻYDOWSKI TEATR W KRAKOWIE.

„spadkobierca z  Pińczowa"
Komedja muzyczna w trzech aktach ES. BE.

Gościnne toystąpu p. Diny Haipern.

Aktorzy, jako autorzy dram a tyczni są do­
skonałymi przykrawaczami sztuk. Piszą je na 
miarę, spychając wszystkie inne względy na 
plan dalszy. Zdarzają się między aktorami • au 
antorami poeci wielkiej miary, ba po­
eci najwięksi. Wystarszy wymienić takiego Mo­
liera i Szekspira. Ale nawet w dramatach łych 
tytanów są salta mortale, które służą tylko po- 
to, by aktorkę lub aktora pokazać w jeszcze 
jednem świetle. Nic chcę bynajmniej wyrzą­
dzić krzywdy panu E3 BE, porćwnywując go 
z jego nieśmiertelnymi kolegami po piórze., bo 
wiem dobrze, że „Spadkobierca z Pińczowa" 
jest sztuką bezpretensjonalną, napisaną tylko 
dlatego, by pani D na Halpern mogła tym ra- 
zem pokazać się nietylko jako diva operetko­
wa. lecz jako artystki dramatyczna Obok 
niej miał jeszcze otrzymać rolę p. Sem Bronec­
k i jako „Spadkobierca z Pińczowa" Pan ES BE 
powiedział więc sobie, że nie obowiązuje go aui 
logika zdarzeń aui nawet logika serca i dlatego 
kazał rezolutnej dziewczynie, która z głuchej 
prowincji polskiej przyjechała do Londynu, zde 
maskować łotra z pod ciemnej gwiazdy, nrze- 
dzierżgnął pokrakę z Pińczowa w eleganckiego 
pana i pchnął rezolutna dziewczynę, również 
cudem przeistoczoną we wielką damę, w ramio­
na jeszcze tylko lekko jąkającego się młodzień 
ac z Pińczowa. Wszystko kończy się happy cu­
dem. aktorzy są zadowoleni, publiczność też, 
bo komedja muzyczna jest lekka, nie nudzi. za­

wiera piękne duety a przedewszystkiem daje 
tak p. Dinie Halpern jak i p. Broneckiemu »ż<s 
r®kie pole do popisu.

A obserwując p. Dinę E alpera przez trzy ali­
ty na scenie, ma się wciąż jedno tylko życzenie, 
by njrzeć świetną tę < rtystkę w roli naprawdę 
dramatycznej. W pierwszym akcie daje nam ba­
jecznie Ujęty i konsekwentnie przeprowadzony 
typ żydowskiej dziewczyny z małego miastecz­
ka polskiego, która losy zarzuciłv do Londynu. 
W d rugim i trzecim akcie gra, śoiewa i tańczy 
ku zachwytowi publiczności. Talent wszech­
stronny, pełny i bnjny, który pod ręką wielkie­
go reżysera zakwitnąć może jako pierwszorzę­
dna siła dramatyczna. Tyle lekkości, wdzięku i 
subtelnego um Lru rzadico kiedy się widzi na 
scenie.

P. Bronecki okazał sie godnym jej partnerem  
stwarzając w pierwszym akcie soczysty typek 
huchera z Pińczowa, który powoli przeistacza 
się w dżentelmena angielskiego. Cechuje jego 
rre  nietylko wielka swoboda, ale również rzad­
ki n aktorów żydowskich umiar. Jest muzykal­
ny naw.skróś. co objawia się ewolucjach tanecz­
nych. Ji

Zespół doskonale ze sobą zgrany. Na pierw­
szy plan wysuwają się niezawodna p. Liebgoldo- 
wa, fertyczna i pełna temperamentu p. Luksem 
burg a z mężczyzn wymienić możemy solidne 
go p.Maksyniowa i przejaskrowionego p. Harta 
w roli lokaja. Należycie zc swej roli epizodycz 
nej wywiązał s>ę też p. Frydman. M. K.

Zedaicie w szędzie 
Nowego Dziennika
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M. BORUCHOWICZ

Krucjata przeer
Helenka ma la t piętnaście, jest inzenicą oim- 

•uzjum i entuzjastką X. Muzy. Posiada obfity 
zbiór fotografij gwiazd filmowych i zamęcza 
przyjaciół prośbami o dostarczenie jej dalszveli 
okazów. Nie koniec na tern. Często pyta mnie o 
szczegóły, tyczące życia tej lub innej gwiazdy. 
Wobec pytań takieb staję bezradny. Iiiterloku- 
lorce bowiem nic chodzi o fakty ogólnie znane; 
pod tym względem erudycja jej jeet niezawod­
na- Nie, jej idzie o drobiazgi, o subtelności, któ­
rych — przyznaję zc skruchą — nie znam i 
które nie zajmują mnie zbytnio- Gdy Helenka 
otrzymuje taką odpowiedź, wzrok jej. mimo żc 
wielokrotnie dowiodłem już ignorancji tia lem 
polu, wyraża zdumienie- Ona uie pojmuje wręcz, 
jak można tak beztrosko przechodzić nad tein 
do porządku co więcej — jak rabina głośno i 
bez wstydu się do tego przyznawać.

Znajomą taką posiada zapewne każdy z sz. 
słuchaczy. Jeśli sami nie zbieracie fotosów fil­
mowych i nie uzupełniacie skrzętnie wiadomo­
ści o życiu gwiazd, czyni to niezawodnie ktoś 
7. otoczenia- Albowiem plotka o bożyszczach e- 
kranu posiada fascynujący urok: mieści sie w 
niej eliksir świata baśni, tysiąc i jedna noc ma­
rzeń szarego widza. Artyści są bohaterami oglą­
danych na filmie i zdobiących inonotonję prv- 
walnego żyeia widza, tragedyj j sielanek, wiel­
kich miłości i brawurowych wypadków. Uosa­
biają podziwiany na ekranie wdzięk i urodo 
Dlatego ich właśnie ukochała fama i do nich 
kierowane są tłumione westchnienia- Nie temat 
i nic walory techniczne decydowała najczęściej 
w zaborczym pochodzie filmu o powodzeniu 
sztuki, lecz gra ulubienicy i ulubieńca widzów. 
Ona i on właśnie, jej i jego walory*, piętnowały 
filtn i stosunek publiczności do niego.

Minioto, przeciwko pięknym łlelauom  i uro­
dziwym Parysom ekranu ogłoszono krucjatę. 
Wojnę świętą zapoczątkowali teoretycy, dowo­
dząc, żc wszechwladziwo gwiazd pociąga za sobą 
spłycenie artystycznych pierwiastków filmu.

—  Skupianie uwagi widza —  mówili malkon­
tenci —  na jednej lub dwóch postaciach, zmu­
sza do łatwej stylizacji i wyklucza realizm fil­
mu. Uroda gwiazdorów nietylko nis oddaje po- 
■wszedniej rzeczywistości, lecz banalizuje rów­
nież przedstawiane konflikty; upraszcza je i u- 
uaiwnia. Ciągłe akcentowanie piękności aman­
tów zubaża motywy erotyczne o szeroką skalę 
odcieni. Oto dlaczpgo —  konkludnią —  naieży 
sztukę filmową skierować na nowe tory.

W walce przeciwko gwiazdorom, teoretycy 
uzyskali pomoc zgoła niespodziewaną- Równo­
cześnie z mmi wystąpili do boju poczciwi ojco­
wie rodzin, stateczni mężowie i pobożni morali­
ści- Czyżby również im zależało na walorach 
artystycznych filmu i aa  deptanym lekkomyśl­
nie realizmie? Czy również oni walczą przeciw­
ko banalizow3iiin tematyki? Co to, to uie- Sztu­
ka filmowa, jako taka, ich nie wzrusza. Najcbęt- 
niej widzieliby niepyszny upadek k>/ia. lecz sko­
ro nic rychłego zgonu tnu nie wróży, pragną 
bodaj unicestwić złe ■wpływy, jakie cno wywie­
ra. Źródło zła upatrują również oni w popular­
ności pięknych gwiazdorów. Żalą s‘ę mianowi­
cie, że kobiety, oglądając bez przetwy urodzi­
wych amantów, nasączają serca swoje i umysły 
niegodną pogardą do mężczyzn, którym maika- 
natura wdzięku i piękności poskąpią W uastep- 
stwie, naprzekór przysłowiu, głoszącemu, żc mę­
żczyźnie wystarczy być ładniejszym tylko od 
djabła, kobieta nie docenia przedsiębiorczości 
męża, ani zalet jego umysłu i 6evca, marzy nato­
miast o niegodnym „lalusiu" Powoduje to upa- 
dek kultu prawdziwych wartości, i dlatego oni, 
zatroskani o przyszłość malkontenci, stawiaia 
ultimatum. Żądają mianowicie, aby w każdym 
filmie, obok urodziwego nicponia, pokazywać 
innych, którzy ustępują tamtemu pod względem 
wdzięków, ale górurją nad nim szlachetnością 
i zdolnościami.

Nie będziemy rozważać w tej oliwili, ile słu­
szności zawierają przytoczone wywody statecz­
nych nior.alistów. Jeżeli twierdzą, że holi, trze­
ba im wierzyć- Prawowanie się z cierpiącym o

*) Pogadanka, wygłoszona przed mikrofonem 
radjoslaeji krakowskiej-

» gwiazdorom*)
motywy, gdyby pominąć nawet niedclikatność 
tego rodzaju śledztwa, do celu uie prowadzi- 
Wolno conajwyżcj wątpić w celowość propozy- 
cyj- Brzydka cnota jest niefotogeuic/na i dlate­
go, wbrew intencyj projektodawców, urzeczy­
wistnienie pobożnych ich żądań mogłoby przy­
nieść zgoła przez nich niezamierzone wyniki. 
Omińmy jednak w tej chwili morałistyczne ło­
żysko omawianej krucjaty, a wróćmy do kwc- 
styj. związanych z zagadnieniem filmu iako 
sztuki.

Oddając miłym gwiazdorom, co ..gwiazdor- 
skic‘\  przyznać trzeba, że wszętlobvlstwo pięk­
nych artystów i artystek istotnie wywołuje nasz 
sprzeciw. Mimowolna konfrontacja z życiem 
przeszkadza przyjmować konwencjonalne na­
miastki. Sztuka wprawdzie nie musi dawać praw­
dy życiowej, ponieważ o sile budzenia oddźwię­
ku dzielą decyduje prawda artystyczna, często 
od prostaczego realizmu b. daleki. Tak. Ale o 
to właśnie idzie, że prawda ta, uzyskiwana w fil­
mie dzięki uczestnictwu pięknych gwiazdorów, 
bywa zdobyczą z rzędu najtańszyen. Nie jest ona 
wynikiem sharmonizowania różnych pierwiast­
ków mocą artystycznej konstrukcji, twórczego 
rozmachu lub atmosfery utworu, lecz opiera się 
na łatwych uproszczeniach i omijaniu trudności-

Pozwólmy solne w tern miejscu na krótka a- 
nalogję: W dawnej powieści obowiązywał kon­
wenans. zachowany dotąd w beletrystyce bru­
kowej- Polegał on na tein. ie  bohaterami ro­
mansu hvli arystokraci- Fakt ten zwalniał au­
tora od głębszej charakterystyki osób, albowiem, 
pochodzenie tych ostatnich i sprawowane przez 
nich urzędy, odwoływały sie w umyśle czytel­
nika do gotowych pojęć i obrazów. Oddźwięku 
nie budziła sztuka, lecz rekwizyty. Podobny nro-

GEEŁDA WARSZAWSKA
Warszawa, 7. 3. Akcje: Bank Pohki 93.75.
Tendencja utrzymana
Papiery procentowe: konwersyjne 61 kon- 

wersyjna kolej. 57 dolarowa 76.60— 72.25 do-
larówka 52.25 stabilizacyjna 62.75— 62.50— 

62.63 pięciosetki 63.
Tendencja sła-bcza.
Listy zastawne Banku Gosp. Kraj. oraz B-ku 

Rolnego bez zmiany.
Dewizy: Holaudja 361 Kopenhaga 117.15 

Londyn 26.21 Nowy Jork czek 5.25 3/8 N. Jork 
te!. 5.25V-> Paryż 35.01 Praga 21.96 Sztokholm
135.10 Szwajcarja 173.35.

Tendencja mocna.

DOLAR W OBROTACH PRYWATNYCH 
W WARSZAWIE

Warezawa, 7. 3. W dniu dzisiejszym dolarem 
obracano po kursie 5.23 V* przy tendencji mo­
cniejszej. W godzinach wieczorowych wymię- 
n :nno orjentacyjnie kurs dolara w płaceniu 
5.23 oraz 5.25 w towarze przy tendencji utrzy­
manej.

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA
Poznań. 7. 3. Cen tranzakcvinveh niema Ce- 

nv orjentacyinc wszystkie bez zmiany. Ogólne
iisrvosobien'e snokiojne. OgóInv obrót: żvta 

1328. pszenicy 243. jęczmienia 495, owsa 148.

GIEŁDA ZURYCHSE
Zurych, 7. 3. Dewizy: Paryż 20.20l/ś Lon­

dyn 15.12 'A Nowy Jork 3.031/8 Bruksela 
57.67 Jó Mediolan 24.25 Madryt 41.87'* Am­
sterdam 208.15 Berlin 123.10 Wiedeń noty 
56.85 Sztokholm 78 Oslo 76.— Kopenhaga 
67.52 'A Praga 12 67 % War«zawt 57.70 Biało- 
gród 7 Ateny 2.90 Konstantynopol 2.45 Buka­
reszt 2.50 Helsinki 6.6414 Japonja 88.

Tendencja niejedlolita.

POŻYCZKA STABILIZACYJNA
w Londynie L. 92.50, w  Paryżu Fr. fr. 1713.— w 
Zurychu Doi. 63.— przy tendencji utrzymane}.

ces zachodzi w wyobraźni publiczności filmo­
wej. Uroda gwiazd przesłania nieprawdopodo­
bieństwa i braki. Miłość kobiety do pięknego 
bohatera, albo mężczyzny do uroczej partnerki 
wydaje się publiczności „sama przez się zrozu­
miała" i przekreśla temsamem bogactwo istnie­
jących na tem polu paradoksów. W żargonie 
aktorskim czynniki takie, „biorące" publiczność 
wyłącznie maską, zwykło się nazywać „samogra- 
jami‘\  Film, oparty na tego rodzaju „samogra­
jach ", bywa jak „biedermayeCowski" oleodruk: 
nienagannie poprawny i nadmiernie wymuska­
ny. Podoba się widzowi o reakcji prostaezej, 
jednak nic potrafi wypełnić oczekiwań publicz­
ności o bardziej wysubtelnioncm podniebieniu. 
A ponieważ twórczość filmowa dawno przebyła 
już okres ząbkowania, ponieważ autorom scena­
riuszów i reżyserom przyświecają aspiracje głę­
bsze. nasycone świadomością artystycznych obo­
wiązków. przeto podobnie jak pisarze i plastycy, 
muszą oni zrezygnować ze zbyt daleko idących 
uproszczeń i ułatwień, nic omijać lecz pokony­
wać trudności-

Sprawa nie jest błaha ani mała- Aby wypełnić 
lukę. powstałą w następstwie ukrócenia rozle­
głych przywilejów gwiazd i gwiazdeczek, trzeba 
rzetelnego wysiłku- Najmniej wskazana byłaby 
krańcowośe inowacyj. Cokolwiek bowiem moż­
na powiedzieć o gwiazdorach, jakiekolwiek za­
rzuty im stawiać, jednej zalety im nikt nie za­
przeczy: są /  o t o g e n  i r z n i:  to jest ich siłą. 
Wie o tein, chociaż nie określa tego bliżej, sze­
roka publiczność i. ebcac czy nic chcąc, muszą 
także o tein pamiętać zbyt krewcy i zbyt rady­
kalni filmowcy. O tein. że „piękność —  iak pi­
sał Wilde — to więcej niż genjnsz, bo nie wy­
maga komentarzy". T dlatego nie przec;lwko u- 
roczym kobietom i przystoinym mężczyznom 
ekranu toczyć się winna osobliwa krucjata, leez 
orzeciwko przerostowi łatwizny i banałów, po­
krywanemu pięknością gwiazd. Chodzi poprostn 
o rzetelny artyzm kinowej twórczości

Podwyższenie kontyngentu 
prjzywozu cytrusów z Palestyny 
do Polski

Warszawa. 7. 3. (ŻAT) Polsko-Palestyńs- 
ka Izba Handlowa komunikuje, żc Ministers­
two Handlu wyznaczyło dodatkowy kontyn­
gent dla palestyńskich owoców' cytrusowych 
w ilości 2000 tonn. Ogółem więc na cały se­
zon kontyngent wynosi 12000 tonn.

—° o ° —

200 uchodźców z Niemiec 
w Nowym Jorku

Nowy York. 7. 3. (ŻAT) Do Nowego Yor­
ku przybyło 200 uchodźców żydowskich z 
Niemiec, na podstawie normalnych wiz wja- 
zdowych po złożeniu odpowiednich gwaran- 
cyj przez ich krewnych w Ameryce.

* «*
Londyn. 7. 3. (ŻAT) Jak się dowiaduje 2. 

A. T-na otwarcie kampanji zbiórkowej w 
Anglii na rzecz Żydów niemieckich odbędzie 
się 15 marca. Przemówienie wygłosić m« 
Weizmann.

— OQO-

Straszny wybuch 
w fabryce motorów

Medjolan. 7. 3. PAT. Dziś o 4-ej rano nas­
tąpił wybuch w fabryce motorów lotniczych. 
Wskutek nadmiernego ciśnienia nastąpił wy­
buch w kuźni, poczem ogień przeniósł się do 
składów nafty. Na 35 robotników, znajdują­
cych się przy palenisku kuźni jest 9 zabitych 
i 15 rannych, z czego 4 ciężko. Straty są b. 
znaczne. Pożar niezwłocznie ugaszono.

POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JOBKU
Nowy Jork 6. 3. Kursy zamknięcia: 8 proc. poń. 

Dillomowska 92.—. 7 proc. poż. Stabilizacyjna 
107.25, 6 proc. poż. Dolarowa 78.—, 7 proc. pofc. 
m. Warszawy 68.50. Tendencja niejednolita.
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Wojska niemieckie p r z e k r o c z y ł y  
strefe zdemilitaryzowana w Nadrenii

Berlin. 7. 3. (R) Z Nadrenji donoszą, że dziś w  godzinach porannych przekroczyły 
granicę strefy zdemililaryzowanej oddziały wojsk niemieckich, obsadzając garnizony w 
Koblencji, Frankfurcie n M , Moguncji oraz Kolonji. Wkraczające oddziały witane były 
owacyjnie przez tłumy ludności miejscowej. Reorganizacja wojskowa strefy nadreńskiej 
spoczywa w rękach płk. sztabu generalnego Kurta Gallenkampa. W całej strefie nadreń­
skiej obserwować można wzmożenie akcji po licji państwowej.

Wigkszotf wojsk nad Renem
Berlin. 7. 3. PAT. Jak donoszą urzędowo,. bruecken otrzymują słabe obsady. Dwie gru- 

obszar N adren ji obsadzony będzie w ciągu 7 1 py lotnicze przyoyły 7 marca do swych no- 
i S bm. 19-tu bataljonami oraz ściągniętemi z wych garnizonów pokojowych w Kolonji, 
wnętrza Niemiec 13 oddziałami artylerji. —  j Duesseldorfie, Frankfurcie n/M. oraz w Mann 
Dyslokacja tych oddziałów ukończona będzie heimie. Dwa oddziały artylerji przeciwlotni- 
jutro 8 bm. Większość wojsk rozmieszczona czej obsadziły definitywnie garnizony w Ko- 
zostanie nad Renem oraz w dolinie Renu, k. j lonji i w Mannheim.
Schwarzwaldu. Akwizgran, Trewir i Saar-1

Podniecenie u/śród ludności
Berlin. 7. 3. Własny korespondent PAT do­

nosi z Kolonji: Kolon ja otrzymała obsadę ba- 
taljonu 39 p. p. z Munster, oddział artylerji 
przeciwlotniczej oraz eskadrę 18 samolotów 
wojskowych. Zajęte zostały pozatem przez 
oddziały wojsk niemieckich miasta Duessel- 
Jorf, Koblencja, Trewir, Moguncja (pułk pie 
5‘hoty), Mannheim', Ludwigshafen. Potwier­
dzenia wiadomości co do obsadzenia Akwiz­
granu oraz Zagłębia Saary narazie brak. —  
Wszędzie ulice miast udekorowane były bo­
gato flagami hitłerowskiemi. Ludność wyleg-

Berlin, 7. 3. PAT. Cala niemiecka prasa dzi- 
•iejsza «toi wyłącznie pod wrażeniem posiedze­
nia Reichstagu. W dużych tytułach, umieszczo­
nych na pierwszych stronach pism popołudnio­
wych, skróty poszczególnych tez Hitlera podkre­
ślają znaczenie kroku niemieckiego.

„Berliner Zeitung am Mittag" mówi o resty­
tuowaniu hoooru i suwerenności narodu nie­
mieckiego, dodając znacząco: „Wódz wydał woj­
akom niemieckim rozkaz wymaszerowania do 
Nadrenji. Propozycja pokojowa do państw «ą- 
*iedzkich".
' Orędzie kanclerza określone zostało przez or­
gan niemiecki jako „plan pokojowy, od którego 
Pezyjfjcia zz le iy  ostateczne uprzątnięcie rumo- 
''ri*ka europejskiego, wywołanego przez trak ta t 
Wersalski". „Berliner Tageblatt" oświadcza: „Je­
śli mocarstwa Iocameńskie rzetelnie i z poczu­
ciem odpowiedzialności zastanowią się nad pro- 
Pozycją Hitlera, oznaczać to  będzie utorowanie

Paryż, 7. 3. PAT. Dzisiejsze wystąpienie kanc­
lerza Hitlera, wypowiadające trak ta t locarueii-
«ki i postanowienia dotyczące zdemiUtaryzowa-

strefy nadreńskiej wywołały w Paryżu ol- 
”riy mie wrażenie, aczkolwiek było już spodzie­
wane od rana po porannych informacjach pro- 
*y paryskiej. W kolach rządowych rozwinięta 
*^»tala natychmiast ożywiona działalność. Mi­
nister spraw zagranicznych Flandin po otrzy­
maniu telefonicznego i telegraficznego sprawo­
wania ambasadora francuskiego w Berlinie, u* 
**ał eię natychmiast do premiera Sarraut, n  któ- 
**8® odbyła się konferencja, poświęcona prze­
mówieniu H itlera i memorandum niemieckiemu, 
które jednocześnie zoetalo doręczone w Paryżu 
Praez charge d‘affaires niemieckiego na Quai 
'•‘.Ofpay, W konferencji u  premiera poza xnini«

ła na place, witając owacyjnie wkraczające 
oddziały, które szły przy dźwiękach orkiestr, 
grających marsz wojskowy „Fridericus Rex” 

Pisma wydały nadzwyczajne dodatki. Za­
znacza się bardzo wielkie podniecenie wśród 
ludności, oczekującej z niecierpliwością wia­
domości z zagranicy. Rad jo w godzinach po­
południowych przyniosło z Paryża wiado­
mość o naradzie kilku wyższych generałów 
francuskich z szefem sztabu Gamelinem, zwo 
lanej u Flandina bezpośrednio po ogłoszeniu 
deklaracji Hitlera.

drogi w nową przyszłość Europy". „Kości zo­
stały rzucone". —  woła „Boersen Ztg-"- Jedna 
z najcięższych dyskryminacji, jakie od czasu 
traktatu wersalskiego ciążyły na narodzie nie­
mieckim, uchylona została rozkazem wydanym 
przez Hitlera wojskom niemieckim, by obsadzi­
ły strefę zdemilitaryzowaną. Usunięcie tej prze­
szkody — podkreśla tenże dziennik —  stanowi 
zarazem najważniejszy z niesnełnionych dotych­
czas warunków bezpieczeństwa niemieckiego, 
gdyż nic można było mówić o równowadze sil, 
dopóki istniała ta „dziura na zachodzie". Zarzą­
dzenie niemieckie jest protestem przeciwko na­
ruszeniu traktatu, który miał gwarantować bez­
pieczeństwo Niemiec na zachodzie —  ciągnie 
pismo. Jest ono manifestacją woli niemieckiej 
wobec całego świata do niezwłocznego wyciąg­
nięcia przez Niemcy konsekwencyj z każdego 
zarządzenia ze 6trony innych zagrażającego 
Niemcom, .

strem spraw zagranicznych wzięli udział mini­
strowie przemysłu Bonnct, poczt Mandel oraz 
minister wojny gen Maurin i szef sztabu głów­
nego gen, Gamelin. Po konferencji tej prem jer 
uidał się w południe do prezydenta republiki i 
po konferencji z nim zapowiedział, żc o godz. 
6tej popoł. zbierze się na specjalne posiedzenie 
Rada ministrów. Flandin udzieli prasie oświad­
czenia, które byłoby odpowiedzią na mowę kan­
clerza H itlera i na memorandum niemieckie. 
Przed posiedzeniem Rady ministrów i przed u* 
dzieleniem tego oświadczenia min. Flandin ma 
odbyć szereg konfcrencyj z mocarstwami syg­
natariuszami paktu locameuskrego, a mianowi­
cie przedstawicielami Belgji i Włoch. Jnż w po­
łudnie odbył prem jer pierwszą konferencję Z 
ambasadorem belgijskim w Paryżu.

Zdecydowane 
stanowisko Francji
Paryż, 7- 3- PAT. Agencja Havasa donosi* Po­

za decyzją odwołania się do rady Ligi Narodów 
oraz poza odwołaniem urlopów wojskowych nie­
wiadomo, jakie będą zamiary rządu francuskie­
go w następstwie inicjatywy niemieckiej. Być 
może, iż oświadczenia min. Flandina przyniosą 
jakieś wskazówki. Wydaje się jednak, iż stano­
wisko Francji zostanie ostatecznie ustalone do­
piero po posiedzeniu Rady ministrów, która od­
będzie się jutro.

Nie trzeba podkreślać, jak wielkie wrażenie 
spowodowała w Paryżu inicjatywa niemiecka, 
która nastąpiła w rok po wypowiedzeniu przez 
Niemcy klauzuli wo jskowej traktatu wersalskie- 
go. Posumęcie Niemiec ma tern większe znacze­
nie, i i  gwałci ono nietylko artykuł 42, 43 i 44 
traktatu wersalskiego, ale wypowiada również 
Locarno. A traktat ten był podpisany dobrowol­
nie przez Niemcy. Sam H itler w mowie z 21 ma- 
ja 1935 r. ponowił zobowiązania Rzeszy, uroczy­
ście oświadczając, iż rząd niemiecki będzie skru­
pulatnie wykonywał wszelki traktat dobrowol­
nie podpisany, nawet jeżeli został zredagowany 
przed jego dojściem do władzy.

Liczebna wartość sił, które wkroczyły do zde- 
militaryzowanej strefy aadreńekiej nawet gdyby 
to były niewielkie symboliczne oddziały w n i­
czem nic zmienia zagadnienia pod względem  
prawniczym, ponieważ pogwałcenia Locarno 
przez Niemcy jest oczywiste- Państwa, które 
podpisały ten układ, me otrzymały żadńegc u-' 
przędzenia, przewidzianego w art- 8. a Radr L i­
gi Narodów jedynie upoważniona do decydowa- 
nia o wygaśnięciu traktatu, po upływie roku 
nie została również powiadomiona.

Na Wilbelmstrasse
Berhn. .. 3. PAT. Dziś w godzinach poran ­

nych przyjęci zostali na Wilhelmstrasse am­
basadorowie Francji, W. Brytanj!! Włoch o- 
raz poseł belgijski, którym wręczono tekst 
memorandum odczytanego dziś w Reichsta­
gu przez kanclerza Rzeszy. Równocześnie am 
basadorowie niemieccy w Paryżu. Londynie i 
Rzymie oraz poseł niemiecki w Brukseli o- 
trzymali polecenie złożenia memorandum o 
tej samej treści rządom, przy których są a- 
kredytowani.

Ambasador Francji u min. Becka
Warszawa. 7. 3. PAT. Pan minister spraw 

zagranicznych, Beck przyjął dziś w godzi­
nach popołudniowych ambasadora Francji p. 
Noela.

W Belgji
Bruksela. 7. 3. PAT. Wiadomość o decyzji 

kanclerza Hitlera jednostronnego wypowie­
dzenia traktatu lokameńskiego wywarła wiel 
kie wrażenie. Premjer Van Zeeland, który 
przyjął niemieckiego charge d’affaires, nie­
zwłocznie potem zwołał konferencję, w której 
wzięli udział minister obrony narodowej De- 
veze i min. Dez teki Hymans.

Van Zeeland oznajmił, iż polecił ambasa­
dorom belgijskim w Londynie, Paryżu i Rzy­
mie nawiązania kontaktu z rządami: brytyj­
skim, francuskim i włoskim. Posiedzenie Ra­
dy gabinetu zwołane zostało na poniedziałek.

W Anglii
Londyn. 7. 3. PAT. Dzisiaj rano minister 

Eden przyjął ambasadorów Francji i Wioch 
oraz belgijskiego charge d’affaires. Eden ma 
udać się do Chequers, by zobaczyć się z Bałd- 
winem. Nie będzie specjalnego zebrania gabi* 
netu przed poniedziałkiem, Wedy rząd rozpa* 
trzy sytuację, stworzoną przez deklarację 
kanclerza Hitlera*

Kości zostały rzucone!

Wratewte w Paryżu

Narady rządu z udziałem 
szefa sztabu
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Tajemnicze obrady gabinetu Rzeszy
licrlin. 6. 2. PAT. Dookoła obrał gffbinetu 

Rzei^y krążą nadal daleko idące domysły w  
Berlinie. Przedstawiciel PAT. uzyskał w zwią 
zhil zf tern ze źródła zv»ykle dobrze poinformo 
wanego wiadomości, według których głów­
nym tematem obrad gaDinetu są zagadnienia 
polityKi zagranicznej Rzeszy, które wjTJU ię- 
łj się na pierwszy plan w związku z rozwo­
jem W ładków  na Zachodzie. Nie jest wyklu 
czenem, że po ostatecznej ratyfikacji, paktu 
francusko ■ sowieckiego, która według przy­
puszczeń tutejszych, nastąpi w  połowie przy­
szłego tygodnia rząd Rzeszy poda w formie 
oficjalnej do wiadomości stanowisko swe i 
wnioski, jakie wyciągnąć zamierza w następ­
stwie „naruszenia paktu lokameńskicgo”, co 
w przekonaniu berlińskich kół politycznych, 
nastąpi z chwilą ostatecznego przyjęcia pak­
tu przez Izbę francuską.

Drugim niemniej ważnym punktem obrad 
mtały być zagadnienia swiązAne z brytyjsko 
niemieckim układem, uzupełniającym poro­
zumienie nmrsKie z czerwca ub. r. jak  wiado­
mo z doniesień urzędowego Niemieckiego Biu 
ra Informacyjnego Niemcy gotowe są zgo­
dzić się na ilościowe ograniczenie zbrojeń 
morskich w ramach niemieeko-brytyjskiego 
układu morskiego, a w myśl wytycznych pro­
jektowanej londyńskiej konwencji morskiej.

Locarno zachwiane
Londyn, 6- 3. PAT. Prasa angielska zgodnie 

pi zyznaje, że jedmem z  głównych zagadnień jest 
obecnie kwestia dodatkowych zapewnień brytyj­
skich na rzecz Francji, w razie niepowodzenia 
akcji, nnierzającej do wszczęcia rokowań po­
kojowych włceko-abisyńsikick i wprowadzeniu 
embargo naftowego.

.,Tnnes“, stwierdzając, że min. Flandin zażą­
dał od min- Edcna takiego zapewnienia pomocy 
angielskiej, podkreśla, że wszelkie zapewnienia 
bry tyjukle, wychodzące poza ramy zobowiązań 
lokarneńskioh, wywołają zastrzeżenia Niemiec, 
któxe uważają, Ze cała wartość Lokama leży w 
bezstronności mocarstw gwarantujących i że 

specjalne zobowiązania wojskowe między Fran­
cją a Wielką Brytanją zniekształcaj, pak t lokar- 
neński na niekorzyść Niemiec. Nawet wycho-

Szczegóły zbombardowania ambulansu
angielskiego

Jak słychać, wobec powyższego stanowiska 
rządu Rzeszy, nie jest wykluczone urzędowe 
zaproszenie Niemiec przez Londyn do wzię­
cia udziału w rokowaniach morskich, które 
przyjęte zostanie niewątpliwie z satysfakcją 
przez Berlin.

Fakt udziału ambasadora P ibbeutropa, w  
obradach gabinetu potwierdza zewnętrzno- 
pońtyczne znaczenie omawianych decyzyj, —  
Wiadomo boydem, że ze zdaniem Ribbentro- 
pa liczą się niezwykle, jeżeli chodzi o polity­
kę zagraniczną Rzeszy

Zagadnienia gospodarcze, które niewątpli­
wie posiadają w dobie obecnej niezwykle do­
niosłe Znaczenie dla Rzeszy, przesunięte być 
miały w  ciągu obrad na plan drugi. Narazie 
brak również potwierdzenia kursującej po­
głoski. że w niedalekim czasie zwołany będzie 
Feichstag.

*■ * *
Berlin, 6. 3. PAT. Jak donoszą z kół szwaj­

carskich w Berlinie, nota złożona przez rząd 
związkowy na Wilhelmstrasse w odpowiedzi na 
protest niemiecki przeciwko rozwiązaniu kie­
rownictw zagranicznych organizacyj uar.-soeja- 
Iietyoznych na obszarze Szwajcarji rozpatrywa­
ny jest obecnie w urzędzie spraw zagr. Rzeszy- 
-min zozitf Bij«TMOuii;s e.aótnz ni óis bioMaizpodg
rodajne czynniki niemieckie z końcem tygodnia.

dząc z załczeń formalnych, iż usunięcie się jed­
nego sygnatarjusza, a mianowicie Włoch, zmie­
nia podstawy paktu lokameńskiego, Niemcy wy­
sunąć mogą argument, że pozostali sygnatarju- 
sze winni zrewidować swe wzajemne zobowią­
zania. W każdym razie pisze dalej „Times“, spe­
cjalna zapewnienia brytyjskie co do udzielenia 
Francji pomocy przeciw napaści niemieckiej 
nad Renem mogą doprowadzić albo do wypo­

wiedzenia traktatu przez Niemcy, albo do ro­
kowań o nows Lokamc pomiędzy 4 sygnatariu­
szami, którzyby pozostali po usunięciu się 
W loch, a mianowicie między Belgją, Nieme imi, 
Francją i Wielką Brytanją. Wszczęcie tego ro­
dzaju rokowań oznaczałoby równocześnie pod­
jęcie rokowań na temat zachodniego paktu lot- 
niozego i 6trefy zdemilitaryzowanej.

Londyn, 6- 3. PAT. Korespondent Reutera po­
daje z Dessje, jako naoczny świadek, następują­
cy opis ataku samolotów włoskich na ambulans 
angielski: dr- Melly dokonywał właśnie zawiłej 
operacji chirurgicznej w gabinecie chirurgicz 
nym lazaretu polowego, gdy samolot włoski zni­
żył się i rzucił pierwszą bombę na plac oznaczo­
ny makiem Czerwonego Krzyża. Sztandar bry­
tyjski unosił się nad wszystkiemi namiotami, a 
wszystkie samochody opatrzone były w flagi 
Czerwonego Krzyza. Bomby poczeiy opadać je­
dna po drugiej. Korespondent Reutera wraz 
z innemi rzucił się na ziemię, pociski pękały do­
koła, szerząc śmierć i zniszczenie. Trwało to bli­
sko pól godziny. Gdy uciszyło się, dziennikarz, 
angielski zauważył chirurgów, dokonywującycli 
przy świetle lamp elektrycznych amputacji nóg 
dworu ranionym przez pociski bombowe. Dwu­
nastu ranionych jęczało obok zniszczonych na­
miotów, żądając pomocy, które! uic można było 
im udzielić z braku sil ludzkich. Wszystkie sa­
mochody użyto natychmiast dla ewakuacji am­
bulansu. Di. Melly twierdzi, że około 50 osób 
sdoiodo rauy. Cesarz telefonował do dr. Melly 
satychmiast po otrzymaniu relacyj, ofiarowując 
s szelką pomoc- 

Mieszkańcy Dessje, jak donosi Reuter, zwra­
cają uwagę, że poprzednio lotnicy włoscy nie­
jednokrotnie latali ponad obozem Czerwonego 
Krzyża w Dessje, Ualdia i Alamata, nie zrzuca- 
iąo bomb, natomiast, gdy tenże ambulans zjawił 
«ię pod Ouorajn po uprzednim rekonesansie, 
(bombardowali go znienacka. Korespondent

I Reutera s racit w tej krwawej przygodzie swój 
samochód, króry trafiony bombą, stanął w pło- 

I rnieniach. Dr, Melly przez wybuch bomby został 
odrzucony do łożyska pobliskiego poroku, skąd 
wydostał się cały zakrwawiony. Dziennikarz i 
dr- Melly uważają, iż tylko cudem uratowali się.

*  *  •

Paryż, 6. 3, PAT- W depeszy z  Addis Abcby 
Havas podaje następujące szczegóły o zbombar­
dowaniu ambulansu angielskiego w pobliżu 
Quoram. Ambulans znajdował się w odległości 
3 kim. od najbliższego obozu wojskowego. Sa­
moloty włoskie, rzuciwszy ua miasto bomby, któ­
re zabiły 10 starców, 3 kobiety i -1-ro dzieci, skie­
rowały sie w stronę ambulansu, unosząc się na 
nieznacznej wysokości. Kilkakrotnie okrążyw­
szy obóz misji Czerwonego Krzyża, samoloty i oz 
poczęły bombardowanie- Poza 7-miu ALisyńczy- 
kami, którzy zostali zabici, odniosło rany wielu 
sanitariuszy, obywateli brytyjskich z Kenya. Na­
mioty, w których dokonywano operacyj, zostały 
zniszczone. 3 samochody ciężarowe zostały zni­
szczone.

* ••
Addis Abeba. 6. 3. PAT. Rząd abisyński prze­

słał do sekretarjatu generalnego Ligi Narodów 
telegraficznie skarg.* następującą: Dnia 4 mar- 
" a  popołudniu samolot wioski nr- 62 po zbom­
bardowaniu nio bronionego miasta Qporam i 
zabiciu, kilku osób cywilnych, udał się w kie­
runku ambulansu Czerwonego Krzyża brytyj­
skiego w odległość* 3 kim. od najbliższego po-

fo gueb  gaonć z Rogaczewa
Wiedeń, 6. 3. Ż-A.T. Zwłoki gaona z Rogacze* 

wa przewiezior e bedą do Dźwińska, gdzie zmar­
ły przez 45 lat pełnił urząd rabina gminy żydow­
skiej- Pogrzeb na dworzec wiedeński odbędzie 
się w sobotę wieczór. W piątek odbyła się ta- 
hara. Do lokalu Agudas Israel, gdzie wystawio­
no trumnę ze zwłokami, przybyli wszyscy rabi­
ni i cadycy, zamieszkali wc Wiedniu. Przed tru ­
mną przechodzi dziennie kilka tysięcy Żydów 
wiedeńskich.

Jeszcze jedna odroowa
Amsterdam, 6. 3. Ż.A.T. Senat Uu wersytetu 

w Leydzie uchwalił nie przyjąć zaproszenia do 
udziału iv uroczystościach jubileuszowy eh Uni­
wersytetu Heidelberskiego. Uniwersytet w Ley­
dzie nie wydeleguje swego przedstawiciela na 
uroczystości heidelberskie-

——ooo-----

W kwiehru — wybory 
we Francji

Paryż, 6. 3. PAT. Wybory do Izby Deputowa­
nych wyznaczono na 26 kwietnia w pierwszym 
terminie, a na 3 maja —  wybory ściślejsze.

Proces hitlerowców we Wiednie
Wiedeń, 6. 3- PAT. Wczoraj został /akończo1 

ny w Wiedniu proces sądowy przeciwko 7 na­
rodowym socjalistom, oskarżonym o nielegalną 
propagandę, należenie do tajnej organizacji <>■ 
raz magazynowanie broni. Oskarżonych skaza­
no na kary półtora do 2 i pól lat więzienia. Jed­
nocześnie w innym sądzie zasądzono dwóch nar.- 
soc"alistów za przygotowywanie aktów sabota­
żu, które polegały na opracowania planów akcji 
i gromadzeniu do tego cellu materjałow wybu­
chowych. Udowodniono zamiar zniszczenia sie­
ci telefonicznej i telegraficznej ora® ru r gazo­
wych, w całym szeregu miejscowości anstrjac- 
k ięli. Obu skakano na 5 lat zaostrzonego wię­
zienia,

Rozbudowa lotnictwa 
an ielsk iego

Londyn. 6. 3. PAT. Wydatki ua lotnictwo 
wojskowe w budżecie na 1936 r. wynoszą, 
netto 39 miljonów f. szt., tzn. o 1,30L tys. f. 
szt więcej niż w r. 1935. Wydatki brutto —  
43,49C,6uO f. szt., t. j. o 14,304,500 f. szt. wię­
cej niz w r. ub., na lotnictwo morskie przewi­
dziana jest kwota 3,066 tys. f. szt., czyli o 
1 19Ł tyu  więcej, p-ebminarz budżetowy prze 
v iduje dokończenie budowy 1500 samolotów 
pierwszej linji dla 123 eskadr Stan liczebny 
wojsk lotniczych wynosić ma 50 tys. ludzi, t.

o 17 tys. więcej niż w ub. r. Zarządzenia Ic 
tnieze w związku z konfliktem włosko-abisyń 
skiń pociągnęły za sobą wydatki w kwocie 
550 tys. f. szt.

Fabryka konserw spłonęła
Królewiec, 6- 3. PAT W nocy na 4 marca spło­

nęła w porcie Pilawa wybudowana jcsieuią r. 
1935 fabryka konserw z ryb morskich Pastwą 
płomieni padły wielkie zapasv milowych kon 
serw oraz oliwy, przyczcm wybuchy zbiorników 
z oliwą wywoL panikę wśród okolicznej lud­
ności. Wskutek unieruchomienia fabryki jl20 
robotników utraciło pracę-

Nowy Jork, 6- 3- PAT. Sylua cja strajkowa 
przedstawia się groźnie. Dokonano 000 areszt o 
wau. Zaangażowano 5500 nowych policjantów 
spowodu licznych aktów gwałtu. Tak tcieljficj 
fali strajkowej nie było w Stanach Zjednoczo­
nych od chwili wybuchu wojny światowej, W 
m. Akron (stan Ohio) strajkuje 16 tys. robotni­
ków. Również donoszą o wybuchu strajków W 
I iladclfji, Baltimore i Bostonie-

sterunku wojskowego. Po dokonanin 9 okrążeń 
z niedużej wysokości, zrzucomo z samolotu około 
40 bomb, które zrbily 3 osoby, raniły ciężko 4, 
Wobec ponownego barbarzyńskiego bombardo­
wania ambulansu Czerwonego Krzyża, dokona­
nego z  premedytacja, rząd abisyński ponawia 
swój uroczysty protest- Podpisano. Herui, mi­
nister spraw zagranicznych Rbisynjj-
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BD NASZYCH KORESPBNREHTBUf
KRONIKĄ katow icka
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W AL NE ZEBRANIE ORG. KOBIET „WIZO* 

W środę dnia 11 marca odbędzie się w  lokalu 
erg. słońskiej 3 Maja 29 zwyczajne walne zebra­
nie członkiń z następującym porządkiem dzien­
nym: Sprawozdanie władz stowarzyszenia, ogól­
na dyskusja, udzielenie absolutorjum ustępujące­
mu zarządowi i wybór nowego zarządu.

WALNE ZEBRANIE ORG. SJONISTYCZNEJ. 
odbędzie się dnia 28 bin. w lokalu org. sjou. 3 Ma 
ja 29. Porządek dzienny walnego zebrania poda­
ny zostanie członkom organizacji w ostatnich za­
wiadomieniach.
CO GRAJ*. W KINACH:

Rialto: Grunt lo forsa.
Stylowy: Zew krwi.
Union: Jej szampańska noc.

KRONIKA zYWlECK.
Z ŻYWIECKIEGO BANKU SPÓŁDZIELCZE­

GO. Z końcem luiego odbyło sę doroczne watae 
zgromadzenie członków. Po zagajeniu zebrania 
przez prezesa Rady Nadzorczej tow. dra Nehms* 
ra, wybrany został przewodniczącym gromadze­
nia p. Hugo Berger, Sprawozdanie z  działalności 
bantu złożył prezes zarządu p. Aftergut, poczem 
odczytany został protokół rewizji przeprowadzo­
nej przez inspektora Związku Rewizyjnego w  W&r 
j za wie, a wyrażający się z uznaniem o działal­
ności banku. (Bank rozwiązał w  ubiegłym roku o- 
żywioną działalność. W myśl uchwał walnego 
zgromadzenia rozdzielono część zysku na cele spo 
łtczne, narodowe i kulturalne. Bank wykazuje sta 
ły  rozwój i w obecnym ciężkim czasie jest praw- 
dziwera dobrodziejstwem dla miejscowego kuple- 
clwa i  rękodzieła — cieszy się też z tego powo­
du pełnem uznaniem, i
v Z „MAKKABP*. W związku z 10-leciem istnie- 
nia tego towarzystwa odbyło się onegdaj poale- 
dzenle komitetu jubileuszowego, na czele którego 
eti-nął p. Ernest Rabner. NV skład komitetu wcho- 

' dz;., przedstawiciele wszystkich miejscowych sto­
warzyszeń (żydoWsklob. Zapowiedziana, jimpre®* 
jubileuszowa wywołał* w  mieście zroatttniałh aa- 
jutoresowanie.

Z STGW. PAN. Nowowybrany zarząd ukonstytu
0 wat się następująco: p. drowa Baraowa przewód 
nicząca, gen. dyr. Serogowa i drowa Kranaowa — 
wiceprzewodniczące, p. 'Zuckcrowa — sekretarka
1 p. Steelowa — skarbniczka.

ZE SCENY. W dniach 2 i S hrr.. odegrała tru­
pa Idy Kamińskiej w  Sali Domu Ludowego 2 sstu 
ki „Szchiłe“ i „Madame X“ które wywołały u tłu­
mnie zebranej publiczności szczery zaohwjŁ To­
też z  wielkiem zadowoleniem przyjęła miejscowa 
publiczność zapowiedź odegrania w  idniu 9 marca 
br. przebojowej komedji „Trzecia płeć",

REPERTUAR KIN: Edison: 6—9 III. Raj na (Zie 
mi _  Polonija: Morderca - Wampir z  Dusseldor­
fu — 10—12 III. Edison: Wiedeńskie noce z Ra­
monom Novarro — Polorrja: Moje słoneczko — z
Shirley Tempie-

KRONIKA TARNOWSKA
fc RADY MIEJSKIEJ. W (poniedziałek dnia 2 hm. 
odbyło się pod przewodnictwem p, prezydenta 
dra Brodzińskiego posiedzenie Rady miejskiej. Wy 
brano komisję rewizyjną Komunalnej Kasy Osz­
czędności w  następującym składzie: pp. Józef Gia 
djszowski, Józef Berszakiewicz, Bernard Leib, 
Ludwik Huppert i dr. Małecki. Kandydatura p. 
dra Alfreda Agatsteina wysunięta przez klub rad­
nych soojadistycznycb przepadła, gdyż na 40 od­
danych głosów uzyskano tylko 11. Następnie Ra­
da dokonała wyboru trzech członków Rady Kasy 
Oszczędności w  miejsce p. Frączkiewicza, który 
Schodzi do Zarządu Kasy ora® w  miejsce pp. Ber
*zakiewicza i Hupperta, którzy zostali wybrani 
do komisji rewizyjnej. Do Rady wybrani zostali 
Pb. iSzczepan Michnik arch. Bronisław Kulka i Ma 
£rycy Hut ter. Po referacie wiceprezydenta p. mgr 
Kołodzieja Rada uchwaliła rozłożyć koszta urzą- 
"^onia ulicy Pułaskiego na adjacentów, poczem 
Rezydent dr. Brodziński zaapelował o założenie 
JWelnicowych komitetów właścicieli realności dla 
^Wbudowy i urządzenia ulic przy ciem zaznaczył,

earząd miejski udzieli w tych wypadkach da- 
idących ulg. Następnie uchwalono dwa nagłe 

g ło s k i  (klubu pracy gospodarczej i klubu rad-
* * *  socjalistycznych) przeciw projektom ustawy 
™*riorządorwej. Nagły wniosek klubu radnych so­
listyczn ych  w  sprawie natychmiastowego roz- 

^ a ę c i*  robót publicznych przesłano jako zwykły
rządowi miejskiemu Jo rozpatrzenia.

0 WYNIK LUSTRACJI KSIĄG KAHALNYCH
Lustracja ksiąg kahalnych przeprowadzona w  cią 
gu 3 dni z ramienia tutejszego Starostwa przez 
sekretarza Starostwa p. Plutę i znawcę dla spraw 
księgowości p. Józefa Mullera zakończyła się wy 
nikiem bardzo dodatnim dla obecnego zarządu ka 
halnego. Lustratorzy wyrazili swe uznanie i peł­
na pochwalę dla gospodarki obecnego zarządu ka 
halnego.

NOWY PREZES STOWARZYSZENIA WŁAŚ­
CICIELI REALNOŚCI. Na nadzwyczajnem wal­
cem zgromadzeniu członków stowarzyszenia wła­
ścicieli nieruchomości w Tarnowie odbytem w ule 
dzielę dnia 1. bm. po przyjęciu do wiadomości re 
zygnacj dotychczasowego prezesa p. .Maiiaczyńs- 
kiego, prezesem stowarzyszenia wybrano p. prof. 
Gahrjela Dubiela.

MIEJSKI UNIWERSYTET LUDOWY. Z inicja­
tywy miejskiej komisji społeczno - oświatowej w  
i>crozumieniu z inspektorem szkolnym i dyrekcji 
III. Gimnazjum powstał w Tarnowie uniwersytet 
ludowy, obejmujący naukę biologji, fizyki i cko- 
nomji społecznej. Naukę podzielono na 3. okresy
1 jest bezpłatna. Uczestnicy muszą mieć spończo- 
nych 17 lat oraz najmniej 7 klas szkoły powszech 
nej.

ZEBRANIE EMERYTÓW. Pod przewodnictwem 
p. Gawrona odbyło się onegdaj zebranie emery­
tów państwowych i samorząc)owych, na klonem 
poseł ks. dr. Lubelski, wygłosił przemówienie o 
sytuacji emerytów w  obliczu projektu nowej usta 
wy emerytalnej. Po ożywionej dyskusji uchwalo­
no podziękowanie dla posłów ks. dra Lubelskiego 
Hoffmana, generała Żeligowskiego i innych, któ­
rzy stanęli w obronie praw emerytów w Sejmie.
» KOMITET SPORTOWY ORGANIZACYJ MŁO­
DZIEŻY. Stosownie do uchwał Wszechświatowe­
go Związku „Makkahi“ — Tow. Gimn. „Samson" 
przystąpiło do utworzenia kola sportowego orga- 
nizacyj młodzieży sjonislycznej. Utworzono komi 
teł organizacyj młodzieży przy Padzie sportowej
, Sajusoinu“, w  skład którego weszli: tow. Ormian 

z ramienia Samsonu, jako przewodniczący or&i 
tow. Sahussleh (Haszomer Haoair) Weissówna 
(Młode Wizo) Schiff (Hauoar Hocjoni) Weiss (A- 
kiba)J Argańd (Bnej SJon) Baum ^Chałuc Pionier) 
Berger (Gmctoujaj Tamnenbaum (Buslfja) ‘ Majb- 
ruch (Brit Hakanaim).

KRONIKA PRZEMYSKA
LIKWIDACJA ZBROJOWNI Nr. 3 W PRZE­

MYSŁU. Obiegające od dłuższego czasu i często­
kroć zaprzeczano pogłoski o mającej nastąpić l i ­
kwidacji zbrojowni w  Przemyślu sprawdzają się 
w zupełności. Decyzja władz wojskowych oznacza 
dotkliwy uszczerbek dla życia gospodarczego mia 
sta, ileże w  warsztatach zbrojowni zatrudnia się 
kilkuset robotników i kilkudziesięciu urzędników 
Sprawa ta znalazła eaho w  interpelacji klubów 
radzieckich na estatniem posiedzeniu Rady raiejs 
kiej. W odpowiedzi na interpelacje oświadczył 
prezydent Chrzanowski, że mimo usilnych starań 
i przedstawień Zarządu miasta u władz wojsko­
wych, oraz interwencyj u b. dowódcy tut. O. Ii. 
wiceministra Głuchowskiego, decyzja w sprawie 
likwidacji zbrojowni w  Przemyślu jest nieodwo­
łalną, iieżo podyktowana została względami natu­
ry państwowej.

Tak ozy owak traci ua lem znacznie miasto, któ 
re w stosunkowo krótkim czasie zostało pozba­
wione kilku poważnych placówek i instyfcucyj jak 
wamstatów kolejowych, sekcji drogowej PKP. i 
Inspektoratu Straży Granicznej.

CHARAKTERYSTYCZNY WYNIK GLOSOWA­
NIA W SPRAWIE UBOJU RYT. Na ostatniem po 
siedzeniu Rady miejskiej -zgłosił prezes klubu na­
rodowego Bilan wniosek nagły w  sprawie uch­
walenia zakazu uboju rytualnego, cytując doslow 
rue z gazet wieczornych na uzasadnienie swego 
wniosku argumenty rziuoone na posiedzeniu ko­
misji sejmowej o rzekomym „haracziu“ 70-clo mtl 
jonowym i td. Podczas głosowamia nad nagłością 
tego wniosku doszło do niespodzianki, gdyż za 
nagłością opowiedziało się jedynie 3 radnych z 
klubu narodowego.

POSIEDZENIE BUDŻETOWE Rajdy miejskiej 
rozpoczną się w  przyszłym tygodniu. Budżet bł 
rok 1936-37 stać będzie pod znakiem b. macanych 
redukcyj wydatków. Na posiedzeniach komisji bu 
dżetowej toczą się zaciekłe boje ó losy posrozegó' 
nych pozycyj na ceł* społeczne.

Warszawa, & 3. (Sin). Według zestawień, do­
konanych w połowie stycznia roku bieżącego su­
ma należności, przypadających Polsce w końcu 
stycznia 1935 r. od kolei niemieckich wvno*iia 
już 90.000.000 zł.

Od Administracji

i i
V  ■

Przypominamy
•  •daewitnia prsnuBW- 
n ty  sa wMiąc n t iu c  
i o oam tM k  uregnlo-
wania p re n sA sra tr  aalac-
tej a ta celem aniknięcta 
przerwy w wysyłce pism*

Korespondencja z Jarosławia
Z DZIAŁALNOŚCI ORGANIZACJI SJONISTY- 

CZNEJ. Odmłodzony Komitet Lokailny Organizau 
ji Sjonislycznej, wykazuje w Jarosławiu wzmożo 
rm działalność. Ostatnio przystąpiono do stworze­
nia organizacji obywatelskiej, rozciągnięto opie­
kę nad org. wychowawczemi i wszczęto starania 
w kierunku wzmocnienia wpływów naszych we 
wszystkich instytucjach politycznych, społecznych 
i gospodarczych. Dzięki racjonalnej polityce fi­
nansowej budżet organizacji został zrównoważo­
ny. a zadłużenie zmniejszyło się do minimum. Na 
XVII. Konferencji Krajowej reprezentowali orga 
nizację: tow. Wesscrman I. mgr. Rubin D., Reich 
I. mgr. Silberaann. W piątek odbyło się zebranie 
na którcm delegaci: tow. mgr. Rubin i mgr. Sil- 
bermann złożyli sprawozdanie z przebiegu Konie 
rencji. Po sprawozdaniu rozwinęła się szeroka 
dyskusja.

Z KAIIALU. Dnia 23 lutego br. odbyło się 
wspólne posiedzenie protestacyjne Zarządu i Ra­
dy, przeciw projektowi ustawy, /noszącej ubój ry­
tualny. Na zebraniu powyższem przemawiali Ra­
bin Steinberg i Prezes dr. Schorr. Uchwalone re­
zolucje przesiano do odpowiednich Władz.

BUDŻET ŻYD. GM. WYZN uchwalony na jed- 
r.cm z ostatnich posiedzeń Rady, -wynosi 87.000 
zt. W porównaniu z  budżetem z ubiegłego roku. 
został budżet zmniejszony o ,7000 zL Na powyi- 
szą redukcję budżetu składają się: zniżenie oplot 
za ubój o  15 proc. i obniżka poborów funkclo- 
narjuszy Gminy. Subwencje utrzymano w zeszło 
rocznej. wysokości. Referći-itm budżetu był pic­
ze* org. tow. d.r. SohWjM *cr.

KOMISJA POLSKIEGO RADJA' IM" JAROSŁA­
WIU. Ostatnio bawiła u nar specjalna Komisja 
Polskiego Radja, która przeprowadziła w mieście 
i W powiecie skrupullną kontrolę abonentów ra­
diowych. Jak nas informują, komisja przyłapała 
1'ilktułzicsięciii radjoipajęciar/y, wśród który cli nic 
brak było i wyższych urzędników państwowych

Z INICJATYWY KLUBU JAJ&DY KONNEJ. Ma 
1 opolski Środkowej, odbędą się dnia 21 i 22 marca 
br. zimowe zawody konne w  krytej ujeżdżalni gar 
nizonowej przy ul. Grunwaldzkiej. )

TRAGICZNA ŚMIERCI &-CTOLETNICTI BLIŹ­
NIAKÓW. Dwoje 5-ciołclnich bliźniaków, dzieci 
niejakiej Pelagji HDowej, wdowy po urządniku, 
bawiło się onegdaj ua podwórzu domu przy ulicy 
Zwierzynieckiej. \V pewnym momencie, prawdo­
podobnie spowodu podkopania terenu, załamała 
się cienka warstwa nawierzchni ziemi i dzieci 
wpadły do powstałej w  len sposób jamy i momen 
talnio zostały zasypane olbrzymią warstwą gliny. 
Do ratowania zasyipanych wezwano straż pożar­
ną i lekarzy. Po jakimś czasie wydobyto na po­
wierzchnię już zimne zwłoki nieszczęśliwych dzie 
ci.

NAPAD RABUNKOWY. Na handlarza węd rew 
nego Izaka Satzr z Cieszanowa, napadła onegdaj, 
koło wsi Górejce, banda wyrostków. To przy w i ą- 
zniu go do dirzewa obraliowali napadniętego /. pin 
niędzy i posiadanych ruchomości. Wedle zapodać 
napadniętego poniósł on szkodę na 250 zł. Za o- 
pryszkaimi wszczęła policja energiczny pościg.

Obrady Sejmu
(Telefonem od naszego korespondenta').

Warszawa, 0. 3. (Sini- ATa clzisiejszem posie­
dzeniu sejmu projekt ustawy o zniesieniu ordy- 
naęyj w Polsce, złożony przez wicemarszałka 
Miedzińskiego. przesłano do komisji prawniczej. 
Uchwalono szereg drobnych ustaw, m. in. nowe­
lę do ustawy o czasie pracy w przemyśle i han­
dlu- Chodzi o to. że ustawa z r. 1919 ustalała 
stawki plac za godziny nadliczbowe, o ile prjco  
dawca otrzymał na nie zezwolenie inspektoratu 
pracy. Sądy zdecydowały, że stawek tych nie 
można stosować, jeżeli pracodawca nie otrzy­
mał zezwoleniu. Obecna zmiana usuwa tę  uie- 
równornieniOM- w traktowaniu pracodawców i 
pracowników. Ustawę w 2 i 3 czytaniu przyjęto-
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NIEDZIELA, S- MARCA 1936.
Kraków (293.5) 9.00 Audycji poranna; 9.15 Kon 

cf-rt poranny z pKt; 9 40 Dziennik poranny; 9.o0 
Program na dzień‘bieżący; 10.00 Muzyka fortepia­
nowa z płyt; 10.00 Nabożeństwo; 11.57 Sygnał cza 
su Hoinał z wieży mariackiej 12.03 Przegląd te- 
arralny: Teatry wiedeńskie, wygi. red. Karol Mul 
lei 12.15 Poranek muzyczny W wyk. ork. symf. 
pod dyr. Teodora Rydera; w przerwie ok. 13.00 
Teatr „Wyobraźni: fragment słuchów, z dramatu 
p*. ..Śnieg-' Stan. Przybyszewskiego; w opr. i ze 
wstępem Jana Lorenlowicza; 14.00 Moryjka, opo- 
wiad. Poli Gojawiczyńskiej ( w skróceniu 14.20 
Koncert życzeń z płyt; 15.00 Pogadanka: lłygienu 
pracy zawodowej, wygł. dr. J. Rodzicwiczowa, 
Asyst U. J. 15.15 Co to jest Konstytucja' poga­
danka l a z cyklu Gawędy o Konstytucji w ygi 
Stanisław Dębćwski; 15.25 Muzyka z plyl; 15.4o 
O przyszłość wiejskiej młodzieży, pogadankę wy­
głasza Marjan Cześnik; 16.00 Chwilka pytań, poga 
dsnka dla dzieci starszych w oprać. Wacława 
Frenkla 16.15 Koncert erk. Marynarki wojennej;
10.50 Aktualna pogadanka gospodarcza; 17.00 Wia 
do mości sportowe i koncert reklamowy; 17.20 Pro 
gram 17.30 Koncert muzyki lekkiej ork. z udz. so­
listów z hotelu Bristol; w  przerwie 18.15 Pow­
szechny Teatr Wyobraźni; słuchowisko pt. Ko- 
medtja o człowieku, który poślubił niemową, we­
dług noweli Anatola France'a w  opr. Józefa May 
ena (wznowienie) 19.00 Program na dzień następ 
ny 19.10 Lokalne wiadomości sportowe; 19.15 Kon 
cert reklamowy; 19.30 Piosenki lekkie (płyty) 
19.45 Co czytać? nowości liter, omówi Leon Pi­
woński 20.00 Koncert solistów. Wykonawcy: M. 
Wiłkomirska (tort) K. Wilkoiniski (wiol) 25.45 
Wyjątki z pism J. Piłsudskiego i dziennik wie­
czorny; 21.00 Na wesołej lali lwowskiej; 21.30 Po 
«i różujmy: Samolotem ponad Ameryką, wygł. Zy­
gmunt Piotrowski (fełjeton) 21.45 Międzymiasto­
wy mecz bokserski Warszaw'a - Bruksela 22.05 
Wiadomości sportowe ze wszystkich rozgłośni

„NOWY DZIENNIK" niedziela 8 marca 193

polskich; 22.10 Koncert w wyk. ork. PR. pod dyr. 
Miecz. Mierzejewskiego; 22.50 Płyty; w przerwie
o 23.00 wiadomości meteorologicznie dla żeglugi 
powietrznej.

Warszawa (1339.3) 9.00 p. Kraków; 15 Godzina 
rolnika; 15.45 p. Kraków.

Lwów (377.4) 9.00 p. Kraików; 15 Przegląd ryn­
ków produktów rolnych; 15.15 p. Kraków

Katowice (305.8) 9.00 p. Kraków; 12,03 Co sły­
chać nu Śląsku, 12.15 p. Kraków; 1-1.30 Zesp-ół har 
monijek ustnych; 14.40 Płyty; 15 Z pamiętnika 
Janasa z fronlu pod Verdun — pogad. w ygi mgr. 
Tobiasz; 15.25 Wiosenne zarybianie stawów kar­
piowych; — pogad. 15.40 Płyty; 16 00 p. Kraków:
17.10 Bery i bojki śląskie — wygi Karlik z Ko- 
cyndra; 17.30 p. Kraków.

Łódź (224) 6.30 p. Krakuw; 12(3 Ze świata pra 
ty; 12.15 p. Kraków; 15 Płyty; 15.15 Dlaczego ko­
cham Lódż — fełj. wygi. red. Guiiikowski; 16.00 
p. Kraików.

Wiedeń (506.8) 11.45 Koncert symfoniczny 17.45 
Melodja miasta; — koncert rozrywkowy; 20.05 Słu 
chcwislco ludowe, ‘22.20 Sonaty na skrz. i iort.

Medjolan (368.6) 20 35 „Si" — operetka Mascag- 
niego.

Dlaczego palimy
Aby sztuka mogła powstać, aby mogła istnieć 

jakakolwiek działalność w dziedzinie estetyki, ko 
niecane jest jako pierwszy warunek: podniecenie 
— mówi Nietsche.

Miłość, nartura, sztuka — wszystkie one służą 
jednemu celowi: wprawiają nas w slnn ekstazy 
duchowej. Człowiek stworzył jednak szereg sztu­
cznych środków, przy pomocy których wprawia 
w ruch swoją fantazję, podnieca się lub odurza. 
Do tych środków załiozyć można opjurn, kokainę, 
morfinę alkohol, kofeinę, a wreszcie i tytoń, jako 
najczęściej używane. Wszystkie one działają bez­
pośrednio na mózg i wywołują pożądane i oczeki­
wane efekty.

Palenie jest nłetylko przyjemnością, !ęcz cZęstfl
nieodpartą koniecznością. Faktem jest, i i  przy pr.a 
cy, podczas odpoczynku palenie pomaga. Pomimo 
to tytoń ma w  Europie od czasu wprowadzenia go 
w użycie swoich zaciętych wrogów.

Wałczą z nim częściowo słusznie, częściowo bez 
racji. Słusznie, bo nadmierne palenio wywiera u- 
jemny wpływ na nerwy, naczynia krwionośne, 
organy trawienia. Ale na pociechę padaczy należy 
powiedzieć, że ujemne skutki spotyka się przy pa­
let iu tylko tam, gdzie jest nadużywanie i to głów  
nie u ludzi z bardzo Wrażliwym układem nerwo­
wym. "

Pierwszy raz pojawił się tytoń w postaci cy­
gar w Europie w 1496 roku, po odkryciu Ameryki 
przez Kolumba. Liście tytoniowe przywiózł wów- 
czas ze sobą mnich hiszpański, Roman Pa no. Naj­
zagorzalszymi palaczami byli wówczas studenci 
angielscy i hiszpańscy, a polem niemieccy.

Do wybuchu wojny w  1914 r. przywilej palenia 
przysługiwał tylko mężczyznom. Po wojnie zmie­
niło się to gruntownie; kobiety leż pala — w ka­
wiarni, w domu, w  restauracji, w towarzystwie. 
Nic dziwnego, że powslalo pytanie: dlaczego ko­
biety palą?

Przeriewszytlkiem ohcą kobiety dowieść w  tea 
sposób, że wyemancypowały* się z dawnej zależ­
ności i dawnych obyczajów, że zajmują w społe­
czeństwie stanowisko dorównujące stanowisku mę 
żrzyzny. Stosunki powojenne, kryzys przyczyniły 
się mocno do tej zmiany. Kobiety stanęły masowo 
do pracy \y tych samych biurach, urzędach, zawo­
dach co mężczyźni, a zdobywając dla siebie pra­
cę i utrzymanie, zdobywały zarazem przywileje i 
prawa, z  których ko-rzysfali dotąd tylko mężczyź­
ni. Obecnie kobiety taI?6»mo jak i mężczyźni od­
czuwają potrzebę używki, jaką jest tytoń: te sa­
me prawie warunki materjalne i społeczne stwa­
rzają te same potrzeby. AJe są i inne przyczyny, 
dla których kobiety palą. Są więc np. typy kobiet, 
które palą papierosy przez kokieterję. Sa też py- 
rc-manki, dla których ogień, żarzący się papieros 
jest symbolem. Do namiętnych palaczek należą ko 
biety niezadowulone z życia, niezaspokojone. Te 
pałą, aby się odurzyć, otumanić, zapomnieć.

M. K. 4
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P r a c u j  B o g a ć  s i t  Z b i e r a j
a  oszczędności składaj w Powszechnym  
Banku Związkowym  na książeczki w kła- 

Jdow e im ienne lub n a  o k a z i c i e l a  g w a-  
i^aniujące b e z  w i d l ^ d  n q t a j e m n i c ę  
f  w k ła d  u. W kłady płatne na każde źqda_- 

hię lu b  za  w ypow iedzien iem  w  centrali 
. i c ^ < ^ # a < |^ iP p r ^ e n id ^ d n ie  od 

6 .t rocznie.

Powszechny Basic T m i m m  w polsce s! a. ®

Kraków, W arszaw a, Bielsko, Cieszyn# Dro­
hobycz, G dynia, Lwów, f e e m y ś l  Siani- % >

sław ów , Tabadwc - f|-; - • v <

-i.sG § 

4v

S. ip ra

poleca znane  w całym  k ra  u IrlkJi r (JlSllH r.n&kttiuitn miody J wina 
po ce^nch hm tuw nycń @2

,.ttttaian“ wytwórnia miodu, Kraków, 
nriiKowpkH Ji(» -  Tclef, 183-30

NAJMODNiEJtZE MATERIAŁY SUKIENNE 
B.WERYHEIMER Kraków, Stradom 7

V I  KA.n ADRESU 1 
tifiltrze wprowadz-mo- 
go swata- nu Górnym 
Śląsku. Zgłoszenia
pod „Szatlcheii" Nowy 
Dziennik. 7897kr

/  A MOŻN \  ka w aler 
Irt J9 szuka Eiuiuirat 
/.o sympatyczuą i.rJo- 
w.ą lub rozwódką w 
wieku 40—43 lal — 
Meauonimowc zgło­
szenia pod „Dyskrecja 
100‘‘ Nowy Dziennik.

7896kr

i nn n i IUrtMiMMBaah^aai

ROSAŻNA wdowa — 
i,.i rdzo pr/y -lojun —  
kulturalna, lat 41, w 
i.elu matryninuiatnym 
pozna odpowiedniego 
paua na dobrem «ta- 
uowisku. Oferty p-od 
, W. K. 332“ do 'I ow. 
Reklamy Międzynar. 
Katowice, PI. Mamz. 
Piłsudskiego 11. —

7894kr

T T W W T W

KAWALER, lat 28, 
kupiec, przystojny wy 
soki, brunet, prezi nta 
tywny wzuika- „Einbe- 
irat“ do poważnego 
interesu, z miłą pan­
ną do lat 27. Nieano- 
nimowe łaskawe ofer­
ty pod „Gentleman" 
Nowy Dziennik..

SWATA dobrze wpro­
wadzonego w lepszych 
sferach Małopolski 
proszę o podanie na 
zwiska i adresu pod a 
dresem B. Muszkat — 
Lódź, Składowa 33. — 

7792kr

T T T ^ T T T T

I  Zdrojowisaaf
ZAKOPANE „ŚWIT" 
Zamojskiego —  telef, 
1455- Pelnokomfor. 

towy pensjonat, !—t 
Wszystkie pokoje słc 

ueczne z balkonami- 
Bieżąca zimna i gorą­
ca woda w pokojach. 
Wykwintna kuchnia 
na żądanie djetetycz- 
na. „Swit‘‘ jest miej­
scem spotkania wy­
twornego towarzystwa 
Ceny przystępne. —

KRYNICA. Pensjonat 
„PODHALE" Bran- 
dowej poleca kom for­
towe, słoneczne poko­
je z wykwintnem u- 
trzymaniem. Doboro­
we towarzystwo. Ce­
ny niskie. 7012kr

TRUSKAWIEC! Po- 
szukujc się lekarza do 
•bjęcia mieszkania w 

centrum zdrojowiska. 
Zgłoszenia przyjmuje 
Teitelbauru Tarnów '—: 
Zabnieńska. 5242kr

ZAKOPANE pensjo­
nat „JANUSZEK ' F. 
STORCHOWEJ, ul. 
Cliałubiiiskiego, teł-1 
1772, poleca elonscz-J 
ne dobrze umeblowa­
ne pokoje z  wykwint- 
nem rytualnem utrzy | 
mcaniem po cenach b. 
niskich. Doborowe to­
warzystwo. Pełny kom 
fort Radjo i patefon 
instruktor sportów 
ziwowych w willi. -—^
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f  KUPIIO 1
k u p u ję  w K raiki
'rit I na prowincji »ta 
f e Łieble, dywany o- 
*r« y  i inme antyki —  
Kraków, skrytka 492.

7849kr

PSpnedai |
c aRNITUR k l u b o
^  Y kryty gobeliną 
^dkazyjnie do sprze- 
'*®&ia. Zakład Taj- fc 
^®r*ki Bardacha, 
Kraków, Krakowska 
44 — Telefon 174-83

5225g

NIEBYWAŁE OKA­
ZJE' Dom nowy luk­
susowa budo-wa, —- 
'trzfChprocGtitowa po* 
byczka 3U.000, dopła- 
l « 59.000.
UtJM nowy trzechpię- 
-rowy, nowoczesny 
komfort (Park Kra* 

owski) dochód rocz- 
by 9.100 z?. cena
$4.000, —  gotówk.1* 
SS.OOtf.
U hm  nowy narożnik, 
Najdroższa dziemica, 
dochód roczny 19140  
ł k cena 169.000 go­
tó w k ą  1 2 0 .0 0 0 .
UOM nowy, dwupię­
trowy, pelnokomfor- 

Ijwy, cena 66.000 zł. 
gotówką 52.000. Polo 

domu w dobrym 
*ra.ahj 50 uuikacyj, 

komt-mt —  dochód 
^150 zł. cena 47.000 
Na, większy wybór do 
•nów, parcel poleca je. 
dynie Biuro KUBINA 
Kraków-, W ielopole 26 
- "lofon 17 L-78. ■
______________ 7879kr

Ko s z u l e  męskie -
Najnowsze wzory, po 
najniższych cenach 
polec* Wytwórnia 
nLira“ Szewska 13.

RATY, dywany, li* 
ram , chodniki, kr- 
firanki najtaniej 

l, e n ,  Poerlgka IB
7 7 5  5kr

Na j m o d n ie j s z e  f i
SANKI i L ipy najta- 
N^tj poleca wytwórnia 
Behaatjaca 16 wielki 
^ybór! 786bkr

SYPIALNIE od naj­
skromniejszych do naj 
Wykwintniejszych po 
Ernach fabrycznych.
Kahryka Mebli ,STYL‘ 
Kraków, WILŚNA 8. 
'“bok plant. 7789kr

[ ‘KAZJA! Auto Che* 
*rolet limuzyna 5-cio 
Osobowa w dobrym 
!*J*nie. Wiadomość: 
Kraków, J«sna 6,7, m.

5240g

OKAZJA! Fortepian  
K^ieodorter, Sypial­
n a , Gabinet, Kuchnia 
Wykwintne, mało uży­
wane sprzedam. Wia­
domość: Kraków, —  
*»«*« 6, m, 7, 5240g

NAJNOWSZE opaski
g&.soicŁ. pasy lecsz- 
m rze Liustonou* pier­
wszorzędne wykona­
nie ceny niskie poleca 
wyrób gorsetów „Róża* 
aLakowska 9.

7860kr

LADĘ jasną szkloną 
tanio sprzedam. — 
Zygmunta Augusta 3, 
m. 7. 5228g

MEBLE wykwintne i 
skromne. Ulgi w spła­
tach. R. Spira, Staro­
wiślna 40, Kraków. 
Uwaga na adres,

AGENCJA CUKRU, 
Kraków, Radziwiłłów* 
ska 15 poleca cukier 
po zniżonych cenacb 
loco Kraków magazy­
ny kolejowe.

7596kr

[ litom Mutr |
SPECJALtSTA mistrz 
obuwia luksusowego 
w Krakowie szuka 
spólniLa z  gotówką 
4-—5.000 zł. celem 
powiększenia wyrobu 
i otwarcia 2-go sklepu 
Zgłoszenia N. Dzien­
nik „2-gi sklep“. —  

5239g

DO trykotaretwa przy 
łączę pokrewny lub 
inny zawód do wspól­
nego lub oddzielnego 
prowadzenia. Zgłosze­
nia pod „Dobry
punkt1 7859kr

TRAN NAJLEPSZY 
zbiór 1935 wprost 
Norwegji nadszedł, —-  
Cena konkurencyjna: 

Drogerja 
SCHAPSENSOHNA, 
Kraków, Plac Nowy.

DZIECIĘCA KONFE 
KCJA, WYPRAW 

KI NIEMOWLĘCE 
najtaniej Obstander 
Rynek 11.

MEBLE KUCHENNE, 
przedpokojowe i po ­
koje dziecięce, nowo­
czesne, ezleiflakowaue 
solidne najtaniej. Spe 
cjainość Rynek JJ? 
podwórze. 73] 7L-

ALBUMY 
AMATORSKIE
najtańsza w ytw órnia

S. R A U tH ER
k rak ów

Krakowska 29 Lu.
te le fon  ló4-t»7

Najładniejszy prazant 
jaal album a n a ts r r k i

DUZE możliwości za- 
robokwania i egzysten 
cji, Wynalazki, Paten­
ty i Lieencie poleca 
Najstaiszy Dom Po­
wierniczy, Kraków, — 
Ja ra  18 godz. biur.

5253g

DYSPONUJĘ kapita- 
Km 40—60.000 zł. 
oczekuję korzystnych 
propozycji ewentnal- 
ir:e obejmę przedsta­
wicielstwo jjoważaych 
fab i/k . Oferty do N. 
Dziennika pod „Kou- 
junk tura“. 7885kr
DOBRZE PROSPIk 
EUJĄCY DOM TO- 
W AROWY w dużym 
nieście pol k. Górne­
go Śląska, którego o- 
bró t „ynoei około
400.000 zi, rocznie, 
do sprzedania, za gc 
tewkę lob za zamia­
ną na dom w Niem­
czech. Do kupna po- 
trzebuy kapitał około
200.000 zł. Zgłuszenia 
pod „Poważny odhior
co ‘ Nowy Dziennik.

~900kr

2.500.— ZŁ. szukam 
do produkcji artykułu 
patentowego. Daje
15- proc. Ewentualnie 
finansistę z większym 
kapitałem. Zgł. do 
N. Dziennika „H ipo­
tek? 5261g

20—25.000 zł. włożę 
do rentowuego ptzed- 
siębiorstwa handlowe­
go Zgł. do Adm. No- \ 
wego Dziennika pod: 
„W spółpraca M.“ —

| lokale |
ELEGANCKI pokój, 
umeblowany luksuso­
wa łazienka, solidne 
osobie do wynajęcia. 
Wiadomość „Auto­
start Zwierzyniecka- 
29._________  5238g
PIĘKNY pokój u  
meblowany komforto 
wy loneczny z używa 
mem łazienki u bez­
dzietnego małżeństwa- 

tanio do wynajęcia. 
Wrocławska borzna 
4-7.. 5260g

OKNO, to okom ltuz 
kania, piękna oprawa, 
to FJKANKA z'firm y 

LINGERRIE 
ELfiGANTE, 

Kraków, Karmelicki 
10. 7763kr

KAMIENICĘ, 19 ubi- 
kacyj, okolica Parku
40.000 zł.
KAMIFNICĘ nową, 

pełnokomfortową, 
pierwszorzędna budo­
wa 80.000 zł. gotów­
ką 5 5 .0 0 0  ż f  rcszita 
kasa.
KAMIENICĘ nową, 
supcrkuimioirt, 130.000 
izł., gotówka 110.000 
zł., reszta Bank Go­
spodarstwa Krajowe­
go.
KAMIENICĘ nową, 
pełnokomfortową
62.000 zł. gotówką
47.000 zł., reszta bank  
Gospodarstwa Krajo­
wi go. Sprzeda Gelber 
Kraków, Starowiślna 
8, tel. 135-70

7883kr

Uri ad Celni w Krakowie.
Nr. IV-17/32/lic/36.

PRZETARGPUBUCZNY
Podając do wiadomości, że w maga."? nach. 

otlnych na dworcu towarowym przy ul. Ka­
miennej 12. odbędzie się w dniu 24 marca 
1936. o godzwi* 9. pubL aa y przetar":
1) towarów, od których nie uiszczono należ­

ności celnych w przepisanym terminie, o 
ile nie zostaną do dnia przetargu opłaco­
ne przez 4bi »rcóv ■, jako to:

aparatów, części sam-ochodów i kilowców, 
wyrobów z żelaza, z blachy żelaznej, drzewa, 
ezkta i innych materjałów, blachy miedzianej, 
aluminiowej, maszyn do pi >anu. nr, zędzi stale 
wych, igitł do szycia, wyrobów z drutu, prze­
tworów ehiaroznyrh , fólji alu  niniowej, ekór 
futrzanych jarowych i wyprawianych, skór u a 
obuwie i galanteryjnych, części instrumentów 
muzycznych, tkanin wełnianych i bawełnianych 
przędzy, odzieży, bielizny, towarów kolonial­
nych, owoców su^onych, serdynek, koniaku, 
wina i w. in.
2) towarów skonfiskowanych, a to:

biżuierji złotej i srebrnej, tkaniu jedwabnych 
konfekcji, wstążek jedwabnych, kapelu«7v, ga* 
lanterji stalowej, pieprza i in.
3) towarów jak pod 1) przechowywanych 
w publicznym składzie celnym „Polski Lloyd 
na dworcu towarowym, a to:
szklą taftowego, części kolowęów, skóry twar­
dej w krunonach, maszynek do domowego u- 
żytku, herbaty, wina gronowego i musującego, 
koniaku i w. in.

T ow ary  oglądane m ogą być —  przez m a­
jących chęć k up-a  — w przeddzh ń przetargu 
w godzinach od 9— 1 I-tej.

Gdyby przetarg n itk tórycł towarów nie do­
szedł do skutku powtórny przetarg odbędzie 
się w dniu 7 kwietnie 1936 r. w fjlc l samych 
miejscach i o tej samej godzinie. 7882kr 

Naczelnik Urzędu Cclnegc .
Żófrowki,

Kajsłynnlelsry Jasnowidz W0M0CTH
jilstrr międzya. uwtytnta » i .  1-y  
iij sm iw , ~ m u j  Jaka w u eca iw ia -  
to y e i a, wy fenoman, p n y  pomocy 
m a d ja - .TAMAHRY*. która jest 
n iso u y la e  daje w  t .^ is la  jasnt od- 
pow iedli wa wszelkich sp.-awach.
Widzi na odls«toi'ć, odnajduje zagi­
nione rzeczy 1 osoby. Ot<e możnośó 
zdobycia miłości po.ądjnej osoby 
Przepowiada przesztośr., przyszłość.
Opnc jw uje horoskopy i analizy gra- 
toiogiczne. Mcdjam zestawia w transit pewna .■'y- 
3rau. Nra iusów podajr gdzie je  nabyć można. 
W 34-ij Loterii padło 48 w ie lk itt wygranych, wybra 
nych p .zez liodjam  .TnMAHUĘ" orsz wielo innych  
wygranycii no obi gac,e poń-- w ow e. Podać datę 
urodzeń,a, własnoręcin.a napisano l in ę  i nazwisko, 
stan i załączyć Lilka włosów dla żon łaktn. Nu 
koszty pocztowe i kancelaryjne załączyć Zł- 1.— 

zoaczkiimi pocztjwemi.
A d iis:  Kraków, Enoicz 22, m . Z.

P U R M O W E
C . R Y G I M A L N E  P O D A R K I  

KWIACIARNIA GELBWACHSOWEI
S T A K e w iS U lA  1 7  — l e i .  1 1 7 * 3 3 .

LOKAL fro-ntowy, —  
kilka ubikaryj, po­
wierzchnia 130 m.
kw. z instalacją ka­
nałowe ■ wodociągo­
wą, gazową, elektrycz­
ną na biuro i maga­
zyny lub lekki prze­
mysł przy ul. Dietla 
do wynanajęcia. Wia­
cie mość tel. 116-82. — 

5252s

POKOJ umeblowany 
dla i  lub 2 osób ta 
uio do wynajęcia ew. 
s rytualnem utrzyma­
niem Mogiłds" bo 
tułęszk. -ft

?IL N  OEOMFORTO- 
WE mi.  izkanii czte- 
rop oku jowe do wyna­
jęcia. Kossaka 2. Do­
zorca wskaże.

5250g

2—3-POKOJOWE —  
pełnokomfortowe one 
jzk di s Kiaków, A leja 
Krasińskiego 12 w ol 
re . Wiadomość mie­
szkanie Nr. 9 między 
11---2, pocrcm tele­
fon 106-25. 5255g

FLorjANSJKA 25 —
biuro luh mieszkanie 
komfortowe 5 pokoi, 
kućhnia. 7495kr

POKÓJ frontowy — 
kom fort, oeobne wej­
ście, do wynzjęcia, ul. 
Bońerowska 2/4. —

ŁADNY pokój uie* 
krępujący, kom tort —  
telefon do wynajęcia 

Kraków, Wrzesińska 
11 m .11. 7840kr

DO WYNAJĘCIA Io- 
kal fabryczny 250 m. 
kw., gaz, elektryka, — 
centralne ogrzewanie, 
podwórze, wjazd, tuż 
przy l rftiuiwi ju. Zglo. 
szenia ekryt .a poczto­
wa Nr. 125.

NOWO urządzona, za­
prowadzona restaura­
cja i  pokój do wyna­
jęcia lub odstąpienia. 
Chorzów, Powstańców 
17. ,781°k-

| Haiiia i »jtimii|
KRÓJ MODELOWA­
NIE —  nauka kroju, 
modelowania ł  »zvcia 
najnowszym syste­
mem wiudcńskiui dla 
pracujących zawodo- 
wo. Nauka wieczo­
rem. Elwira H alpern | 
S6«serowa, dieolwent* 
ka Moden - Akademie 
we W'iedniu, K rików  
Krupnicza 14. Zgło­

szeń5! :  9—12 i 3—6 
7899kr

T i l F o g r a f  1 1
NIEMIECKIEJ w 10 
lekcjach perfekt wy- 
wyuoza Z O F  J  A 

SCHONGUTÓWNA 
V/W, Świętych 8- l . p, 
ai, 7. tel. 109-97..

'___________5179g

PRZEDSZKOLE pod 
kierownictivem Tuch 
fełdowny Cya dla 
dzieci t 4  lat 3— 7 
przy czkole rytmiki 
Amuity Wery Wach*- 
manówny. Zajęcie fre 
biowskie, rytmika, or­
kiestra perkusyjna —  
ogród. Popołudniowe 
k u n y  plastyki, baletu 
aknoLatrki dla dzieci 
i dorosłych. lila  ni gum 
nastyki chłopców, Sala 
SasLa św. Jana 6. —  

5257g

ANGIELSKIEGO 
Ka RMLL 

KOLETEK trzy.
7836kr

EEBRAJSKIE, KON­
WERSACJA UŁAT­
WIONĄ METODĄ —  
te ł. 122-19. 5243g

CHCESZ uzupełnić ję­
zyk hebrajski zgłoś się: 
Profesor Spiż, Kraków 
Soltyka 11. 7863kr

ANGIELSKIEGO —
gruntownie najlepszą 
metodą. Ceni przy­
stępni Wcinfćldowa. 
Dietla 107s 7398g
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in s e r a t o w
PRÓBNYCH
p le prulm ol®  »lfi

telefooicBDie
tylko wprost 

ar Administracji 
t w y łą c z n ie  

G O T Ó W K Ę .

WYTWÓRNIA bie­
lizny poszukuje do­
brze zaprowadzonych 
agentów wśród urzęd­
ników do sprzedaży 
tua raty. Zgłoszenia 
pod ..Prowizja 10”. 
Adm. N. Dz. 5248g

|  Wolne P Q s a d y |

ZDOLNYCH sprze­
dawców branży buci­
kowej do Lwowa po­
szukuję. Warunki do 
Adrn. N. Dzieuuika 
o od Uc.zciwv K.“

5259g

POTRZEBNE od za 
raz wykwalifikowane 
szwaczki do dam­
skich kapeluszy. Zgło­
si cnia: Gefen, Kato­
wice, Stawowa 16.

7893kr

PRAKTYKANTA
lepszego domu przyj­
mie Zakład dentysty, 
czny J. Fischer, — 
Grodzka 60/11. teł. 
114-44. 7390kr

P R Z E D S T A W I C I E L I  
na rejony woj. lwów 
-kie, krakowskie, do 
brze wprowadzonych 
w branży gumowej 
poszukuje się. Zgło 
szenia pod ..Zdolni 
R u ro  Stattera, K ra­
ków. Rynek 3.

787

OSZUKUJĘ ekspe­
dientki, branża owo­
cowo - cukiernicza. 
Kupię urządzenie. — 
Zgłoszenia „Kwalifi­
kowana” Nowy Dzień 
nik. 52-log

A . N U S S B A U M
Kraków, Dietla 45 Tel.113-58

DYW ANY. CERATY 
LINOLEUM. CHODNIKI

„N O FY  DZIENNIK” niedziela 8 marca 1936

DYREKTORKA —
pierwszorzędna sita do 
fabryki potników po­
szukiwana. Oferty 
pod „Precyzyjna'1 do 
Adm N. Dziennika.

5251 g

Ijlko

27 STAROWIŚLNA 27 -  Telefon 165-25  
2 SZEWSKA 2 -  Telefon 145-60.

KACE
RABCZAŃSKIE

BRAUNFELDA
już do aabycia w składzie własnym
przy ul. Bożego Ciała 6

Telefon Nr. 103-96 7891kr

STENOGRAF rutyno­
wany do rozmów mię­
dzymiastowych znaj­
dzie posadę w godzi­
nach wieczornych. — 
Zgłoszenia z podaniem 
warunków jakoteż re- 
ferencyj, wraz z świa­
dectwami dotychozaso 
wej praktyki kierować 
d-i Adm. N. Dziennika 
pod „Stenograf”. — 

7830kr

7D 0LN EG 0 samo­
dzielnego ckspcdjeuta 
lub ekspedjentki « 
branży galanteryjnej 
poszukuje firma — 
SrhSfer Zwierzyniecka 
f, 5212g

1000 ZŁOTYCH ofia­
ruję za wyrobienie sta­
łej posady urzędnika 
lub poważnego przed­
stawicielstwa znajo 

mość języków, biuro 
wości. Zeł. N. Dzień 
nik „Kaucja 8000 —
ieprezentatywnv“. —

' ' 5230g

KTO może wskazać 
adres Morica Teicha, 
pochodzącego z Bstda- 
pesztu, ostatnio prze­
bywał w szpitalu ży- 
d liwskim w Krako­
wie za zwrotem kosz 
to w, Szymor. Teich, 
Katowice, ul. Batore­
go 6. 7895kr

F I R A N K I
K A P Y

najnowsze model® 
w nowoiałoionej wyt­

wórni ait.
ClEISER - WIPTH

Kraków,
Dietla 4 4 II. I.

CENY NAJNIŻSZE!

P L U S K W  tępi do­
szczętnie oryginalny 

.płyn JOK Drogerja
SCHAPSENSOHNA, 

Plac Nowy. 7806kr

MONTUJĘ poduszki 
haftuję pościcie i mo­
nogramy Wcriblówna, 
Paulińska 16, m. 1.

5258g

ZAKŁAD plisowania 
wykonuje mereżki, — 
endel zwykły • francu- 
ski zakładki, hafty 
maszynowe ręczne o- 
raz obciąganie guzi­
ków. Starannie, tanio. 
Okrętównaj, Zwierzy­
niecka 22. 5244g

"YMPATYCZNY. czv
•ty chłopak — pom 
‘■uik woźnego b ęL io  
ptzyjęty do poważa 
go przedsiębiorstwa, 
/głoszenia- Adm. N 
Dziennika pod „Bez 
względnie uczciwy ".

733 Ikr

KONFEKCJA DAM-
SKA. Praktykautkę 
przyjmę. — OFERTY 
PISEMNE (dołączyć 
odpis ostatniego świa­
dectwa szkolnego, ew. 
pracy) osobiście przed. 
tcżvć godz. 9—10 ra­
no BROSS, RYNEK 12 

78,51 kr

MAGICZNY
EFEKT 

PRIEZ g o r s e t :
. .LUC J A “
Kraków A g
SUKIENNICE A  9

WYCHOWAWCZY-
U kw a l i f i ko wa no  dhj 

■‘/ i eok a  o - i e t n i e g i  / 
luf - ładna z n a j o m o ’,clą 
vii mieck i .  go p o e s a - 
; i* w s / v - i a  —- na pi 
po łud n i a  poszuk iwa  
»a. O fe r t y  z r o l e r - u  
•iaini j»od . .Do b re  wv. 
n a g r o d z e n i e ’’ Ri . i ro  
S t a t t e r a  R j  nek 8 .

7 8 8 0 I.Y

MASZYNISTKA — 
KORESPONDENT K.4 

polsko - niemiecko - 
angielska, ewentual­
nie godzinowo. Zgło­
szenia pod „Interes" 
Nowy Dziennik. 
_______________ 5237g

SZWACZKA z krojem
poszukuje posady. — 
Zgłoszenia Adm. No­
ny  Dziennik pod: 
.Pierwszorzędna 25” .

5181 g

PODMUCH W IOSNY!
przypomina wszystkim o konieczności
odświeżenia garderoby.

Pewność dobrego  wykonania gw aran tu je  ty lk o  
p r a w d z i w a  c h e m i c z n a  p r a l n i a .  
Tęcza Pralnia i Farbiarola w Krakowie
przodując zawsze w tej dziedzinie wprowadziła 
najświeższe sposoby chemicznego czyszczenia a jako 
zupełną nowość

impregnację garderoby
przed przemokięciem. — Impregnacja taka wpływa 
korzystni® na wygląd a nie usuwa przewiewności 
garderoby. — Informacje we filjach. 7S76kr

KARNISZE stylowe, 
oprawa OBRAZÓW, 
gobelinów oraz LU­
STRA szlifowane wy­
konuje najtaniej -—
KLIPSTEIN, Kra- 
ków, Dietlowska 87 
(róg Starowiślnej) — 
Tel. 176.45. 7743k'r

HAFTUJĘ, szyję bie­
liznę wyprawy ślub­

ne, Szycie bluzek, py- 
jam szłaf roków Stoc 
kowa, Dietla 50 TT. — 

5174"

DŁUGOLETNIA pra­
cownica „Elwiry” — 
przyjmuje do szycia 
po cenach przystęp­
nych. Plac Matejki 4, 
m. 7. 5193g

| Różna |
STARĄ GARDEROBĘ 
męską zamienia BEZ 
DOPŁATY na pierw­
szorzędne bielskie 
m sleriab ubraniowe
..UBRAŃIOZMIAN” 
Augustjańska 10. — 
TELEFON 133-74. -  
Na wczwauie posyła 
do domu. 6973kr

UWAGA! Ubrania od 
100 złotych na miarę 
wykonanie pierwszo­
rzędne nabyć można 
tylko w Salouie k ra­
wieckim S. ROSNERA 
Kraków, Sarego 6. — 
Teicfon 101-24.

7334kr

WIOSNA NADCHO­
DZI wszyscy oddają 
swoją garderobę do 
najtańszej, najsolidniej 
j/e j Chemicznej P ral­
ni. Farbiarni 
„KRAKOWIANKA" 
Centrala: Starowiślna 
lii Telefon 162-67. — 
Fdia Grodzka 71.

7o34kt

JUŻ NA WIOSNĘ 
CZYŚCI chemicznie i 
FARBUJE wszelką gar­
derobę FR JOGALŁA, 
najtaniej i najsolidniej 
ui DIETLA 93 telefon 
141-65. Filja Grodzka 

.2 (w po dworcu).

,.RIGO“ usuwa nie­
zawodnie ODCISKI. 
50 groszv. Drogerja 

SCHAPSENSOHNA, 
Plac Nowy. -5315k>*

TAPICER postukuje 
pracy u klijentów pry­
watnych robi nowocze­
sne meble tapicerskie 
ptzerabia ze starego. 
Zakładam atory, wie­
szam firanki. Zawiado­
mić pocztówką. Maj 
Kraków, Miodowa 21 ■ 

7862kr

„ENPRESS” Iyraków. 
Miodowa 20, telefon 
145-81 — załatwia

PRZEPROWADZKI
facljowo wlasnemj wo­
zami rneblowen}i rów­
nież przyjmuje przeawł
ki do PALESTYNY. 
Ceny przystępne. — 

7852kr

BAKTERJOLOGICZ- 
NO • CHEMICZNE LA 
BORATORJUM w 
osobnym budynku kom 
pletnie wg. najnow­
szych wymogów urzą­
dzone w centrum Kato 
wic jest od zaraz do 
wydzierżawienia. Zglo 
szenia do Adm. Newe 
go Dziennika pod: 
„Kaucja”. 5224g

SREBRNE przedmioty 
reperuje i odnawia —- 
uraz przerabia na no­
we fasony wytwórnia 
Herzog. Berka Josele- 
wieża 2 tel. 163.07.

5256g

FORTEPIANY, PIANI­
NA STROI NAJTANIEJ 
ROM, BOŻEGO CIAŁA 
L. 10, TELEFON 166-20 

7889kr

B I E L I Z N Ę  oraz 
WYPRAWY ŚLUBNE
szyję pierwszorzędnie 
po nemach bardzo 
niskich. Lwowska 1, 
m. 17. 5131g

PRENUMERATA: w Krakowie z odnoszę, 
niem i bez odnoszenia oraz na prowincji
i z przesyłką pocztową . . . .  miesięoz. >, 4.30 kwart. zł. 12.90 
Zagranicą z przesyłką pocztową . . „ ,, 7.50 „ „ 22.50

OGŁOSZENIA- Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jedtyin lamie. Strona w 
tekście i nadeslanera na 3 tamy po 76 milimetr. Strona za tekstem 6 la. 

38 milimetr. Najmniejsze ogłoszenia drobne liczymy za. 16 siów.mow po

CENY w złotych: I. strona 1.25 — Tekst 1.— Nadesłano 0 75. — Za tekstem 
0.25. — Drobne od słowa 0.10 gr. Dla poszukując yeh pracy 0.05 gr. Gratu 
lacje i kondolencje do 1 wierszy Zt. 5. Ogłoszenia ślubne i zaręczynow e 
Zł. 10.—. Podziękow-aaia lekarskie do 25 mm. Zl 10.—. Nekrologi (klepsy 
dry) do 60 mm. w J. łamie. Zl 20. Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25% 
za druk kolorowy 50%.

„NOWY DZIENNIK” wychodzi codzienic, także w joniodzlałki i dni poświąt

Wydawca: Za Spółkę Wyd. . .Nowy  Dziennik” : Zygmunt Hoehwald. Redaktor odpowiedzialny : Dc. Mojżesz Kanfer, 
Nowa Drukarnia Dziennikow a. Fraków. Orreazkowei 7 pod zarządem Maksymiliana Feldmauna


